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CZĘŚĆ URZĘDOWA. |ZĘŚĆ NIEURZĘDOWA, 


P. Minister rolnictwa zamianował za- 
rządców lasów i dóbr państwowych: Igna- 
cego Szezerbowskiego i Jana Rutkow- 
skiego lustratorami lasów. 


Ministerstwo handlu nadało posady kor- 
trolorów pocztowych starszym oficyałom po- 
cztowym: Józefowi Haluchowi w Krako- 
wie, Michałowi Uznańskiemu w Tarno- 
wie, Janowi Zazulińskiemu we Lwowie, 
Ludwikowi Bernkopfowi w Oświęcimiu. 
Kazimierzowi Zajączkowskiemu i Zy- 
gmuntowi Studzińskiemu w Krakowie, 
oraz zamianowsło kontrolorami pocztowymi 
oficyałów pocztowych : Józefa Wojciecha Tri- 
bę, Józefa Merwida, Romana Safj aka 
we Lwowie i Wiłhelma Jana Wobra w 
Szczakowej, tudzież przeniosło kontrolora po- 
cztowego Ludwika Gantera z Krakowa do 
Tarnowa. 


P. Namiestnik przeniósł praktykanta 
konceptowego Namiestnietwa, dr. Jana O s- 
solińskiego, ze Lwowa do Brzeska. 


Obwieszczenie 


e. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 9 li- 
stopada 1912 1. XVII. 18.441,38 w sprawie 
obrotu zwierzętami z państwem niemieckiem, — 
zamieszczone jest w „Dzienniku urzędowym* 
dzisiejszego numeru Gazety Lwowskiej. 
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HENRYK ZBIERZCHOWSKI. 


ANIOLY PLACZĄ. 


POWIEŚĆ. 


ROZDZIAŁ PIERWSZY. 


Réveillon. 


(Ciąg dalszy). 


I jeszcze gdzieś na samym końcu stołu, 
maleńki, szezupły, wymizerowany chłopaczek, 
z twarzą bladą jak opłatek; z dużemi czar- 
nemi oczyma, przesioniętemi mgłą melan- 
cholii; w fałdach wysokiego czoła znać wie; 
czny zamysł i skupienie, mówi mało i nic- 
chętnie, oczy błądzą po jakichś dalekich, 
własnych światach, koło wąskich ust czai 
się wyraz przedwczesnego znużenia. Patrząc 
na tę mizerną, filigranową postać, na tego 
nerwowego chłopaka, o kobiecych, delika- 
tnych rękach, jakby oderwanego przed chwilą 
od pieszczot matki, Ludka nie może uwie- 
rzyć, że jest to ów słynny Ząbek, rewolu- 
cyonista, bombiarz, bojowiec, jedn z pier- 
wszego szeregu nieustraszonych, mający już 
za sobą kilka zamachów na policmajstrów, 
poszukiwany przez policyę i premiant (1000 
rubli za głowę). Ząbek schronił się do Ps- 
ryża, wymknąwszy się jakimś cudem z pod 
szubienicy, RA którą już był skazany. Wytro- 
piony raz w swem schronisku, bronił się jak 
łew, kładąc trupem kilku policyantów. Za to 
kolby żołnierskie połamały mu kilka żeber 


Lwów, 9 hstopada. 


W kronice dzisiejszego numeru umie- 
szcząmy wyjaśnienie dyrekcyi polieyi o za- 
kazie zamierzonego odczytu profesora dr. 
Grabskiego w Czytelni akademickiej: „Polska 
a obeena międzynarodowa sytuacya polity- 
czna“. Fakt tam opisany dał Słowu Polskie- 
mu asumpt do artykułu pod tytułem: „Szcze- 
gólny protektorat“, w którym uciekając się 
do pomocy pokrewnej sobie Gazety War- 
szawskiej, w najnamiętniejszy sposób rzuca 
się na P. Namiestnika rzekomo za to, jakoby 
protegował socyalistów i irredentystów pol- 
skich i stanowisko zajęte przez nich w kwe- 
styi polskiej. Widoczne ma to być ztąd, że 
Zjazd „partyi powstańczej“ w Zakopanem i 
wiec w sali starego teatru w Krakowie zo- 
stał przez policyę dopuszczony, odczyt zaś 
prof. Grabskiego zakazany. Ten jeden fakt 
ma zrównoważyć wszystkie argumenty i 
wszystkie fakty zakazów zgromadzeń publi- 
cznych, zgłaszanych przez stronnictwa „irre- 
dentystyczne* — że użyjemy tej nazwy — i li- 
czne fakty rozwiązania zgromadzeń, na któ- 
rych chciano propagować ideę rządu narodo- 
wego i rewolucyi, o których przecież dono- 
siły dzienniki. 

Nie brakło zakazów policyjnych wobec 
akeyi irredentystycznej, ale władze policyjne 
I. instancyi spełniając to zadanie, czyniły to 
we własnym zakresie działania. Czyniły oczy- 
wiście w granicach obowiązujących ustaw, 
które są bardzo liberalne, a więc nie zaka- 
zywały i nie mogły z kazywać licznych zgro- 
madzeń za zaproszeniami, atem mniej poga- 
danek poufnych, do których n. p. należało 
owe zebranie w Zskopanem, o którem io 
którego rewolucyjnych uchwałach publiczność 
i władze dopiero z notatki, umieszczonej w 
dziennikach, się dowiedziały. 

Nie czyniły przeszkód zebraniom stron- 
nietw politycznych, gdyż dyskusya w łonie 
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ludzi jednakowo myślących nie groziła zamą- 
ceniem publicznego spokoju, ale rozwiązywały 
takie zgromadzenia z chwilą, kiedy dyskusya 
zaczęła wykraczać przeciw obowiązującym u 
stawom. Dlatego zgromadzenie stronnictwa 
socyalistycznego, które odbyło się w dniu 21 
października b. r. w Krakowie, nie cieszyło 
się protekcyą dyrekcyi policyl, skoro na żą- 
danie komisarza rządowego odebrano głos 
jednemu z moweów w chwili, gdy poruszył 
ideę rewolucyjną. Z tego samego powodu trzy 


zgromadzenia socyalistyczne we Lwowie zo- 


stały rozwiązane, 

W bardzo licznych przypadkach władze 
policyjne zwracały uwagę stowarzyszeń nie- 
politycznych na zamierzone przez nie dysku- 
sye natury ścisle politycznej, a zatem na 
przekroczenie statutowego zakresu działania, 
które dla stowarzyszenia mogło pociągnąć 
skutki przepisane ustawą, 

Działalność władz policyjnych I. instan- 
cyi musiała też w tych wszystkich przypad- 
kach być w formie swojej oględną, a w u- 
stawach uzasadnioną, skoro ani jeden rekurs 
przeciw zakazom nie wpłynął do Namiest- 
nictwa. Oczywiście ani władze policyjne, a 
tem mniej Namiestnietwo nie mogło akce- 
ptować teoryi „zamknięcia oka na drobny 
formalny usterek* t. j. na przekroczenia obo- 
wiązującej ustawy z jakichś, chociażby wa- 
żnych, politycznych względów, gdyż teorya 
taka razi nawet w namiętnym artykule dzien- 
nika, a dopuszczona w działalności policyj- 
nej czy administracyjnej groziłaby wprost 
dezorganizacyą tej władzy i pozbawiłaby ją 
w oczach społeczeństwa wszelkiej powagi. 

Z największem jednak zdziwieniem czy- 
telnicy Słowa Polskiego mogli się z artykułu 
tego dowiedzieć o protektoracie, którym Na- 
miestnik Galicyi otaczsé ma żywioły irre- 
dentystyczne, a więc propagujące w Galieyi 
myśl samozwańczego rządu narodowego, re- 
wolucyi i t. p. Wszak wszystkim ludziom i 
stronniectwom politycznym było wiadome sta- 
nowisko, które P. Namiestnik zajął wobec 
tych pomysłów, które nietylko, że przeciwne 
byłyby obowiązującym ustawom, ale nadto 
sprowadziłyby dezorganizacyę naszego kraju 
i naszego społeczeństwa. Jeżeli zaś P. Na- 


i wybiły wszystkie zęby na przodzie i żałość 
chwyta patrzeć na te młode usta z wybitymi 
zębami, na ciało to mizerne, schorowane, 
trawione tajemną gorączką gruźlicy. Bolska, 
która siedzi niedaleko, od czasu do czasu 
spogląda na mizernego chłopczynę z tkliwo- 
ścią i niepokojem. Ząbek to jej benjaminek, 
najdroższy z tych wszystkich, którymi opie- 
kuje się tutaj w Paryżu jak matka. Wypie- 
lęgnowałs, odchuchała, wypieściła na wła- 
snych ręsach chłopaka tego „rewolucyoni- 
stka* gdy przed kilku miesiącami przyjechał 
do Paryża, czarny, wymizerówauy, podobny 
do szkieletu. Więc spogląda na niego z ji- 
kąś dumą kobisty, oddanej na śmierć i ży- 
cie swojej idei, a kiedy zapadłe piersi chło- 
pca wstrząśnie suchy krótki kaszel, blednie a 
w oczach jej zapala się ogień śmiertelnej trwogi. 
Więc Ludka oczu nie może oderwać od tej 
pary. Upstraje w nich jakiś nadludzki urok idei, 
jakieś skupienie serca, ciche bohaterstwo cier- 
pienia. I czuje jak odrazu serce jej porwane 
sympatyą, lgnie do tych właśnie ludzi wię- 
cej i Glaplej. niż do reszty towarzystwa. Lecz 
gdzież jest Stroński — myśli po tym przeglą- 
dzie wszystkich zebranych przy stole, z pe- 
wnym zawodem w duszy, — ten zapowiadany 
przez panią Rowińską „iew* kolonii polskiej, 
uwodziciel serc kobiecych, paryski Petro 
niusz? Czyzby miało go brakuąć w tym je- 
dynym właśnie, szalonym dniu paryskim? 
W tej chwili. jakby w odpowiedzi na myśl 
jej, oderwał sią od bilardu młody, wysoki, 
wytwornie ubrauy mężczyzna i stanąwszy 
przed Ludka, skłonił przed nią nisko głowę 
gestem pokornepo hoidu. 

— „Pani pozwoli, że się przedstawię... 
Stroński...* 

Zmierzyła Ludzka Strońskiego od stóp 
do głowy jednem spojrzeniem prze <ikliwem 
i ostrem, jak sztylet. Zauważyła marzyciel- 
skie, pociągające oczy, wypielęgnowane ręce 
jak u kobiety, pociągającą wytworność ru- 


miestnik wobec tych różnych niedojrzałych 
koncepcyj nie uciekł się odrazu do nadzwy- 
czajnych represyjuych środków, to nie czynił 
tajemnicy, dlaczego tak postępuje. Wierzył w 
to i miał na to liczne dowody, że żywioły 
politycznie dojrzałe i legalna reprezentacya 
kraju wpływem swoim poważnym zdołają z3- 
pobiadz tego rodzaju pomysłom i, o ile są- 
l dzić można, w tem się nie mylił. 

Z tego postępowania P. Namiestnika 
t nie wynika jednak, żeby stanął na stanowi- 
sku Słowa Polskiego i jego argumentacyi, w 
' której aż zbyt często przebija się niechęć do 
| naszego Państwa i polityka, która z intere- 


wsze idzie w parze. 


Delegacye. 


Z Delegacyi austryackiej. 


Na wczorajszem posiedzenia Komisji 
spraw zagranicznych Delegacyi austryackiej, 
w dalszym ciągu rozpraw o budżecie Mini- 
sterstwa spraw zagranicznych, przemawiał 
wczoraj p. Stapiński. 

Polski naród — mówił — powitał z 
prawdziwą sympatyą  wyswobodzenie się 
chrześciańskich ludów słowiańskich z pod 
jarzma tureckiego. 

Zwiększona ogromnie wskutek wielkie- 
go politycznego i wojskowego powodzenia 
p, ość siebie tych ludów przejawiać się 

ędzie także w niezawisłości wobec pestron- 
nych wpływów. Polityczna roztropność na- 
każe niewątpliwie nowym panom Bałkanów 
szanować słuszne interesy Minarchi austro- 
węgierskiej, zwłeszeza po doznanej od niej 
życzliwości, oraz wywiesić sztandary religij- 
nej tolerancyi i strzedz praw Kościoła kato- 
lickiego. Polscy delegaci przyłączają się do 
życzenia większości Delegacyi, aby kierowni- 
ctwu polityki zagranicznej powiodło się te 
sprawy uregulować ostatecznia w sposób po- 
kojowy z korzyścią dla interesów austrya- 
ckiech. Polsey delegaci zgodnie z swą narodo- 
wą tradycyą uważają za rzecz słuszną uwzglę- 
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chów, czoło wysokie i myślące, wszystkie 
wybitne znamiona dobrej rasy. Więc zmra- 
żyła oczy, uśmiechnęła się tajemniczo i pa- 
trząc na Strońskiego z psd cienia rzęs dłu- 
gich i sksamitnych, rzekła tak cicho i bez- 
wiednie, jakby słowa jej miały być tłuma- 
czem jakichś ukrytyeh myśli: 

— „Więc to pan...“ 

Stroński zmieszať się na chwilę, leez 
opanował się zaraz, jak człowiek dobrze wy- 
chowany i począł żartować. 

— „Widzę, że niepotrzebne rekomen- 
dacye. Już kioś musiał mię osmarować w pa- 
ni oczach dokumentnie. I wiem nawet, czyj 
to długi język...“ 

Pogroził palcem pani Rowińskiej, która 
złożyła ręce z gestem, wyrażającym prośbę o 
przebaczenie, a równocześnie uśmiechała się 
szelmosko. Tak jak przepowiadała, Stroński 
odrazu zainteresował się osobą Ludki. Usiadł 
obok niej przy stole, oglądał ją od stóp do 
głowy okiem znawcy, przed którym nie ukryje 
się żaden czar kobiety, żadna z jej istotnych 
słodkich tajemnic. I zalewała go formalnie 
niezwykła piękność tej kobiety, jak niewstrzy- 
mana tselodya, w której co chwila zakwita nowy 
temat. Wzrok jego w swojej inspekeyjnej wę- 
drówee zatrzymywał się co chwila na nowym 
słodkim szczególe, wypijał nieuchwytne pię- 
kno linii, uśmiechu, gestu, wyrazu i biegł 
dalej z coraz większem zuchwalstwem, dla 
którego niema nic zakrytego i które wszyst- 
ko przenika. Zawisał jak ptak nad oczyma 
Ludki, co niby dwa zadumane blade jeziora 
górskie drzemały w uwodzącym cieniu rzęs 
i widział w nich niebo, to niebo, w którem 
niema aniołów, ześlizgiwał się po liniach 
twarzy o deiikatnej cerze, podobnej do płat- 
ka różowej kamelii, prześwietlonej słońcem, 
zdumiewał sę nad białem czystem czołem, 
tak gładkiema, jak gdyby go nigdy nie tknęła 
brózda złej myśli, omijał figlarne dołki w 
kącikach ust, w których się kryła młodzień- 


czą pustota | zamierał wreszcie bez tchu nad 
cudem samych ust. 

Takich ust mie spotkał Siroński dotąd 
nigdy w życiu, choć znaś je wszystkie; te 
usta złe i wąskie, nigdy się nie rozehylające, 
i te drugie dobre, pełue, same się otwiera- 
jące do pocałunków, usta zimne i blade, jakby 
z nich uciekła wszystka krew i usta krwawe, 
płonące jak węgiel, usta suche jak liść spa- 
lony słońcem i usta wilgotne, jak płatki róży 
skąpane w porannej rosie. Stroński, jak ka- 
żdy prawdziwy pijak, pił już z niejednego 
puharu, jeżeli na dnie jego spodziewał się 
choć kropli wina. Lecz z puharu tak królew- 
skiego nie pił jeszcze nigdy. Usta te, to prze- 
dziwny, nigdy jeszeze niewidziany łuk miło- 
ści. Górna warga grubsza, o dwóch zagiętych 
półkołach, schodzących się w samym środku 
w ostry kąt, to nasada łuzu, dolna warga 
wąska, drgająca nerwowem drzeniem, to ja- 
kaś różowa, wiecznie napięta cięciwa tego 
łuku. Co chwila rozchyłają się te usta różo- 
we, co chwila napina się jak struna cięciwa 
dolnej wargi, i jak strzsls lotna wylatuje z 
nich biała błyskawica, zrodzona w migotaniu 
ząbków równych jak perły i drapieżnych, jek 
u wiewiórki. Biada temu, kogo ugodzi w serce 
taka nieuchwytna bisłu strzała, rzucona z 
łuku ust. 

A przytem ten wiluctny karmin, ta 
świeżość dziewczęca kwiatu, pierwszy raz roz- 
pękniętego ku słońcu. Meżnaby przysiądz, że 
warg tych nie dotknął dotąd nigdy żaden 
mężczyzna, a potem z radością pórść na 8za- 
fot za krzywoprzysięstwo. 

Takiemi były usta Ludki, których pię- 
knem upija? sig od pięciu minut obłąkany 
wzrok Strońskiego. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


sem tego Państwa i naszego kraju nie za- 


dnienie życzeń Albańczyków eo do ich na- 
rodowej niezależności. Polacy popierają usil- 
nie opinię, na którą z wielu stron położono 
nacisk, że konieczne jest, aby polityka pań- 
stwowa uwzględniła należycie interesy połu- 
dniowych ludów Monarchii. Wewnętrzna po- 
lityka musi stosować się do polityki zagra- 
nicznej i nie może także na południu Mo- 
narchii hołdować dążnościom  antisłowiań- 
skim, 

Jedynie czynne zaspokojenie kultural- 
nych i ekonomicznych interesów Słowian po- 
łudniowych może zapobiedz niepożądanej ich 
grawitacyi na zewnątrz. Zagraniczna polity- 
ka nie może być w sprzeczności z polityką 
wewnętrzną, ani budzić wśród ludów niechę- 
ei. Niestety tej naturalnej i niezaprzeczonej 
reguły nie przestrzega należycie kierowni- 
ctwo Urzędu zauranicznego, co musi mieć 
doniosłe, a zapewne niezamierzone następ- 
stwa. 

Bitność siły zbrojnej i mocarstwowe 
stanowisko Austryi było dla polskich dele- 
gatów z dawien dawna politycznem i naro- 
dowem przykazaniem, Uważali się oni zawsze 
za równozobowiązanych, ale też za równou- 
prawnionych obywateli tego państwa. Ży- 
wili też i żywią największą miłość i cześć 
ku Najw. Osobie naszego sędziwego Monar- 
chy. Ich wierność ku Najw. Dynastyi u- 
znawał często Najwyższy Czynnik w Pań- 
stwie, odwzajemniająe się miłością. Te uczu- 
cia były także obok politycznego punktu wi- 
dzenia powodem, że delegaci polscy popie- 
rali chętnie trójprzymierze w latach ośm- 
dziesiątych, a i później, mimo dużych wątpli- 
wości nie zwalczali go wprost. Jeżeli tedy 
nadal popierać mają politykę przymierza, to 
tylko w tym wypadku, jeżeli ten stosunek 
sojuszowy i oparta na nim polityka zagrani- 
czna przyjęta będziejprzez polską opinię pu- 
bliczna z sympatyą, a przynajmniej bez sil- 
nego protestu. 

Głównym tedy warunkiem tego popar- 
cia musi być szanowanie uczuć Polaków 
przez sprzymierzeńca. W najtrudniejszych 
warunkach, pomimo pruskiej ustawy o wy- 
właszczeniu, popieraliśmy politykę przymierza 
z Niemcami lojalnie ze względów państwo- 
wych, nie moglibyśmy jednak nadal tego 
czynić, jeśli cała naszą opinia publiczna zra- 
niona będzie głębokojw swych najświętszych 
uczuciach skutkiem drakońskich zarządzeń i 
aktów gwałtu, stosowanych przez rząd na- 
szego sprzymierzeńca, Trudno pojąć, aby u- 
trwalenie i zabezpieczenie stosunku przymie- 
rza nie miało być więcej warte, jak wypę- 
dzenie kilku polskich właścicieli dóbr z ich 
ojczystej gleby. Z największym naciskiem 
musimy naszemn Urzędowi spraw zagrani- 
cznych oświadczyć, że zagraniczna polityka 
nie może być długo bez zgody austryackich 
Słowian prowadzona. 

(o do zapatrywania wszystkich Słowian 
w Austryi na pruską ustawę o wywłaszcze- 
niu nie może być wątpliwości po manifesta- 
cyi w austryackim parlamencie z roku 1908. 
Należy wreszcie mieć na uwadze, że wielkich 
historycznych wydarzeń na południu Monar- 
chii nikt nie będzie miał za osłabienie świata 


słowiańskiego, że zatem teraz jeszcze bardziej 
niżli pierwej utrzymanie wstrętnej dla Sto- 
wian polityki przymierza byłoby niemożliwe. 
Mamy nadzieję, że Urząd spraw zagranicznych 
nietylko zrozumie, ale i uwzględni nasze sta- 
nowisko i że jeszeze w ostatniej chwili uda 
się zapobiedz groźnemu podkopaniu stosunku 
do sprzymierzeńca, a to ze względu na do- 
mowy polityczny interes. Spodziewamy się 
tego również wobec faktu, że wybitni mowcy 
stronnietw niemieckich w pruskiej Izbie po- 
słów i Izbie panów zapatrują się na wywła- 
szezenie tak samo, jak my 

Del. Kost Lewicki zaczął omówienie 
zagranicznej sytuacyi Monarchii od przedsta- 
wienia wpływu, jaki wywarła sprawa Wscho- 
du na północy Monarchii. Groźne niebezpie- 
czeństwo wojny wywołało w Galicyi przesi- 
lenie ekonomiczne. Na dobitek złego nawie- 
dziły rolnictwo galicyjskie dotkliwe klęski 
zywiołowe. Naród ruski spodziewa się po 
Urzędzie zagranieznym utrzymania pokojowe- 
go międzynarodowego stosunku z Rossyą. 
Szczególna rzecz, że w tych zawikłanych 
czasach istnieje w kraju Tyrolczyków Wscho- 
du rozległa russofilska agitacya. Dowodzi to, 
zdaniem mowcy, iż panujący w Monarchii 
system polityczny zraża jej własne ludy, któ- 
ra w ciężkich czasach niebezpieczeństwa Mo- 
narchii popierały ją mimo trudne warunki. 
Russofilskie machinacye w Galicyi mogą do- 
prowadzić do groźnych wstrząśnień w zagra- 
nicznej polityce, jeżeli kierujący mężowie 
stanu w Austryi sprawę ukraińską traktować 
będą, jak dotąd, bez zrozumienia. 

Austryacka polityka, wywodził mowca 
dalej, wywołała polityke rozpaczy, wydając 
naród ukraiński w Galicyi na łup polskiego 
panowania. Muwca wskazuje na artykuły u- 
rzędowej Gazety Lwowskiej o russofilskiej 
propagandzie w Galicyi, jakoteż na to, iż do 
duchownych i świeckich władz wyszedł apel, 
aby tej propagandzie kres położyły. 

Z drugiej strony — ciągnął del. Le- 
wieki dalej — uchwalił galicyjski Wydział 
krajowy w październiku udzielić subwencji 
russofilskiemu Towarzystwu Kaczkowskiego. 
Władze galicyjskie występują słowami prze- 
ciw, ale czynem za russofilską propagandą. 
Polacy świadomie tolerowali ruch moskalo- 
filski, aby Rusinów rozdzielić na dwa obozy 
i tem. łatwiej nimi rządzić. W Rossyi prze- 
śladowani są ukraińcy za sympatye do Au- 
stryi; w Galicyi i na Bukowinie szerzy się 
wśród ruskiej ludności rozgoryczenie, gdyż 
Rządy austryackie nie dotrzymują przyrze- 
czenia co do spełnienia głównego kultural- 
nego postulatu, założenia Uniwersytetu. 

Wspominając o trójprzymierzu, zauwa- 
żył del. Lewicki, że Rossya wie dziś dobrze, 
iż Francya i Anglia bezwarunkowo staną po 
jej stronie. Wątpliwe jest jednak, mówił, czy 
nasze uprawnione interesy na Bałkanach bę- 
dą miały poparcie Niemiec i Włoch. Trój- 
przymierze oznaczą dla Monarchi obronę przed 
Rossyą i pokojową ochronę przed włoską 
irredentą. Rusini są zasadniczo za trójprzy- 
mierzem, idzie o istotne jego przeprowadze- 
nie, dlatego są przeciwni rezolucyi Koła pol- 
skiego z 24 października. Stanowisko Koła — 
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| wywodził mowca — jest albo groźbą Pola- 
ków, a więc dwuznaczną polityką na rzecz 
Rossyi, albo żądaniem wmieszania się Au- 
stryi do wewnętrznych stosunków Niemiec. 
Ponieważ to ostatnie jest niewykonalne, ma 
się do czynienia z dwuznacznością polskiej 
polityki wobee Austryi: Nie można trójprzy- 
mierza traktować z punktu widzenia sprawy 
wywłasze.enia w Poznańskiem. Polacy mają 
i tam dość siły do obrony. 

Naród ruski, ciągnął mowca dalej, sym- 
patyzuje z walkami o wolność ludów bałkań- 
skich. Nasza zagraniezna polityka status quo 
na Bałkanach nie była odpowiednia. Rusini 
są za obroną handlowo-politycznych interesów 
Austro-Węgier na Bałkanach zapomocą po- 
kojowych układów, domagają się utrzymania 
istotnie przyjaznych stosunków z państwami 
bałkańskiemi. W chwili uznania samo- 
dzielności, państwġbałkańskich, pogrzebany zo- 
staje stary panslawizm, który marzył o tem, 
aby wszystkie poboczne rzeki skierować do 
morza rossyjskiego, a Bałkańskie państwa roz- 
wijać się będą samodzielnie. 

Siła państwa — mówił del. Lewicki — 
polega na zaspokojeniu życiowych postulatów 
jego ludów. Podczas dyskusyi wyrażono po- 
wszechnie opinię ze strony zastępców wszyst- 
kich narodów, ża Austrya musi raz uporząd- 
kować sprawy swych narodów. Wśród tych 
jest też naród ruski. Sprawa ruska jest głó- 
wną kwestyą państwowej polityki austrya- 
ckiej. Polityka austryacka nie doprowadziła 
niestety do skutku Najw. Orędzia Cesarskie- 
go. Najlepszym środkiem przeciw wrogim ma- 
chinacyom jest zaspokojenie słusznych naro- 
dowych żądań. Oby Austrya, kończył mowca, 
nie przyszła z tem za późno. 

Del. Wolf polemizował z del. Stapiń- 
skim i podniósł, że Niemey nigdy nie mię- 
szały się do wewnętrznej polityki Austryl. 
Ustawa o wywłaszczeniu stosowana była — 
zdaniem mowcy — tylko w tych wypadkach, 
gdy to odpowiadało życzeniu dotychczasowych 
właścicieli, niektórzy z niech zostali wprost 
ocaleni od ruiny. Austrya w czasie grożących 
zawikłań zagranicznych nie może istnieć bez 
przymierza. Mewca uważa też za obowiązek 
zapytać Polaków, ezy leży to wich interesie, 
by dotychczasowy sojusz z Niemcami był za- 
mieniony na sojusz z Rossyą? Mowca zwraca 
uwagę Polaków na to, że ich groźby zwró- 
cone przeciw sojuszowi, uważane być mogą 
za groźbę przeciwko bezpieczeństwu Austryi. 

Del. Jędrzejowicz odpowiadał na- 
przód na wywody del. Lewiekiego, który mó- 
wił o Tyrolczykach wschodu, mając zapewne 
na myśli Rusinów. Przeciwko temu mowca 
musi energicznie zaprotestować, ponieważ 
mieszkańcy Galieyi polskiej narodowości zaw- 
sze gorąco występowali w obronie potrzeb 
mocarstwowych Monarchii. Del. Lewieki skar- 
żył się także na ucisk Rusinów przez Pola- 
ków, a mówił nawet o wynarodowieniu Ru- 
sinów. Kto zna Galicyę, wie bardzo dobrze, 
że lud ruski poczynił pod każdym względem, 
kulturalnym i materyalnym, znaczne postępy, 
czego im Polacy z serca życzą. Rusini mają 
conajmniej tyle szkół ludowych, eo Polacy. 
W ostatnich latach w wielu miejscowościach 


utworzono gimnazya, także i pod względem 
gospodarczym nczyniono dla Rusinów wiele, 
a należy to zawdzięczać Sejmowi galicyjskie- 
mu. My chcemy pokoju narodowego, Rusini 
jednak zajmują zawsze stanowisko radykalne 
i uprawiają obstrukcyę przeciw demokraty- 
cznemu prawu wyborczemu w Sejmie, 

Del. Lewicki obwinił z jednej stropy 
Polaków o dwuznaczną politykę kokietowa- 
nia Rossyi, z drugiej podniósł austrofilskie 
usposobienie Rusinów w Rossyi. W to dru- 
gie już choćby ztego względu należy wątpić, 
ponieważ ukraińcy w Rossyi są prawosła- 
wnymi i w carze mają swą głowę Kościoła, 
zresztą to twierdzenie nie stoi w związku z 
naszą polityką zagraniczną. W związku ze 
staaowiskiem Polaków wobec Niemców del. 
Lewicki i Wolf wyciągnęli z mowy del. Sta- 
pińskiego fałszywe wnioski. Polacy zawsze 
występowali w obronie mocarstwowego sta- 
nowiska Monarchii, w latach ośmdziesiątych 
oświadczyli się za trójprzymierzem, a gdy 
prześladowanie naszych rodaków w Prusach 
przybrało ostrzejsze formy — wywodził mo- 
wea — wystąpiliśmy przeciw tym zarządze- 
niom. W ostatnich czasach zaszły wypadki, 
które głęboko ranią uczucia narodowe Pola- 
ków. Wobec zastosowania w Prusach wy- 
właszezenia polskich dóbr widzą się Polaey 
zmuszonymi podnieść głos przestrogi. Jeśli- 
by ta polityka dalej miała być prowadzona, 
musielibyśmy się oświadczyć przeciwko o- 
beenemu kierunkowi naszej polityki zagrani- 
cznej, 

Protestuję zaś — kończył mowca — 
przeciwko wszelkiemu podejrzywaniu naszej 
lojalności względem Monarchii, której za- 
wdzięczamy uznanie naszych narodowych praw 
i w obronie której zawsze występować bę- 
dziemy. Z tego kierunku naszej polityki nie 
zejdziemy nigdy. 

Przemawiał jeszcze sprawozdawca del. 
Bacquehem. 

Po dalszej dyskusyi szczegółowej bu- 
A Ministerstwa spraw zagranieznych przy- 
JĘLo. 

. Następne posiedzenie plenarne Delega- 
cyi austryaekiej odbędzie się d. 15 b. m. o 
g. 8 m. 80 po południu. 


Z Delegacyi węgierskiej. 

,  Komisya spraw zagranicznych Delega- 
cyi węgierskiej przyjęła budżet Ministerstwa 
spraw zagranicznych. 

W dyskusyi oświadczył się del, hr. 
Khueń-Hedervary za poparciem dążności 
Albańczyków do utworzenia samoistnego 
panstwa. 


A komisyi bndżetowej Izby posłów. 


Na wczorajszem przedpoł. posiedzeniu komi- 
syi budżetowej p. Okuniewski wskazał na 
to, że obstrukcya Słoweńców jest symptomatem 
odrodzenia Południowej Słowiańszczyzny, któ- 
rej rozwój nie da się wstrzymać. Smutne to, 
że Państwo czyni trudności rozwojowi po- 
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Elżbieta Merton została wydana w dzie- 
więtnastym roku życia, za oficera kawaleryi, 
sir Francis Merton, który umarł z gorączki, w 
tym samym roku, w którym się ożenił, podczas 
małej wyprawy do Afryki zachodniej, w 
której z całą gotowością wziął współ- 
udział. Na dziesięć miesięcy małżonkowie 
byli z sobą tylko cztery wszystkiego. Elżbie- 
ta miała teraz dwadzieścia siedm lat i życie 
jej jako kobiety zariężnej, stało się dla niej 
niejasnem wspomnieniem, jak coś, co było 
tylko w wyobraźni, Była szczęśliwa, lecz w 
głębi sumienia wiedziała, że nie na długoby 
nią była. Smierć jej męża, ten koniec tak 
oołakany, przedwczesny, boleśnie ją dotknęła. 
Widziała go ciągle przed sobą — według te- 
go jak jej opowiadał pewien oficer obecny 
przy pogrzebie — zawiniętego w fałdy sztan- 
daru i tak spuszczonego do grobu w pustej, 
bezludnej okolicy. Ten obraz zacierał wszy- 
stkia iane słabe strony, które znała i te, 
których domyśiać się zaczynała Z tego je- 
dnak wynikło, że nie zostałą zuicestwiona 
tym tragicznym wypadkiem; bardzo często 
czyniła sobie gwałtowne wymówki, że tak 
prędko wróciła jej ochota do życia. Wiele 
osób, wiedziała o tem, uznawało ją niezdol- 
ną do głębokich uczuć. To mogło być pra- 


wdą. A jednak, bywały chwile, w których 
spotykała w sobie objawy innej siebie sa- 
mej... mniej względem osób, niż wtedy, gdy 
prześladowania, niesprawiedliwość, cierpienia, 
którym nikt nie przychodził z ulgą, pomocą, 
wchodziły w rachubę... 

Od czasu swego wdowieństwa wiele 
czasu spędzała z matką i wyjątkowo poświę- 
cała się bratu, młodzieńcowi, o wątłem zdro- 
wiu, który lubił wygódki, wyrozumiały dla 
siebie samego i bardzo rozirytowany, dla któ- 
rego bezwzględne poświęcenie obu kobiet nie 
koniecznie było najlepszą szkołą. Silny atak 
reumatyzmowej gorączki, którą dostał po 
wyjściu z Christchurch, przeraził jego matkę 
i siostrę. Wyszedł z tego, ale zdrowie jego 
nie było już tak dobre, jak przedtem. A po- 
nieważ w domu, w Anglii, nie było sýoso- 
bu przeszkodzić mu grać w golfa przez ca- 
ły dzień, a w bridża całą noe, lekarz ro- 
dziny, nie wiedzą? już co robić, poradził 
mu podróżować i Elżbieta się podjęła, że bę- 
dzie się nim opiekować. Nie było to łatwe 
zadanie, gdyż Filip, pomimo, że miał wiele 
przywiązania do siostry, od kiedy po śmier- 
ci ojca został głową rodziny, wyznawać naj- 
bardziej absolutne pojęcia co do przywilejów 
i naturalnej wyższości mężczyzny nad kobie- 
tą. Za rok, skończywszy dwadzieścia cztery 
lata, obejmie spadek rodzinny i nie będzie 
już musiał znosić opieki matki. Miał silne 
postanowienia skończenia raz na zawsze z 
„kabskimi rządami“; i dać to uczuć obu ko- 
bietom. 

Obiad był, jak zwykle, potwornie do- 
bry według zdania Elżbiety. Nie bez buntu 
w głębi duszy widziała roztaczanie takiego 
przepychu w jedzeniu przed cudzoziemcami w 
tej wycieczce lotem ptaka po kraju, który 
nosił na sobie wymowne świadectwo ciężkiej 
walki, wydawanej przez człowieka naturze, 
gruntowi, skałom, zimie i dzikości, 

Zalazye okien, wychodzących na nastę- 
pny wagon szczelnie były pozamykane; nikt 


nie miał prawa wejść do przybytku boga- 
tych ludzi; lecz Elżbieta podniosła stor bo- 
cznego okna z tej strony i od czasu do cza- 
su patrzyła przy wieczornem oświetleniu na na- 
stępujące po sobie krajobrazy, pełne skał, la- 
sów i jezior, które księżyc oświecał. W danej 
chwili wzrok jej padł na głęboką rozpadlinę, 
po której płynęła wspaniała rzeka, połysku- 
jąc w purpurowew oświetleniu zachodniego 
słońca. Zapewne ta rzeka płynęła ku Wiel- 
kiemu Jezioru — ogromnemu jezioru w 
kształcie półksiężyca, o któram marzyła w 
sali naukowej podczas lekcyi geografii — i 
które wkrótce ujrzy na własne oczy... My- 
ślsła o niezrównanym uroku puszczy w oko- 


ło rzeki: jak tam musiało być, gdy pociąg: 


przeleciał, huk ustał; myślała o jej dalekich 
Źródłach i biegu tak samotnym... Drzenie 
ją przebiegło: przedwioczny strach człowieka 
wobec dzikiej przyrody, nie ukształtowanej 
jeszcze do jego potrzeb, pojęć, nie poddanaj 
jego kaprysom... a zatem przepełnionej ta- 
jemną siłą i wrogą mocą. 

Ten szampan o wiele jest gorszy, 
niż wczorajszy — rzekł Filip tonem nieza- 
dowolenia. — Yerkes doprawdy będzie mu- 
siał postarać się o inną markę w Winnipeg, 
Kiedy mamy tam być? 

— Och! jutro, koło wieczora. 

— Prawdziwe dobrodziejstwo spać się 
nareszcie położyć! — rzekł młody człowiek, 
zapalając papierosa. — Nie będziesz już tno- 
gła głowy mi ruszyć, mówiąc mi o twoich 
jeziorach, Betsy. 

Lecz uśmiech odpowiedział na te sło- 
wa bo Elżbieta był uszczęśliwiona, widząc, 
że ślady pozostawione przez chorobę zacie- 
rają się u Filipa, że oczom dawny blask 
wraca, a twarz się zaokrągla, Wobec tego 
brat mógł jej dokuczać, ile mu się podobało. 

Od godziny już, Giaddesdon wyciągnął 
się na wygodnem łóżku i sen wkrótce go 
zmorzył, Dwóch służących rozpięło sobie ha- 
maki w sali jadalnej, panna służąca Elżbiety 


spała w salouie. Co do lady Merton, owi- 
nięta w szeroki płaszcz, oparła się na chwilę 
na rampie platformy na zewnątrz, w niecier- 
pliwem oczekiwaniu pojawienia się pierw- 
szych zapowiedzi Wyższego Jeziora, 

Ukazało się nareszcie... Srebrzyste bły- 
ski na lewo, pasmo wysp purpurowych, gro- 
źne przylądki naprzeciw; następnie, u wylotu 
z nieskończonego cienia lasów, zejście w świa- 
tło. Przez wysokie mosty, górując nad ło- 
skotem rzeki, goniąc po niezliczonych zato- 
kach, przesuwając się pomiędzy przylądki i 
półwyspy, raz zawieszony nad lodowatą po- 
wierzchnią wody, to gubiąc się wśród lasów, 
pociąg leciał w całym pędzie po tej cudo- 
wnej drodze. Elżbieta, stojąc na platformie, 
nie miała już poczucia żadnej innej żywej 
rzeczy. Zdawało się jej, że była sama 
jedna z nocą, z niezmierzoną przestrzenią 
jeziora, z grozą wybrzeży czarnych i purpu- 
rowych. 


Jak daleko mogła okiem zajrzeć, drze- 
wa na tych wybrzeżach były jeszcze bezli- 
stne, wiosna jeszeze dla nich nie nadeszła i 
na Elżbietę także Północ zdawała się rzucać 
swoją grozę i pustkę... Widziała w wyobra- 
Żni burze, miotające się nad jeziorem w zi- 
mie; przeciwstawiała wątłą swoją egzysten- 
cyę pustynnej nieskończoności, która ją ota- 
czała, Zadnego znaku obecności człowieka... 
Tylko kilka światełek rozrzuconych na tych 
«acyach dalekich od siebie, a jednak, głó- 
wnem wrażeniem, którego doznała, było wra- 
żenie tryumfalnego szczęścia, na myśl, co 
mogła zdziałać wola i przemysł człowieka — 
te potęgi, którym zawdzięczała, że mogła 
z całem bezpieczeństwem przebywać te miej- 
sca, wśród zwyciężonej dzikości. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


szezggólnych narodów. Polacy zgłaszają Się ; 
z powodu wywłaszczania ich rodaków w 
Prusach, Państwo oświadcza, Że nie może 
im pomódz; teraz zgiaszeją się południowi 
Słowianie z powodu bar. Cuvaja, Państwo 
daje im taką samą oupowiedź; Włochom w 
sprawie Uniwersytetu odpowiada się pedo- 
bnie, a Rusinom nie można znów pomódz ze 
względu na Polaków. Od czegoż więc mumy 
tak drogie Państwo z budżetem 3 miliardo- 
wym? Jeśli Państwo tak samo postępować 
będzie nadal wobec Rusinów, to nie należy 
się dziwić, gdy Rusini przejdą do obstrukcji. 

P. Głąbiński odpowiadeł na wywo- 
dy poprzedniego mowcy. Polacy byli i są za 
wolnością i równouprawnieniem i życzą s0- 
bie, by ta zasada wobec wszystkich w An- 
stryi była stosowana. Nie jest prawdą, jako- 
by ruscy urzędnicy i nauczyciele w Gzlicyi 
byli upośledzeni lub nie mogli dostawać po- 
sad. Przeciwnie, w kraju brak jest kwalifiko- 
wanych kandydatów. Ruskich szkół iudowych 
jest w stosunku do ludności, więcej, niż pol- 
skich, a rusey studenci otrzymują stypendya 
z fundacyj polskich. Zarzuty p. Okuniewskie- 
go co do Uniwersytetu wobec treści Najw. 
Orędzia Cesarskiego w tej sprawie są nie- 
uzassdnione, albowiem w niem tylko istnie- 
jące prawa Polaków są strzeżone, a Rusinom 
czyni się ważne i zasadnicza ustępstwa na 
przyszłość. Niektóre zażalenia Rusinów pole- 
gają na nieporozumieniach i byłoby dla obu 
narodów lepiej, gdyby Rusini starali się z Pola- 
kami porozumieć wprost, zamiast wołać na po- 
moc inne czynniki. Trzeba tylko tego szukać, 
co jest dla obu narodów wspólne. a nie te- 
go, co ich rozłącza. 

Następnie zabrał głos p. Dulibići 
wyglosił mowę  obstrukcyjną, której nie 
skończył jeszcze o godz. 1 po północy. 

O godz. 9 wieczorem urządzoao ua ży- 
czenie mowcy krótką przerwę. 


Wiedeń. W salonie Wieeprozydenta 
Izby p. Germana odbyła się wczoraj konfe- 
rencya członków komisyi budżetowej (wy- 
jąwszy należących do partyi soe. demokraty- 
cznej); z zastępcami Rządu. Omawiano bu- 
dżetowe warunki żądanego przez wszystkie 
stronnietwa polepszenia materyalnego bytu 
urzędników państwowych i służby pań- 
stwowej. 


Sprawy krajowe. 


(Zmiana w składzie krajowej Komisyi dla 
spraw rolniczych), 


[] W roku 1890 ustanowił Sejm kra- 
jową Komisyę dla spraw rolniczych, jako or- 
gan doradczy Wydziału krajowego, który tak 
wobec Wydziału krajowego, a pośrednio 
także wobec władz rządowych, reprezentować 
ma interesy rolnicze kraju i fachową znajo- 
mość wszelkich gałęzi gospodarstwa wiej- 
skiego i połączonego z niem przemysłu rol- 
niczego. 

Komisys sejmowa gospodarstwa krajo- 
wego w ówczesnem sprawozdaniu swem, 
wprowadzającem tę instytucyę, podniosła, że 
krajowa Komisya rolnicza ma być instytu- 
cyą, udzielającą stałej opieki interesom rol- 
niczym kraju i reprezentantką tych intere- 
sów wobec władz, w celu zapewnienia ich 
działalności na polu agrarnem charakieru 
ciągłości i harmonii i aby rozwój tak licz- 
nych instytucyj rolniczych wprowadzić w pe- 
wną jednolitość i harmonię sdministraeyjną. 
Weelu umożliwienia krajowej Komisyi rolni- 
czej spełnienia tego zadania, ułożono skład 
Komisyi w ten sposób, że znaczną część 
członków powołano z wyboru istniejących 
wówczas w kraju Tow, rolniczych. 

Do Komisyi rolniczej należą zatem dziś 
delegaci Towarzystw rolniczych krakowskie- 
go i lwowskiego, Towarzystwa leśnego, Kó- 
łek rolniczych, dwóch członków Wydziału 
krajowego, oraz po czterech członków powo- 
łanych przez Wydział krajowy i przez san:ą 
Komisyę wybranych. Komisyi przewodniczy 
Marszałek krajowy. p. 

Wydział krajowy postanowił obecnie 
przedstawić Sejmowi wniosek ua zmianę | 
składu krajowej Komisyi dla spraw rolni- 
czych, Wydział krajowy wychodzi z założe- | 
nia, że od dwudziestu dwóch lat, to jest od 
chwili utworzenia tej krajowej instytucyi, | 
zmieniły sie stosunki na polu powstawania i! 
rozwoju Towarzystw rolniczych w kraju. 

W kilku ostatnich latach rozwinęło 
w szczególności ruskie Towarzystwo gospo- 
darskie „Silskij Hospodar* intenzywną dzia- 
łalność na polu podniesienia ruskiej ludności 
rolniczej w kierunku rolniczym, handlowym 
i oświatowym i potrafiło zgrupować znaczną, 
bo według sprawozdania z 1911 r., 24.677 
liczącą ilość członków, zorganizowanych w 
92 filiach a 944 Kółkach, 

Towarzystwo „Silskij Hospodar* jeszcze | 
w r. 1908 wniosło prośbę do Wydziału kra- | 
jowego o przyznanie mu prawa reprezenta- 
cyi w krajowej: 
czych, a obecnie prośbę swą ponowiło. 
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__ Obsenie w skład krajowej Komisyi rol- ; wej barykady, która zamknęłaky niewiernym į dali się na plac bitwy i praklamowali 
zieza wchodui jeko członek zarządu Towa-| wstęp do stolicy padyszacha. Niestety bezż-| wojnę swięta. 


rzystwa „Silskij Hospedar, powołany przez 
Wydziuł krajowy prof. Harasiewiez, ala — 
zdaniem Wydziału — inne znaczenie ma od 
tego -sporzdycznege udziału, przyznanie w 
statucie Komisyi prawe wysłania delegata, 
Wobec tego, że Komisya rolnicza w ra- 
zie, jeśli w jej skład wchodzą Gelegaci 
wszystkiech Towarzystw rolniczych, rozwija- 
jących skuteczną działalność na polu podnie- 
sienia rolnictwa w kraju, nabiera większego 
znaczenia i staje się faktycznie reprezenta- 
cyą interesów rolniczych, postanowił Wydział 
krajowy zaproponować Sejmowi powołanie L 
delegata z Towarzystwa „Silskij Hospodar*. 


Awans listopadowy 
w e. ik. Armii. 


(V.) Porncznikami zamianowani w 
pułkach artyłeryi polnej podporuczni- 
cy: Emil Schmólłer 10 dyw. artyleryi kon- 
nej, Leopold Eder 2 dyw. ciężkich haubic, 
Rudolf Wolf 1 p. haubic polnych, Robert 
Schwarz 30 p. dział polnych, Edwin Knirsch 
1 p. dział polnych, Ernest Nitsche £ p. dział 
polnych, Julian Stasiniewicz 11 p. haubic 
polnych, Ernest Zimmermann 10 p. haubic 
polnych, Bruno Schonowssy 2 p. dział pol- 
nych, Rudolf Goppolt 33 p. dział polnych, 
Karol Sartori z 5 p. haubic poln. w 1 dyw. 
artyleryi konnej, Jan Dąbrowski 28 p. dział 
poln., Antoni Wagensohn z 1. p. dział pol- 
nych w 11 pułku haubic polnych, Wilhelm 
Heider 1 p. haubic polnych. 

Podporucznikami zamianowani w pul- 
kach artyleryi polnej chorążowie: E- 
mil Brandner 1 p. dzisł poln, Eugeniusz 
Burian 31 p. dział polnych, Paweł Luksch 
10 dyw. art. konnej. 

Kapitanem zamianowany w pułkach 
artyleryi fortecznej porucznik Antoni 
Gecl 2 p. 

Porucznikami zamisnowani w puł- 
kach artyleryi fortecznej podporu- 
cznicy: Ferdyaand Hassal 3, Franciszek Filip 
2, Norbert Moraw 3, Kazimierz Kristmann z 8 
w 3, Gabryel Kociuba 2, Wiktor Zimmer- 
mann 3, Andrzej Schaffusz 3, Kamil Barber 
3, Karol Spifik 3. 

Podporuczaikami zamisnowani w puł- 
kach artyleryi forteeznej chorążo- 
wię: Michat Moskaliuk 2, Franciszek Trs- 
venec 8, 

Rotmistrzem zamianowany w fur- 
gonach porucznik Emil Süssner z 1 dyw. 
w 12 dyw. 

Porucznikami zsiaianowani w fur- 
gonach podperucznicy: Karol Swoboda 15 
dyw., Kamil Kotrba 10 dyw., Roman Zspla- 
tal i Franciszek. Dvoraćek 1 dyw.. Franci- 
szek Kopetzky 10 dyw.. Edward Budil z 1 
w 2 dyw., Ernest Schmidt 11 dyw., Wil- 
helm Malinowski 12 dyw.. Karol Graser 15 
dyw., Kdward Prokopowicz -Terlecki i Re- 
dolf Hrdlička 11 dyw. 

Pedporucznikiem zamianowany w fur- 
gonach chorąży Kerol Zástera 11 dyw. 

Porucznisiem zamianowany w sani- 
Ria podporuczn'k Karol Lamquet 8 od- 

ział. 

Kapitanami zamianowani w korpu- 
sie oficerskim inżynierów porucznicy, 
przydzieleni do korpuzn oficerskiego inżynie- 
tów: Karol Koller i Józef Jateł z oddziału 
budownietwa X. korpusa i Zdenko Ambros 
z oddziału budownictwa I. korpusu. 

Porucznikiem zamianowany w kor- 
pasie oficerskim inżynierów podpo- 
rucznik Józef Salvakerger z oddziału budo- 
wniectwa I. korpusu. 

%apitanami zamianowani porucznicy: 
Oskar Friihauf z komendy XI. korpusu, Fry- 
deryk Nenwirth z szpitala garnizonowego nr. 
11, Franciszek lsnenghi z komendy X. kor- 
pusu. 

Porucznikami oficerami prowianto- 


„celowość tego oporu z 


góry przewidywać 
| mocu jakkolwiek z drugisi strony bułgsr- 
i skie projekty eo do Konstantynopola uja- 
wniają niebezpieczne upojenie się tryumfem. 
a taki brak zimaej krwi złym stać się może 
| doradeą. 

Niezbyt pomyślne nadchodzą wieści o 
sytuacyi międzynarodowej, wytworzonej osts- 
GG wypadkami. Zgodność mocarstw nara- 
żona została na ciężką próbę. Coraz ostrzej 
zarysowują się kontrasty pomiędzy trójprzy- 
mierzem, a trójporozumieniem. Nieusprawie- 
dliwiona buta Serbii wzmaga jeszcze obawy. 
Ciężkie więc i trudne zadanie ma dyploma- 
cya. Niema wszakże powodu do pesymizmu; 
owszem tuszyć sobie wypada, że i tym ra- 
zem nuda się jej rozproszyć nadciągające 
chmury. 


Zajęcie Salonik. 

Bardzo lakoniczne na razie wieści gad- 
chodzą o tem tak doniosłem zdarzeniu. 

Wedle depesz ateńskich, wojska greckie 
stanęły pod Salonikami wczoraj rano, poczem 
grocki następca tronu, by uniknąć niepotrze- 
bnego krwi rozlewu, wezwał miasto do pod- 
dania się. Co dalej zaszło, jeszcze niewiado- 
mo, dość, ża Grecy w południe wkroczyli do 
miasta. 

W Atenach wiadomość o zajęciu Salo- 
nik wywołała ogromny entuzyszm. Dla za- 
manifestowania radości iluminowsno wieczo- 
rem miasto. 


Z akeyi wojennej w różnych stronach. 


Wedle doniesień z Rjeki, czynione są 
przygotowania do głównego ataku na Sku- 
tari. Mimo 8-dniowego deszezu armaty, smu- 
nicyę i środki żywności przetransportowano 
na pole operacyj. Artylerya jest w dobrej 
pozycji. 

W ostatnich dniach stoczono nad Boja- 
ną i Driną nieznaczna potyczki. 

dAgencya Havasa donosi z Cetynii: Z 
powodu deszczów i trudności zaopatrzenia ar- 
mii w żywność i amunicyę cofają się Czar- 
nogórcy z Barbnlusz do Sukidejcz. 

Będący w odwrocie oddział czarnogór- 
ski odparł atak Turków, którzy wyszli ze 
Skutari i w porządku się cofnęli. 

Serbowie mają do zapisania nowy 
sukces. Oto wojska ich zajęły Priboj w San- 
dżaku novibazarskim (tuż przy wschodniej 
graniey Bośnii). 

Wiadomość o zajęciu Monastyru przez 
Serbów nie sprawdza się. Przewidują, że za- 
jęcie Monastyru i Debry poprzedzi zacięta 
walka z załogami tureckiemi. 

Urzędowy telegram walego Adrya- 
nopola przedstawia w następujący sposób 
wałki pod twierdzą: W dniach 22 i 23 z. m. 
oddział załogi adryanopolskiej zaatakował 
pozycye na linii Jusuf Korudżu. Waika za- 
kończyła się pomyślnie. D. 22 z. m. nieprzy- 
jaciel zaatakował Marasz; z powodu nadzwy- 
czaj walecznego oporu wojsk tureckich wal- 
ka była krwawa, atak odparto. 29 z. m. przed- 
sięwzięto atak, połączony z wiełkiemi stra- 
tami dla nieprzyjaciela, W okolicy Marasz 
przyszło ponownie do krwawej walki, nie- 
przyjaciela. odparto w tył na 2—3 klm. Zwy- 
cięstwo to dlatego zasługuje na podniesienie, 
pouieważ nieprzyjaciel przypisywał tej po- 
zycyi wielkie znaczenie. D. 5 b. m. za- 
daliśmy nieprzyjacielowi ponownie wielkie 
straty. 

Generalisimus Nazim basza telegrafuje: 
W oddaleniu 6 klm.od Rodosto zauważyli 
Turcy wczoraj bułgsrski szwadron konaicy, 
wysłany na zwisdy i napadli nań. Bułga- 
rowie cofugli się, zostawiwszy 5 poległych 
ina placu. 

Wielki wezyr ogłosił następującą urzę- 
dową depeszę z Monastyru: Jak donosi ko- 
mendani wojsk operujących przeciw Grekom, 
walka w okolicy Sorovie zakończyła się 

i sukcesem Turków. Zdcbyto oprócz broni 8 
działa i pięć wozów pełnych amunicyi, wzięto 


A PO EZ w O WO AG 


kiesów wyruszyło do Czataldży. 
dalszych posiłków ma nastapić. 


chłopów muzułmańskich z okolic 
lub zagrożonych przez nieprzyjaciół, Na pla- 
cu Sir Kedzi w Stambule stoją długie sze- 
regi wozów z pakunkami i zwierzętami do- 


wymi zamianowsni podporucznicy oficerowie | wiele jeńców. Dział natychmiast użyto w wal- 
prowiantowi: Antoni Veith 14 p. drag, Mi-| ce. Wojsko nasze ścigało długo nieprzyja- 


kołaj Werbenec 3 p. art. fort., Juliusz Matze- | ciela, który stracił jeszcze dalsze 4 działa, 


nauer 54 p. p, Józef Hejda 10 p. drag, 
Fryderyk Waschek 3 dyw. ciężkich haubic. 
Podporuczuikami oficerami prowian- 
towyimi zamianowani zastępcy oficerów pro- 
wisntowych: Antoni Löser 9 p. drag., Jan 
Śesinka 100 pp, Adolf Navrátil z 3 pp, w 1 
dyw. Slężkich haubic, (C. d. n.) 


Wojna bałkańska. 


Zajęcie Salonik przez armię grecką w 
dniu wczorajszym zbliża koalieyę znowu o 
wielki krok naprzód do celu. Teraz pozo- 
staja już tylko zajęcie Konstantynopola. 

W Turcyi po początkowem przygnębie- 
niu gwałtownie odzywać się poczyna stru- 
na rozpaczliwego oporu przeciwko nieuchron- 
nej konieczności. Teraz już nie same wojska, 


— choćby do wzniesienia ze swych ciał ży- 


„Gazeta Lwowska" z dnia 10 listopada 1912 


wiele broni, amunicyi, materyałów sanitar- 
nych i uciska? w kierunku Kailar. Pościg 
trwa dalej. 

Walka z wojskiem serbskiem koło Kru- 
czewa jeszcze trwa; nieprzyjaciel poniósł 
wielkie straty. Szwadron jazdy serbskiej zu- 
pełnie rozbito; zdobyliśmy 1 sztandar i wiele 
broni. 


W Konstantynopoln. 


W łonie rządu tureckiego istnieją po- 
dobno dwa prądy: jeden za wojną aż do 
walki na noże, drugi przeciw dalszej wojnie. 
Przedstawicielem tego drugiego prądu jest 
Kiamil basza, 

W pałacu sułtańskim panuje popłoch i 

E nie. Wielki wezyr codzień odwiedza 
į suttana i pociesza go nadzieją zwycięstwa. 
Po za ogrodami stoją w pogotowiu łodzie, 
które mają przewieźć sułtana i jego harem 
w chwili nuiebezpieczeństwa do Skutari w 


Komisyi dla spraw rolni- | teraz cała ludność turecka stolicy rwie się| Azyi mniejszej, a ztamtąd dalej do Brussy. 


: Szeik ul Islam wezwał ulemów, by 


We wczorajszej Radzie ministrów wzięło 


udział? kilku generałów. Rada obradowałs 
nad uzupełnieniem obrony Ozataldży i Keun- 
stentyncpola. 


Wielu ochotników Kurdów, Lasów, Czer- 
Wysłanie 


Do Konstantynopola schroniło się wielu 
zajętych 


mowsini. Między wozami przeciskają się ko- 
biety i dzieci; wszystko to przedstawia obraz 
wielkiej nędzy. Znaczna część chłopów udaje 
się do Azyi Mniejszej 

Pisma tureckie zamieszczają inspirowa- 
ne przez rząd artykuły, wzywające ludność 
do wstępowania w szeregi ochotników, by 
we wszelki możliwy sposób przyczynić się 
do obrony, albowierm rząd zdecydował się 
stawić opór do ostateczności. Cała prasa 
wzywa rząd, by wytrwał w oporze i ratował 
honor armit tureckiej, nie dopuszezsjąc do 
wkroczenia Bułgarów do Konstantynopola. 

Tanin pisze, że możliwe jest stworzyć 
jeszcze jedną linię obronną San Stefano- 
Czermedże-Katane. Cała ludność Konstanty- 
nopola musi wziąć udział w budowie tej li- 
nii obronnej, którą należy zaopatrzyć w ar- 
maty. „Należy też — pisze organ ów da- 
lej — zorganizować narodowy korpus obron- 
ny, a nie spacerować po ulicach Stambułu. 
Wszyscy muszą walczyć, bo jest bardzo pra- 
wdopodobne, że to ostatnia walka, jaką w 
Europie prowadzimy. 

Jeni Gazeta w miejscu, gdzie zazwy- 
czaj są podane ceny abonamentu i anonsów 
pisze tłustym drukiem: „Kalifat i świat mu- 
zułmański w niebezpieczeństwie. Sułtan i 
cały dwór cesarski zaprzysięgli, że ofiarują 
swe życie. Europa może wszystkie traktaty 
zniweczyć, ale nie pozwolimy znieważyć ani 
Koranu, ani historyi Turcyi. Wielki wezyr, 
ministrowie, armie i naród przysiągł przelać 
ostatnią kroplę krwi“. W artykule wstępnym 
wzywa to samo pismo Osmanów, by prze- 
szkodzili wkroczeniu Bułgarów do Konstan- 
tynopola; wzywa wszystkich spensyonowa- 
nych oficerów, by wrócili do czynnej służby, 
a wszystkich mężczyzn, by wstąpili w sze- 
regi obrony narodowej. 

Znany szef Arabów Ibn Reszyd wy- 
stosował do wielkiego wezyra list otwarty, 
w którym oświadcza, że Arabowie gotowi są 
dostarczyć pół miliona jeźdźców. 

Wedla informacyi dzienników berliń- 
skich, wielki wezyr zawiadomił ambasado- 
rów, że rząd nie może gwarantować bezpie- 
czeństwa w mieście na wypadek, gdyby Buł- 
garzy, pobiwszy armię turecką, wtargnęli do 
Konstantynopola. 

Podobno usunięty od dowództwa ko- 
mendant armii wschodniej Abdullach basza 
przybył do Konstantynopola. 

Flota wyjechała na stanowisko wzdłuż 
wybrzeży morza Marmora i Czarnego, by 
wspierać pozycye lądowe. 

Pretensye Serbii. 

Koła polityczne w Psryżu zapatrują się 
na sytuacyę deść pesymistycznie, szczególnie 
zpowodu zachowania się Serbii wobec sprawy 
portu na Adryatyku. Posel serbski w Paryżu 
Vesnie oświadczyć mia? oficyalnie rządowi fran- 
cuskiemu o niezachwianei woli Serbii obsa- 
dzenia portów Durazzo, Ssn Giovani di Me- 
dua i Alessio; na iym punkcie nie uczyni 
ona żadnych ustępstw. 

Wedie doniesień z Berlina, posłowie 
trójprzymierza w Belgradzie oświadczyli rzą- 
dowi serbskiemu, że trójprzymierze jest w 
tym względzie solidarne, iż pojawienie się 
Serbii nad Adryatykiem uważać musi za 
sprzeczne ze swymi interesami. Natomiast 
trójprzymierze nie miałoby nie przeciw temu, 
gdyby Berbia swą żądzę posiadania portu 
skierowała w stronę Morza Egejskiego. 

Daily Graphic ostrzega Serbię przed 
aneksyą Albanii, która ma takie samo pra- 
wo do równouprawnienia, jak Grecy, Serbo- 
wie i Bułgarzy, als nietylko Austrya popie- 
ra Albańczyków, lecz całe Europa stanie po 
ich stronie, 

Zgoła inaczej zapatrują się na tę spra- 
wę w Belgradzie. Wiedeńska Zeit publikuje 
wywiad z Pasiczem, który oświadczył, ża 
żaden z członków Związku nie dopuści, by 
z kraju o rozmaitych narodowościach i reli- 
giach i zżywiełów, które nieujawniły jeszcze 
twórczych zdolności państwowych, powstało 
osobne państwo. Stworzenie niezawisłej Alba- 
nii skomplikuje — zdaniem Pasicza — na 
nowo problem wschodni i będzie żródłem 
ciągłych nowych niepokojów. 


Kwestya dalszych losów Konstanty- 
nopols. 

Zgodne doniesienia prasy wiedeńskiej, 
stwierdzeją, że należy się liczyć na wszelki 
wypadek z prowizorycznem obsadzeniem Kon- 
stantynopola przez wojska trzech państw 
bałkańskich. Wojska serbskie mają wylądo- 
wać w zatoce Ceros i ztamtąd połączyć nię 


z wojskiem buśgarskiemi, Istnieje plan, aby | 
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— JE. P. Miuister Władysław Dłu- : 


; — Konkuss. 


Komisya Instytutu ubo- 


w obeeności przedstawicieli wojsk Bałgsryi, | goez wyjechał wczoraj wieczorem z powrotem | gich chrześcian rezpisała konkurs na jedno sty- 
Grecyi i Serbii urządzić uroczysta nabożeń- | do Wiednia. 


stwo w kosciele św. Zofii. Ma to być skt syw- 
boliczny ukoronowania dzieła oswobodzenia 
narodów chrześciańskich. Ostatnia Msza w 
kościele świętej Zońi odbyła się 29 maja 
1452 r. 

Jak w belgradzkich kołach poinformo- 
wanych twierdzą, król Ferdynand jest zde- 
cydowany korenować się w Koastantynopo- 
lu, jako cesarz wschodnio rzymski i przybrać 
imię Szymona II. 

Do N. W. Tagblatt donoszą z Sofii, że 
Bułgarzy postanowili za wszelką cenę zająć 
Konstantynopol i następnie zrobić zeń Ros- 
syi podacurek. jako odwzajemnienie za po- 
parcie rossyjszie podczas wojny o oswobodze- 
nie Bułgarów. 


Konstantynopol. Doniesienia dzien- 
ników, jakoby wszystkie okręty Lloyda otrzy- 
mały rozkaz opuszczenia wód tureckich, są 
nieprawdziwe. 

Sofia. Przybyła tu 
Sanitarna 

Waszyngton. Dwa smerykaństie 
krążowniki otrzymały rozkaz udania się przed 
Konstantynopol dla strzeżsnia mienia i życia 
amerykańskich poddanych. 

Berlin. Donoszą ta o nieporozumiebiu, 
powstałem między Bułgaryą a Grecyą, z po- 
wodu nadmiernych apetytów tej ostatniej. 

Medyolun. Wediu doniesienia dzien- 
nika Avanti, Włochy mają zamiar wydzier- 
żawić na 99 lat trzy wyspy tureckie, między 
niemi Rodos, 

Bombaj. Ludność mshometańską w 
Indyach ogarnia ruch, dążący do tego, by 5 
milionów funtów, z których miano stworzyć 
Uniwersytet mabometański w Indyach, stawić 
Turkom do dyspozycyi na cele wojenne, 


ruwuńska misya 


KRONIKA. 
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Kalendarz. 

Niedziela (10 listopada): 

Andrzeja. — Ludomira. — Terentya. 

Wschód słońca o godzinie 6 29 rano, za- 
chód słońca o godz. 8:48 po południu. 

Poniedziałek (ll listopada): 

Marcina b. — Spitosława. — Anastazyi. 

Wschód słońca o godzinie 681 rano, zš- 
chód słońca o godz. 447 po południu. 


Temperatura. O godzinie 12 w połu- 
dnie + X stopni C. 


— Kalendarzyk myśliwski. W mie- 
siącu listopadzie welao polować na: zające, 
jelenie, kozły (regaczeł, borsuki, cietrzewie i 
głuszce, bażanty i kuropatwy, pardwy i dropie, 
ptactwo błotne i wodne. 

Nie wolno polować od 15 na jelenie, prze- 
piórki i dzikie gadębie, 

Przez cały rok wykluczone są z polowa- 
nia, & tem samem sprzedaży: łauie, sarny (ko- 
zy), cielęta, śpiczaki, tudzież kury głuszeów i 
cietrzewi. 

Z dyrekcy! policyi otrzymujemy nastę- 
pujące pismo: 

Gazeta Narodowa i Słowo Polskie przy- 
niosły wiadomość, jakoby dyrekeya policyi za- 
kazała wykładu prof. dr. Grabskiego o obecnej 
sytuacyi politycznej który miał się odbyć w 
„Czytelni akademickiej”. 

Rzecz przedstawia się, jak następuje: 

Przed kilku dniami zgłosiła „Czytelnia 
akademicka“ w dyrekcyi policy: odczyt prof. 
dr. Grabskiego na temat: „Polska a obecna 
międzynarodowa Bytuacya polityczna“. Ponieważ 
stowarzyszenia akademiskie „Czytelnia akade- 
mieka* nie jest — rzecz naturalna — stowa 
rzyszeniem politycznem, 8 odczyt na powyższy 
temat miałby charakter polityczny, przeto dy- 
rekcya policyi wezwała zarząd „Ozytelni aka- 
demiekiej* i zwróciła mu protokolarnie uwagę, 
że stowarzyszeniu nie politycznemu nie wolno 
urządzać zebrań w celach politycznych, gdyż 
inaczej narazić się mcże na rozwiązanie. Po- 
dobne cstrzeżenia zastosowano w ostatnich cza- 
sach i do innych stowarzyszeń akademiekich, 
Wskutek tego ostrzeżenia powyższy odczyt 
został odwołany. Gdy jednak prof. dr. Grabski 
zjawił się następnie w Prezydyum dyrekcyi po- 
lieyi i zapewnił, że zamierzony wykład będzie 
mieć charakter poglądu naukowego, że po wy- 
kładzie nie będzie żadnej dysknsyi, api rezolu- 
cyi, oświadczono mu, że o ile wykład zamie- 
rzony mialby się obracać w powyższych gra- 
nicach, dyrekcya polieyi nie ezyniłaby przeszkód, 

C. k, radca Rządu i dyrektor pelieyi 
Lr. Reinlender, 


— Najj. Pan raczył najłaskawiej udzie- 
lié ze Swej prywatnej szkatuły zapomóg: gr. kat. 
komitetowi budowy cerkwi w Jarosławiu w kwocie 
600 kor., s gr. kat. komitetowi budowy cerkwi 
w Witoszyńcach, powiatu przemyskiego, w kwo- 
cie 200 kor. 


— pCzerwony Krzyże. Na 
nych wojuwaików na Bałkanie nadesłał JE. 
P. Namiestnik dc. Michał Bobrzyński na ręce 
kraj. Stowarzyszeniu „Czerwonego Krzyża męż- 
czyzn i dam w Galicyi*, kwotę 50 kor. 

— Z Uniwersytetu. PP. Ludwik Ehr- 
lich, rodem z Tarnopoia, Salomon Morgenstern, 
rodem z Terpiłówki, Chaim Forscher, rodem 
z Drohobycza i Wilhelm Staronka, rodem ze 
Lwowa, otrzymali na tutejszym Uniwersytecie 
stopnie doktorów praw, a Adam Józef Krasucki, 
rodem z Nakwaszy, stopień doktora filozofi. 

— Uroczyste otwarcie tegorocznya 
powszechnych wykładów uniwersyteckich cdbę- 
dzie się w ni-dzielę, Guia 10 b. m., w sali ra- 
tuszowej. Po przemówieniu przewodniczącego 
zarządu prof. dr. J. Łukasiewicza wygłosi prof. 
dr. K. Twardowski wykład p t.: „Dlaczego 
wiedza jest potęgą?“ Wstęp wolny, 

— Powszechne Wykłady Uniwersy- 
teckie. Pierwsza serya tegorocznych Powsze- 
chnych wykładów uniwersyteckich rozpocznie 
się dnia 10 b. m. i obejmować będzie nastę- 
pująse wykłady: dóe. pryw. Uniw. dr. A. Chy- 
biński: Pudsiawy współczesnej kultury muzy- 
cznej. — Prof. Uniw. dr. K. Hadaczek: Sztuka 
egipska. — Dr. W, Kubik: Angielskie ogrody 
i parki, Hygienai piękność miast ogrodowych. — 
Prof. giun. dr. M. Piekarski; J. I. Kraszew- 


ski. — Prof. suk. las. S. Sokołowski: Życie 
drzew i lasu. — Dr. A. Stógbauer: Koncepeye 


psychologiczue w wisku Wielkiej rewołucyi. — 
Prof. gimn. R. Wacek: Serbia i Czarnogóra. —- 
Prof. Uniw. dr. S. Zakrzewski: Przegiąd dzie- 
jów Polski. Oz. I. 

— Posszechne Wykłady Uniwersy- 
teckie na promwieył. W niedzielę, dn. !10b. m: 
Brody: dr. A Strumieński, Walka z gruźlicą, — 
Brzeżany: W. Rylski, Piotr Skarga. — Droho- 
bycz: dr. W. Szafer, Życie roślin w zimie. — 
Jarosław: dr Schreiber, Gruźlica a dziecko, — 
Kołomyja: H, Dębski, Hodowla kwiatów wa- 
zonkowych — Przemyśl: J. Smołka, System 
słoneczny i gwiazdy stałe, cz, I, — Stryj: dr. 
W, Filar, Czarnogóra, kraj i mieszkańcy, ez. I. — 
Śniatyn: M. Konieczny, J. J, Rousseau jako 
wychowawca. — Złoczów: S. Sokołowski, Zna- 
czenie lasów w przyrodzie, 

— Jutro w niedziełę odbędzie się w 
salach Kasyna miejskiego „Podwieczorek z pro- 
dukcyami* o godz. 5 po południu na budowę 
ołtarza w kościele św. Elżbiety. Komitst Pań 
pod przewodnictwem hrabiny Tyszkiewiczowej 
czyni przygotowania, by wszystkich ze staropol- 
ską gościunością przyjąć. 

— A Politechatki. P. Wiadysław Ga- 
wlikowski złożył na wydziale inżynieryi wodnej 
tutejszej Politechniki drugi egzamin państwowy. 


— Reforma planów uwaukowych i 
podręczników dla szkół przemyslowych 
uzupełnłających. Wydział Towarzystwa na- 
uczycieli uzupełniających szkół przemysłowych 
i zawodowych uchwalił na ostatuiem posiedze- 
niu utworzyć w łonie Tow, komisyę dła pla- 
nów i podręczników naukowych, której celem 
będzie poddanie gruntownej rewizyi obaenych 
planów nauki i podręczników szkół przemysło- 
wych uzupełniających, przygotowanie nowych, 
oraz przedłożenie odpowiednich wniosków w tej 
sprawie odneśbym władzom. Komisya podzie- 
lona zostanie na R sekcye; pierwsza sekcya 
obejmie: język polski, lustoryę polską, styli- 
stykę, geografię, hygienę, gospodarstwo domowe, 
naukę obywatelską; druga sekcya: rachunki 
przemysłowe i kupieckie, naukę o handlu i 
weksłach, buchalteryę, towaroznawstwo, i t. p.; 
trzecia seksyą: rysunki odręczne i geometry- 
czne kaligrafio, stenografio, modelowenie, pi- 
sanie na maszynie i t. p Każda szkuła uzupeł- 
niająca przemysłowa, zawodowa i handlowa 
wydeleguje do komisyi 8 członków (po jednym 
do każdej sekcyi), ewent. nadeśle wydziałowi 
Tow. swoje wnioski i uwagi do 31 grudnia, 
Pierwsze posiedzenie komisyi odbędzie się dnia 
19 b. m. o godz. 11 przed połudciem. 

— Sześciodniowy bezpłatny kurs go- 
rzeiniczy. Staruuiem Komitetu e. k. galicyjskie- 
go Towarzystwa gospodzrskiego odbędzie się 
we Lwowie, w czasie od 2 
sześcicdniowy bezpłatuy kura gorzelniezy, uwzglę- 
dniający i suszenie ziemniaków, dla włacieieli, 
dzierżawców i administratorów dóbr ziemskich. 
Powyższy kurs obejmować będzie następujące 
wykłady: 1, Kontrola gorzelni (wykład i ćwi- 
czenia: godzin 18), prelegent prof. Tadeusz 
Chrząszcz, styr. Szkoły gorzelniezej w Dubla- 
nach; 2 O maszynach i kotłach (2 godzin? 
wykładu), prel. inżynier K. Ajdukiewiez, prof. 
Akudomii relniezej w Dublanach; 3. Opodatko- 
wanie wódki (5 godzin wykładu), prel. dr. Jó- 
zef Bialikiewiez, starczy rades skarbowy we 
Lwawie; 4. O suszeniu ziemniaków (3 godziny 
wykłsdu), prel. pref. Tadeusz Chrząszcz, dyr. 
Szkuły gorzeluiezej w Dublanach. Z kursem tym 
związane będą wycieczki do gorzelni doeświad- 
czalnej w Dubiznacb, fabryki drożdży w Zamar- 


or, 
we 


stynowie i fabryki maszyn Andrzeja ks. Lubo-, 


Imirskiego we Lwowie, oraz rafineryi spirytusu 
J. Buczewskiego we Lwowie. 
Śmienne na kors przyjmuje Komitet galicyjskie- 
go Towarzystwa gospodarskiego, Lwów, ul. 
Lindego l. 6. 
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Zgłoszenia pi- ' 


'pendyum z fundacyi $., p. Franciszka Orzęckie- 


| nych ofisyelistów prywatoych. Podania z doła- 
| ezeniem metryki chrztu, świadectwa ubóstwa i 
jświudeetw służbowych, wnosić należy do kan- 
celaryi Instytutu ubogich chrześcian w pałacu 
arcybiskupim obrz. łać, we Lwowie do dnia 
| 10 grudnia 1912 r. 

| — Wystawa dzieł Władysława Ja- 
rockiego otwarta zostanie jutro, t. j. w mie- 
dzielę, o godzinie 10 przed południem w sali 
„Koła literacko-artystycznego* w pasażu Miko- 
ias-ha. 

Wystawa zajęła esłą salę, cbrazy rozwie- 
8zona bardzo starannie. Wieczorem sala jest o- 
świetłona, wystawę przeto można zwiedzać do 
godziny 8. 

— Hr. Adawowa Farnowska piele- 
gnisrią rauwych. Jak donoszą z Sofii, obak 
królowej bułgarskiej, maiwięcej poświęcenia w 
pielęgnowaniu rannych, zwożonych do Sofii 
gromadnie, ujawnia Marya hr. Tarnowska 

| (z domu ks. Światopełk-Czetwertyńska z War- 
szawy), żona upełuomocnionego Ministra Austro- 
Węgier przy dworze sofijskim. Hrabina krząta 
się po całych daiach w szpitalu klementyń- 
skim, ubrana w biel, jak inne będące tam ka- 
tliekie Sisstryp miłosierdzia chorwackie i aie- 
mieckie. 

— A powedu rekoastrukcyi mostu 
ua szlaku olejowym Stryj -Obyrów w klm. 
29*/, między stacyami Sambor i Biskowiee 
odbywać się będzia rush osobowy w danin 12 
listopada b. r. przy pociągach osobowych nr. 
1235 i 1236 przez przesiadanie. Pakunki po- 
dróżeych będą z pociągu do pociągu przeno 
SZONE. 

— Na dochód budowy kosciola pol- 
skiego w budapeszele, niezbędnego wptcst 
dla kolonii polskiej w stolicy Węgier, urządza 
związany na miejseu komitet (Polnisches Kir- 
chenbau Komitée in Budapest, Kelemam utca 
32; loteryą fautową, nad którą protektorat objął 
JE. ks. Arcybiskup dr. Józef Bilczewski. Ko- 
mitet nie wątpi, że społeczeństwo polskie po- 
prze jego zbożne usiłowania przez nadsyłanie 
fantów (pod wskazanym adresem budayeszteń- 
skim lub konsystorza łacińskiego we Lwowie), 
jak również przez zakupywanie losów. 

— Lwowska staeya ratunkowa ndzie- 
lila pomocy w gaździerniku w 933 wypadksch. 

A Zgubiono: w ulicy Hetmańskiej brou- 
zówy pulares, zawierający 24 kor. 80 hal; w 
ulicy Akademickiej pulares koloru fioletowego 
z kwotą 10 kor., pulures, zawierający 20 kor., 
fotografię, wizytówki i dokunieuty legitymacyjne 

A Kualeziono: w wozech mi.jskiej 
kolei elektrycznej: parę rękawiczek damskich, 
bichznę damską, broszkę, bańkę nafty, pare rę- 
kawiczek męskich, pulares, zawierający kartę 
absnamentową jazdy miejską koleją eleztryczną. 

A Zamach samobójczy. W realności 
przy ul. Działyńscich 1. 6 tarznął się ubiegłej 
nocy na swe życie zamieszkały tam 30 leut 
Jędrzej Humieniecki, puderżuąwszy sobie gar 
dto brzytwą. Weżwaue pogotowie Towarzystwa 

| ratankowego udzieliło mu pierwszej ponney, 
uastępnie odwiozłe go do szpitala powszechne- 
gv. Życiu desperata nie grozi żadna niebez- 
pieczeństwo, gdyż rana jest powierzchowna. 
Powód zamachu saiebójezcgo nieznany. 

A Znaczna kradzież. Tutejszej policji 
| doniesiono, że w Borysławiu włamał się ons- 
gdaj w nocy przez okno jakiś złodziej do mia- 
szkamia kupea Dawida Wilfa i skradł 6 pier- 
ścianków z brylantami, parę kulczyków brylan- 
towych, złoty zegarek damski z długim dań- 
cuszkiem, srebrna pepierośnicę z monogramem 
D. W., sraz kolie brylzntwwą, łącznej wartości 
przeszio 4000 kor. 
| A Nieszezęśliwy wypadek. Z budowy 
| jednego z domów przy ul. Słowackiego spadł 
| wczoraj belek na przechodzącą obok służąca 
| Katarzynę Jastrzębska i dotkliwie ją zranił. 
| ZA Aresztowanie handlarza żywym 
towarem. Polieya tutejsza aresztowała wczo- 
raj Mojżesza Biausteina. pochodzącego z Glinian, 
ii zarzuteła uprawiania handlu żywym tswa- 
i 


a 


rem. Blaanstein powrócił właśnie z Ameryki 
po świeży Żywy towar, który zdobywa w *en 
| sposób, że z Bpatrzoną ofiarą zawiera ślub ry- 
tualny, a następuie wywozi ją do Ameryki lub 
|'turcyi, gdzia sprzedaje swą ofiarę du domu 
j rozpusty. 

A Krosika policyjna. P. Ernestowi 
Schófferowi z Kopenhagi skradziono w Ryuku 
Z torebki ręcznej 40 franków. 

Pulicya aresztowała wczoraj Józefa Ke- 
|tnera, który skradł dwa futra z mieszkania p 
Mirona Stoekiego, zamieszkałego przy ulicy 
| Szkarpowej i 
! Wezoraj w nocy skradziono z basenu koło 


| stawu Pełezyńskiego 54 klgr. ryb, wartości 
i 120 kor. 
i U włościanina Teodora Łopaczaka z Rzę- 


sui Polskiej zakwestyoaowano wczoraj sześcio- 
strzałowy rewolwer. Łopaczak tłumaczył się, że 
rewolwer ten zualuzł w ulicy Grodecziej. 

Z powożu stojącego przed botelen Fran- 
cuskim skradziono p Kdmundowi Kauieńskiemu, 
słuchaszowi Akademii dublańskiej bundę po- 
dróżną. 


+ Zmarli w ostatnich dniach, we Lwowie, 
| Ferdynand Rettinger, emer. radca rachunkowy 
Namiestnietwa, w 84 r. życia; Jakob Cudek, 


rzecz ran. | go w kwocie rocznych 120 kor.. dla wysłużo- | w 69 r. życia; Marysn Bette, słuchacz Aka- 


demii handlowej, w 26 r. życia; 
w Warszawie, dr. Oiton Fedorowicz 
kara z Mińska. 


le- 


Kronika prowincyonalna. 


$ Ruda miasta Tarnowa uchwaliła 
na odbytem we czwartek poaiedzeniu nie pray- 
jąć rezyguacyi dr, T. Tertilu z geduości bur- 
mistrza 8 przyjąć natomiast rezygnacyę p Ju- 
liusza Silbigera z godności zastępcy burmistrza, 

$ Prywatne gimaazyum realne 
w Zakopanem. Donoszą nam z Zakopane- 
go: Dnia 1 listopada bieżącego roku od- 
było się walne zgromadzenie człouków Towa- 
rzystwa prywatnego gimnażyum realnego w Za- 
kopancm. Przewodniczący imieniem zarządu wy- 
głosił syrawozdanie z dotychzzasowej działal- 
ności Towarzystwa. Praca około założenia i 
utrzymania zakładu rozwija się nader pomyśt- 
nie. Napływ uczniów zarówno internatowych, 
jak dochedzących dowodzi wymownie, iż za- 
kład odpowiedział Żywej potrzebie spoieczeń- 
stwa i zarówno metodą nauczania, jak i kie- 
rownictweun wychowawezem spełnia trafnie 
swoje zadania 

Dzięki życzliwemu poparciu krajowych 
władz szkolnych Miuisterstwo wyznań i oświaty 
zatwierdziło nazwę „Gimnazyum realnega* a za- 
rząd spodziewa się w niedalekiej przyszłości 
uzyskać dlań prawo pubiiczności. Zakład mie- 
ści się obecuie w pięknych budynkach willi 
„Szarctka” (ul. Nowotarska); % wilosią przy- 
stępujs do wzniesienia własnego gmachu, od- 
powiadująrego wszelkim wymaganiom pelasgo- 
giczaym, mna zakupionej już kilEumorgowej 
parecii przy ulicy Zamoyskiego, w głębi o sto 
metrów od ulicy, z wystawą okien południo- 
wą, Spodziewać się tedy należy, ża zakopiań- 
skie gimnazrum w niedługiej przyszłości skupi 
młodzież polską. szuuwającą dotychuzas w liez- 
nych zakładach szwajcarskich, francuskich czy 
niemievkich kierownictwa wychowawczego, CZy- 
niącego zadość wymaganiom harmonijnego roz- 
woju duszy i ciufa, Znajdzie ona w Zakopu- 
nem. w zskłedzie połasonm Z internatem 
obok nauki, udzielunej według rozszerzonego 
plauu rządowego, czujaą opiekę moralną i fizy- 
ezną, wspartą pełnyiu zespołem tych niewyzy- 
skamych dotąd czynsików wychowawczych, ja- 
kie pod względem hyzienicznym, estetycznyw i 
morulnym dać może w nieprzebranem boga- 
etwie przyroda tatrzańska, Kierownistwo spo- 
Grywa w doświadeżonych ręcach radcy szkol- 
nego (sesława Pieniążka. 

Po przeprowudzonaj dyskusyi i przyjęciu 
sprawozdania dokonano wyboru wydziału. — 
Wybrani zostali: dr. Józef Żęchoń prezes, dr. 
Jerzy Żuławski wisepreże8; radca Czesław 
Pieniążek, dr. J. B. Gefrow, Włodzimierz Tehó- 
rzewski, Leonard Zwoliński, Kuwil Tomaszew- 
ski, jako wydziałowi; Zofio Huniezs, Edward 
Kopetschny, jako zastępey wydz. Do komisyi 
rewizyjaej powołano: ks, Rychlicka, Wincenta- 
go Szymborssiego i dr, Edmunda Brzeziń- 
skiego. 

Zgłoszenia przyjmuje i inforiiacyj udziela 
zarząd gima, real. w Zakopanem, willa „Sza- 
rotka*, telefon 102. 

$ Nieszezęśliwy wypadek. Dono- 
szą nam z Rudek, że 380 października ścinał 
Dmytre Cyhylk z Koropnża na swoim ogrodzie 
gruszę. Temu śriaaniu przypatrywało się kil- 
koro dzieci, a pomiędzy niemi znajdował się 
13 leini chłopise Stefan Koszła z Korepuża, 
który był pomocny przy tej pracy. 

Waląca się grusza przywaliłe nagle chło- 
pea swym ciężarem, wskutek czego poniósł 
śmierć na miejscu. 

$ Zawalenie się piwniey. Dala 1 
listopada zawaliła się piwnica w ruskiej mle- 
czarni w Rudkich i zabiła dwu wewnątrz tej 
piwnicy pracujących robotników: Jędrzeja Ba- 
tonożka z Nowosiółek gościnnych i Michała 
Oiczyce z Beńkowej Wiszni, Rubstnicy ci byli 
zajęci naprawą piwiicy, 


kronika zagraniczna. 


aa 


* W Belgradzie wczoraj rano spadł 
nawalny śnieg. 

* Sprzeniewierzenie rossyjskie- 

go konsula generalnego. W Petersburgu 
aresztowano w tych dniach Apoloniusza Baum- 
gartena, rzeczywistego radcę stanu, szambelana 
dworu petersburskiego, generalnego konsula 
rossyjskiego w Frankfurcie nad Menem. Powo- 
dem aresztowania jest defraudacya, sięgająca 
| ckoło stu tysięcy marek. 
j * Wypadek na morzu. Berliner tg. 
tam Mittag donosi z Loudynu, że w odległo- 
i ści półtora kilometra od Qauebuck rozbił się 
| okręt „Rayal George“, uajechawszy na skałę. 
| Pułożenie okrętu, który wiezie 900 pasażerów, 
i jest bardzo poważne. Wysłano szereg parowców 
i na ratunek, 
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Noldtki HereckO-AryStYCZNA. 


Z muzyki. (Wspoienienia pośmiertne). 
W krótkim przeciągu czasu stracił świat wu- 
zyczny kilka wybitaych sił. W parę dni po na- 
szym Gallu zmarł w Brukseli po długiej cho- 
robie dyrektor tamtejszego Konserwatoryum, 
najsławniejszy kompozytor belgijski Edgar Ti- 
nel. Urodzony 27 marca 1854 we Flandryi, 
uczeń sławnego pianisty Brassina i teoretyka 
Gevaerta (autora sławnego dzieła o instrumen- 
tacyi) uzyskał Tinel w r. 1877 priæ de Ro- 
ma kantata „Klecske Rocland“, w r. 1882 
został dyrektorem Instytutu dla muzyki kościel- 
nej w Mechelu, 1889 inspektorem szkół muzy- 
eznych w Belgii, 1896 profesorem kontrapunktu 
w Brukseli a 1909 nasiępcą Gevaërta na po- 
sadzie dyrektora Konserwatoryuim. Ceniony pe- 
dagog był także znakomitym kompozytorem ce- 
lującym szczególnie w muzyce wokelnej. Naj- 
lepszem i największem jego dziełem jest ora- 
toryum „Franeiszek* (1888) wykonywane po 
dziś dzień przez wszysikie większe zespoły cho- 
ralne. Przed kilku laty wykonała „Lutnia“ 
lwowska jego „Maki“ (Kojlenbloemen) na solo 
tenorowe, chór i orkiestrę; dzieło piękne, po 
mistrzowsku na chór napisane, Dwie opery: „Go- 
dolera* i „Katarzyna“, „Te Deum“ 5 głosewa 
Msza na cześć Matki Boskiej w Lourdes, wiel- 
ka ilość motetáw i pieśni stanowią dorobek 
kompozytorski pie imponujący wprawdzie iluścią. 
ale pierwszorzednej jakości, Z każdego tekstu 
jego utworów widać twórcę ogromoie poważne- 
go, głębokiego, znającego wybornie tajniki kom- 
pozycji, mistrza stylu ścisłego. 


W przeciwieństwie do Tinela ogromnie 
płodnym był popularny, najsławniejszy kompo- 
zytor ruski Mikołaj Łyseńko, o którego 
smierci doniosły Świeżo telegramy. Urodzony 
22 marca 1842 koła Kremieńczuga, studyował 
filozofię na Uniwersytetach w Kijowie i Char- 
kowie, którą porzucił dla muzyki. Po odbyciu 
studyum w Konserwatorywm lipskiem pod Rei- 
neckem (fortepian) i Richterem teorya) wrócił 
do Kijowa i tu założył szkołę muzyczną, która 
prowadził do końca życia. Wyborny znawca 
maułoruskiej pieśni ludowej, stał się Łyseńko 
nietylko wybornym jej odtwórca i paśladowcą, 
ale wprost twórea, gdyż wiele z jego pieśni 
uzyskało taką popularność, że stały się wła- 
snością ogółu. Owocem jego studyów nad pie- 
śnią ludu ukraińskiego jest 8 tomowe dzieło 
„Pieśni Ukrainy* wydane w Lipsku i Mo- 
skwie — ponadto wydał zbiór 80 pieśni mało- 
ruskich na chóry, Łyseńko jest twórvą kilku- 


nastu oper, z których „Ozarnomorei*, „Noc 
majowa“, „Taras Bulba“ dawane są przez wę- 
drowne teatry ruskie — tudzież ogromnej ilo- 


ści pieśni i chórów, które imię jego rozsławiły 
w całej południowej Rossyi. Muzyka małoruska 
penssi przez śmierć jego wielką stratę, tem 
większą, że, przynajmniej na razie, godnego 
następcy nie widać, 


Trzeci zmarły, o którym chciałbym wśpo 
mnieć, był tylko zapalonym dyletaniem, ale w 
dziejach muzyki naszego miasta odgrywał pe 
wną i to niepoślednią rolę. Mówię o Ś. p. Hen- 
ryku Kadgim, zmarłym przed kilku tygodnia- 
mi profesorze tutejszego Uniwersytetu. Podzi- 
wiać trzeba było tego człowieka, który przy 
całym nawale zajęć i pracy zawsze znajdował 
chcć chwilę czasu dla swej ulubionej muzyki, 
Sam grywał na aliówce i to słabo, ale nie 
opuścił żadnej sposcbności do grania, Żadnej 
próby orkiestry amatoiskiej gal. Towarzystwa 
muzycznego, żadnego koncertu przyświecając 
dobrym przykładem punktualnośni i obowiązko- 
wości, w domu zaś sw;m urządzał stale wie- 
czory kameralne. Jako wydziałowy gal. Towa- 
rzystwa mvzycznego brał czynny udział w kie- 
rownictwie Towarzystwa od lat kilkunastu, znał 
tujniki, złe i dobre strony gospodarki a do 
wzniesienia gmachu Towarzystwa przyczynił się 
wielce swą pracą nadzorzzą, radą i pomocą, 
W naszych stosunkach muzycznych była to 
jednostka wprost nieoceniona. Przez rok był 
prezesem „Koła muzycznego“ a choć czasu miał 
tak mało, nie opuszczał posiedzeń 4 wpływa- 
mi swymi starał się o polepszenie bytu tego 
Towarzystwa niedomagającego zawsze finanso- 
wc. Umierając, mógł też z większą niż nieje- 
den racyą powiedzieć o sobie mom omnis ms- 
riar! E. Walter. 


(z. s) Avtoiogia „Chiakunin-Izszu* 
czyli „Ze stu poetów po jeduej pieśni“ cieszy 
się podobno dotąd w Japonii wielką popular- 
nością, chociaż zebrana i ułożona została około 
1200 r., przez urzędnika mikadowego dworu, 
"Teikakjo. „Uty* japuńskie nie posiadają avi 
rymu, ani rytmu, a jednak są kunsztowne i 
melodyjne. Utalentowany ich tłumacz, Remigiusz 
Kwiatkowski, nadał im w swoim polskim, bar- 
dzo udutnym przekładzie formę tryoletu, od- 
twarzając wiernie w zręcznie skonstruowanym 
poetycznym kształcie, treść i nastrój wrygi- 
nałów. 


Marya Poraska. (Alita). „Hely.tia*. 
Kraków. 1912. Skład główny w księgarni G. 
Gebethnera i Sp, 


5 


(z. s.) Pani Poraska, nietylko z cudnej | 


Król Wiktor Emanuel nadesłał do ce- j październikowców 79. członków partyi postę- 


przyrody alpejskiej, lecz również i z muzeów | sarza Wilhelma telegram w serdecznych sło-! powej 28, kadetów 55, członków grupy pra- 
wach z podziękowaniem zs sympatyczne przy- i cy 5, socyalnęch - dens'okratów 7, członków 


szwajcarskich, fktóre, jak wiademo, nie są zbyt 
bogate) wyniosła silne i głębekie wrażenia, 
Ująwszy je w dźwięczne i ładnie utoszne wier- 
sze, wypełniła niemi wykwintnie wydany to- 
mik, noszący tytuł „Helvetia“. 


Repertuar testru miejskiege 
wę Lwówie. 


Dziś, w sobotę, 9 listopada, o godzinie 
pół do S$ wieczorem, „Jarmark na żony*, ope- 
retka W. Jacobiego, — W niedzielę, 10 listo- 
pada, o godz. pół do 4 pa południu, „Jerzy Dan- 
dia“ czyli „Mąż pegnębiony*, komedya w 3 
aktach Muhera. Zakeńczy: „Małżeństwo z mu- 
su“, komedya w 1 akeis Moliera; o go- 
dzinie pół do 8 wieczorem, „Toska“, opera 
Pucciniego, ezwarty gościnny występ Janiny 
Korolewiey- Waydowej. — W poniedziałek, 11 
listopada, po raz pierwszy nowość) „Franci- 
szek Villon“, romantyczna komedya w 4 aktach 
Leona Lenza, przełożył Adam Krajewski, z Ja- 
nem Nowackim w roli tyiutowej. — Abonament 
nr. 10. — We wtorek, 12 listcpadz, „Jarmark 
na żony“, operetka. — We środę, 18 listopa- 
da, „Franciszek Villon“, romantyczna komedya 
w 4 aktach Leona Lerza. 


y 


Repertuar teatru miejskiego 
w Nrzkowie. 


W niedzielę, 10 listopada, po południu, 
„Młynarz i iego córka*; — wieczorem Try- 
logia p. t. „Zygmont August“, W ponie- 
działek, 11, wtorek, 12, środę, 13 i czwartek. 
14 listopada, Trylogia p.t. „Zygmunt August* 
Część II. „Złote więzy“. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL. 


Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od 28 października do listo- 
pada bez opłaty akcyzowej. (Waluta kor.). 
Za 50 kg.: Pszenica 1080 do 11:20, żyto 
9:— dc 9:50, jęczmień browarny 9:— do 10:—, 
pastew. 860 do 8:80, owies stary 10 20 do 
10:50, hrećzka —'— do —*—, kukurudza —* — 
do —*—, groch do gotowania 1250 do 14: —, 
pastewny —'— do —'—. fasola biała gal. 
—— do ——, bobik 8:50 do 9—, wyka 
10:50 do 11-—, łubin gal. —— do —*—, rze- 
pak zimowy 16— do 16:50, nowy —— do 
——, Inianka —— do —'—, nasienie ko- 
nopne —'— do —'—, nasienie lniane —' — 
do — —, chmiel z 1911 r. 100— do 120—, 
chmiel z 1912 roku —*— do —'—, nasienie 
koniczyny czerwonej 87:-- do 108 —, hiałej 
111— do 130-—, szwedzkiej *'100— do 120 — 
tymotka 27— do 32—. sieno !epsze 380 
do 415., gorsze 840 do 3:50 otawa —— do 
——, siano z koniczyny 480 do 5:20, stom: 
okłutowa 8— d 325, słoma m.erzwiasta 
2:60 do 270. kartofle jadalne na całe wag. 
10.000 kg. 225 do 250, gorzelniane za l 
pre. skrobi cute wag. 10.000 kg. 150 do 
175, nafta zwykła 14 — do 15-—, salono- 
wa 16— do 17—; za 100 kg.: ropa borr- 
aławska loco Borysgław tpromnt.) 650 do 
6:78. drzewo opałowe twarde w całych wa- 
gonach po 10.000 kg. —'*— do —*—. drzewo 
opałowe miękkie w całych wagonach po 
10.000 Eg. —*— do —*—, mąka pszenna, gry- 
sik 3750 do 40—, mąka pszenua Nr. 0 
3750 do 40*—, Nr. 1 3650 do 39—, Nr. 2 
3550 do 38—, Nr. 3 3450 do 8%—, Nr. 4 
3350 do 386-—, Nr. 5 3250 do 34 —. Nr. 6 
30— do 38'—, Nr. 7 25— do 25—, Nr.8 
20:— do 21*—, mąka żytna Nr. 0 81:— do 
BlE—, Nr 1 ŻE— do 2ls=; Nr. 2 20:= 
do 2050, Nr. 3 20:— do 20:50, otręby 
pszenne 12:50 do 13:15, żytne 12:50 do 13:15; 
za 1 kg.: mięso wołowe przednie w ćwiart- 
kach Zoco rzeźnia 140 do 1'75, mięso woło- 
we tylne w ćwiartkach Zoco rzeźnia 1:72 do 
160, mięso cielęce loco rzeźnia (engros) 
1e0 do % —, wieprzowina loco rzeźnia (en- 
gros) 1'40 do 1:50, spirytus kontyngentowy 
za 10.000 litr pre. 6850 do 6450, spirytus 
nadkoatyngentowy za 10000 litr pre. 48:50 
po 4450. 
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| OSTATNIA POCZTA. 


P. Minister spraw zagranicznych hr. 
Berehtoid wyjechał wczoraj z Budapesztu 
do Wiednia, gdzie pozostania aż do nastę- 
pnego plenariego posiedzenia Delegaeyi. 

= Margr. 61 Sau Giuliano wyje- 
chał wczorsj o godz. 3 po poładuiu z Berli- 
na po wizytach pożeynalnych, które złożył 
przed poładniem kanclerzowi i sekretarzowi 
stanu €iderler-Wachierowil. 

Na pożasuanie, odjeżdżającego zjawił się 


jęcie ministra spraw zagraoicznycn margr. di 
San Giuliano. 

= Poniewiż podczas onegdajszego Wy- 
beru posła z missta Warszawy na- 
stąpiło rozbicie głosów między trzech kand;- 
dstów, nastąpił wczore; ponowny wybór, w 
którym kandydet skoncentrowanych stron- 
nictw polskich, Jan Kucharzewski otrzy- 
mał 34 głosów. lewicowiec zaś, robotnik Eu- 
geniusz Jagiełło. popierzny przez żydów 
nscyonalistów — 43 Posłem wybrany więc 
zostzł Evgeniusz Jagiełło, Cała prase war- 
szawska potępia zuchowanie się wyborców 
żydowskich, dzięki któremu Warszawę repre- 
zentować będzie w nowej Dawie osobistość 
bez żadnego znaczenia politycznego, 

Posłem z Łodzi wybrany został kan- 
dydat żydowski, dr. Mejer Bomasz. który 
otrzymał 48 głosów na 88 giosujący h, 

W Kownie powierzono mandat po- 

salski narodowerin demokracie, Feliksowi 
Raczkowskiemu. 
«śród członków synodu — jak do- 
nosi Russkoje Słowo — rozeszły się pogło- 
ski o bliskiem powełaniu st. prokuratora sy- 
nodu Sablera na stanowisko ministra spraw 
wewnętrznych i prezesa Rady ministrów. 
Miejsce jego w synodzie zająłby w takim 
razie obeeny pomocnis st. prokuratora Do- 
mańskij, jako kandydztów zaś na stanowisko 
pomocnika st. prokuratora wymieniają ks. 
Szachowskiego i $kworeowa, przyczem ten 
ostatni mia więcej szans. Obecny minister 
spraw wewnętrznych, Makarow, byłby mie- 
nowany członkiem Rzdy vaństwa, a p. Ko- 
kowcew zatrzymać ma tekę skarbu. 


TELEGRATY 


Rada państwa 


PA 


GARE LWOWSKI 
JACH JE) nU U 


Wiedeń, 9 listopaca. W komisgi bu- 
dżetowej Izby posłów p. Dulibiez ukoń- 
czył swą mowę o godz. 2 min. 30 nad ranem. 

Referent p. Steiawender zwrócony do 
Chorwatów rzekł: Tek dingo się męczyliśmy, 
a panowie kpiliście sobie z nas, ; Wrzawaj. 

Przewodniczący zarządził głosowanie. 
Rozdział Ministerstw a skarbu przyjęto i wśród 
wielkiego hałasu posiedzenie zostało zs- 
mśnięte. 


Wiedeń, 9 listopada. PP. Ministrowie 
Biliński, Zaleski, Georgi wrócili do Wiednia 
wczoraj wieczorem, a P. Prezydent Mini- 
strów Staurgkh i P. Minister Forster dziś 
rano, 

Wiedeń, 9 listopada, Pod przewodni- 
stwem radcy Dworu Szarskiego odbyło się 
pierwsze walne zgromadzenia Towarzystwa 
akeyjnego elektrycznego, pierwej Sokolnieki 
1 Wiśniewski we Lwowie. Uchwalono roz- 
dzielić 6 pre. dywidendę. W miejsce ustępu- 
iącezo członka rzdy nadzorczej Saarego wy- 
brano członkiem posła Halbana. Do rady 
nadzorczej wszedł także st. inżynier Juliusz 
Stern. 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, 9 listopada, Prognoza na 10 
iistopada 1912. W Gatiecyi wschodniej: 
Zaniennie, czasem opady, ciepłots podnosi 
się, połndniowo-=seiodai mierny wiatr. 

W Galieyi zachodniej: Czasem 
pochmurno i małe opady, nieco cieplej, za- 
chedni mierny wiatr, 


Poznań, 9 listopada. ‘Tel, pryw.). 
W Inowrocławiu odbędzie się 21 b. m. wielki 
wiec celem zaprutestowania przeciw wy wła- 
szczeniu. 


Warszawa, 9 listopsda. (Tel. pryw.). 
Policya wykryła grupę snarchistów „Czerna 
reka“. Wszystkich uwięziona. 

Warszawa, 9 listopada, (Tel. pr.) Na 
rogu viie Stalowe: i Średaiej wsiadło wczo- 
raj na przystanku czterech mężczyzn do tram- 
wayu, a gdy wóz ruszył jeden z nieznajo- 
mych chwycił konduktora za gardło, trzej 
inni zrabowali mu torhę z pieniędzmi i bi- 
lety. Jeden z bandytów strzelił z rewolweru 
w powietrza, Gd; wwamwzy zwolnił biegu, ban- 
dyci wyskoczyli i nm:knęli. 

Sebastopol, 9 Esiepsda, (Tel. pr.) W 
sprawie przygotowania rozruchów flowowych 
sąd merynsrski skazsł 17 marynarzy na 
śmierć, 106 na ciężkie roboty od lat 4 do 8; 
19 uniewinnił. 


Wybory ds Dumy rossyjskiej. 
Petersburg, 9 listopada. (Pet. Ag.) 


| 


na dworcu sekretarz Kiderlan-Wachter, aj Do północy znane są nastepujace wyniki wy- 


kanclerz Bethm=nn-Ho!lweg nades!al telegram 
pożegnalny. 


| borów: członków prawicy 146, zwolenników 
j umiarkowanej prawicy 16, nacyonalistów 64, 


| 


lewicy 18. członków Koła polskiego 6, pol- 
skich narod.-dsmokr. 4, polski socyalista 1, 
członków polska-litew.-białorusk. grupy 8, 
litewskich nacyonalistów 2, członków partvi 
muzułmańskiej 8, bezpartyjnych 5. — Rə- 
zem 487. 


Rzym, 9 listopada, Amhador turecki 
Naby bey przybył tu w nocy wraz z perso- 
nalem ambasady 

Paryż, 9 listopada Wczoraj o godz. 9 
wieczorem trzej bandyci nspadli na urząd 
pocztowy w Besons kuło Paryża, kilku sirza- 
łam zabili pocztmistrzynię i zrabowali 300 
frenków z kasy. Pościg za b.ndytami nie 
udał się. 

Londyn, 9 listopada. Telegram „Cana- 
dian Kortban Railvaj* donosi, ża 400 po- 
dróżnych „Royal George“ I. i II. klssy wy- 
sadzono w (Quebeck na ląd. Dalsza akcya 
wstrzymana z powodu burzy. Sądzą, Że uda 
się jeszcze podróżnych III, klasy uratować, 


Na Bałkanach. 


Konstantynopol, 9 listopada. Wśród 
zbiegów z Silivri zaszły trzy wypadki 
cholery. 

Bez przerwy nadciagzją rodziny ture- 
ckie ze wsi ma linii Czatałdży i zalegsją 
drogę do portn, czekając na okręty, które je 
przewożą do Azyi. 

Konstantyncpo!, 9 listopzds. Alemdar 
donosi, że w pobliżu Dramu toczą się krwa- 
we boje. Bułgarzy mają przewagę. Jest na- 
dzieja. że Drama cpierać się będzie długo. 
«oło OCzataldży zanosi się na walng bitwę, 

Konstantynopoi, 9 listopada. Pogłoski 
o przesilenin ministeryslnemi o zamierzonej 
nominacyi Mahmuda Szefketa wielkim wezy- 
rem lub ministrem wojny są bezpodstaw ne. 

Ej-ka, 9 listopada. Zajęcie Djakowicy 
nastąpiło bez oporu nieprzyjaciela, a przy u- 
dzisle arltyleryi serbskiej, która przybyła z 
Prizrenu na pomoc. — Czarnogórcy ponieśli 
małe straty. Straty Turków i Albańczyków 
są większe. Konnica turecka uciekła ku Kra- 
snicy. Generał Vukctic ze sztabem przeby- 
wa koło Velike Beczane, Wielu Albańczy- 
ków zgłosiło się do Czurnogórców. 

Ateny, 9 listopada. Z powoda zajęcia 
Salonik odbyło się „Te Deum“, miasto przy- 
strojono choragwiari, panuje ogromny zapał, 
tłumy przeciągają ulicami wznosząc okrzyki 
na cześć n*stępcy tronu, Venizelosa, armii, 

Marsylia, 9 listopeda. Rząd wynzjął 
parowiec, który jedzie do Konstantynopola, 
aby zabrać członków kolonii francuskiej. 


Telegrafowany kurs wiedeńsać. 


Wiedeń, 9 listopada i1912, Zamknię- 
sie giełdy (Scnlusscowrsey, Godzina 2 minu: 
30, Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
«ego 600—, Aksye węgierskiego Zakładu 
zreńytowego 7950, Akcye Anglobanke 
316—. Akcye Unioubanku 571 —, Akcje 
Laaderkanku 48450, Akcye Bankvereinu 
50175, Akcye Bodencredit 1156 —, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznapo 644:—. 
Akcye kolei państwowych 67450, Akcye 
zolo! Południowej 1038:—, Akcye kolei Elbe- 
ikal ——, Akcye kolei Północnej 4740:— 
Akcje kolei czerniowieckiej Akryę 
alpiny 954 —, AKcye Rima Muranyi 69550, 
åksye praskiego Towarzystwa żełaz. 3813 —, 
Akcye Fabryki bros: 1028 —, Akcye Ture- 
czie tytoniows 284—, Akcye Galicy'skc- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 740 —, 
Obligacye węwvierskiej indemnizaci ——, 
EKenta majowa 64:85, Austryacka Renta ko- 
roacwz 850 —., Węgierska Renta koronowa 
8450., 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 


wego ziemskiego 88'40, 4 pre. Listy «ku 
hipotecznego 8750 4 i póź © <y Ban- 


ku hipotecznego *¥3 40, -p ¿ Listy Banku 
hipsteeznego 8750, 4-pre. Listy Banku kra- 
jowsgo 8510, 4 i pół pre, Listy Bank: 
xiajowego 9425, 4-proceniowe Galicyjski:j 
obiigacye propinacyjne 3640. 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 1893 r. 84 —. 
$-prc. pożyczka m, Lwowa 86-—, Losy ture- 
ckie 211'2>, Marki 11785, Rubel 25450, 
5-pre. Rossyjska pożyczka z r. 1906 103 85, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
no) skoda 746—. Pożyczka miasta 
Ńrakowa 126 8445 Galieriski Rank ziem- 
ski 98 —, Powszechny Bank  deprzytowy 
——, Buigsry ——. 

Usposobieunie przy spokojnym ruchu o- 
słabione z powodu słabej zagranicy wskutek 
politycznych obaw i budzpeszteńskich sprze- 
daży. 


Odpowiedzisiny redaktor: 


Adam Krechowiecki. 


Należy żądać we wszystkich skiepach i trafikach 


e 
© papieru listowego, tutek i bibułek 


wyrobu jedynej w kraju fabryki: 


e S W. Niemojowskiego i Ski 


T EEEE M mee nnr ZO NA © AEC C a 


NADESŁANE 


do wagonów sy- 
iy pialnych w kraju 
i zagranica 


3%) 


ARR miastowe 
C. k. Kolei Państwowych we Lwowie 
St. Sokołowskiego (Pasaż Hausmana 9) 


obecnie 
ul. Jagiellońska Nr. 3. 
— 234. — Telefon — 234. — 
Adres telegraficzny: Stadtbureau. 


w EA A O Z e O TNO 


tygaretowych 


we Lwowie gané > 
„BAJKA Bś/8** Kinoteatr 


Piac Maryacki. 
Senzaeya: Tajny układ dwu parńsiw. 
Katastrofa i huumioreski. 


Dr. K. Podlewski 

specynlista chorób skórnych I weng- 

ryczmych ordynuje dla kobiet i mężczyan od 
11-12 i od 3—5 

ul. Zimorowicza 5 (naprzeciw „Scksła”). 


Dr. Greliński 


ordyncje w horek dróg moczowych 
od 3—5 po południu. 
UŁ. Fredry 7, I. p. Telefon 978. 


Poszukuje się kupna 


Starych mebli mahoniowych 
w dobrym stanie. 
Zgłoszemia pod „MEBLE, 
Biuro dzienników, Sagieliońska 8. 


6 


pod nazwą: 


ść KINOTEATR 


108 
„ibi i ARTYSTYCZNY 
przy ulicy Grodeckiej 
Przedstawienia codziennie 


od godz. 4 do i0 
Ceny miejsc: ad 20 h. de 1 kor. 


Dzisiejszy program: : 


1. Niewyjaśniona tajemnica. Farsa. — 
2. Dziennik Gaumont. Najnowsze aktu- 
almości. 3. Skutki roztargnienia. 
Kom. dya. — 4. Wdzięczny karp. Hu- 
moreska, obraz pięknie kolorowany. — 
5. Skorupiaki morskie. Obraz przyro- 
dniczy, — 6. Wa włosku. Sensacyjny 
dramat w 2 aktach z słynną panną 
Porten w głównej roli. 


CENNIK 
IZBY HANDLOWEJ 1 PRZEMYSŁOWEJ. 
Lwów, dnia 9 listopada 1912, 
Waluta Ekoronowa 
płacą  żadają 
I. Akcye za sztukę, 
(bez kuponu bieżącego) 
Banku hip. galio. po 200 zł. w.a.  648—  650— 
Banku galic. dla handlu i przem. 
po 200 zł, : : 395— 405 — 
Kolei Lwów-Czerniowce-Jassy po 
200 zł. w. a. w srebrze 505— 512— | 
Fabryki wagonów w Sanoku po 
500 koron „ . 470—  480—| 
II. Listy zastawne za 100 koron. 
(bez kuponu bieżącego) 
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo- 
sował z 10 pr. prem. . . —— —— 
Banku hip. gal. sh pr. w. a. los 
w 50 i 93:30 94:— 
Banku n. gal. 4 pro. w. a. los 
w 60 1. 87--- 8770 
Banku kraj. 4*/ą pr. w.a. los w 51 1. 94:20 94:90 
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 571. 85:50 86:20 
Banku gal. ziem. kred, 4*/, pr. 60 1. 95-50 96:20 
Banku gal. dla handlu i M F 
w Krakowie 4'/, pr. 60 1. 95-50 96:20 
Zemelny Bank hipoteczny Lwów. 97— 9770 
1) Tow. kredyt. galic. ziem, 4 pr. 
(pierwsza emisya) . 90— —'— 
Tow. kredyt. gal, ziem. 4 R ‘los 
w klih 1. . 9075 ——, 
1) Tow. kredyt. gal. ziem. 4 pr. | 
(MICZEDOD 0 o 6 a 0 0 mm —+— 
III. Obligi za 100 koron. | 
(bez kuponu bieżącego) | 
Galic. fund. propin. aa 96— 9670| 
Bukow. fund. propin — — —'— 
Komun., Banku kraj. 4*/, pr. (3 em.) 9170 9240 
Komun. Banku kraj. 4 pr. (3 em.) 82:50 83:20 
Kolej. lokal. Banku kraj. 4 pr. . 82:50 83:20 
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 85:30 80— 
5 4 pr. z r. 1908 8360 8480 
w. „ miasta Lwowa 4 pr. 82%: — 58270 
A Š „ ç 4p 8450 8520 
5 „ Krakowa 8430  85— 
TV. mon | 
Dukat cesarski m . 1143 11:55 
20 frankówkąa. . : 19:22 1935 
100 rubli rossyjskich srebrnych . 252—  254— 
100 4% po sa 25370  255— 
100 marek niemieckie . 11770 11840 
1) Kupony opłacają 11/ą'/» podatek rentowy. 
Ri Ea GPAGRJA aoa podatek rentowy. 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
„dnia 7 listopada 1912. 


A. Ogólny dłag państwa. płacą żądają 
Jednolity dług pa w banknot. 

maj-listopad SAW 85:10 8530 

styczeń- UE . 5 85:10 85:30 
Jednolity d ug państwa w srebrze 

luty-sierpień . . AD 87:80  88— 

kwiecień-p: wżdziernik . . 89-10 86-30 | 

n zr. 1860 po 500 zł. w. a. '4 pre. 1535:— 1595:— 

n n» 1860 po 100 zł. 4 pre. 450:  =— 

n „ 1564 T MORL 2. 6l4— 626— 

n „n 1864 po 50 zł. 319— 331— 


B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych). 


Austr. A złota wolna od podatku 


za 100 zł. 4 pr.. . + + « . 10840 10860 
Austr. renta w wal. kor. wolna od 

podatku 4 pr. . : 85:25 85:45 

C. Obligacye kolejowe. 

Kol. Arcyks. Albrechta za 100 zł. 4pr. 86—  87:— 
Kol. Cesarz. Elżbiety w Pas wolne 

od podatku. za 100 zł. 4 105:25 10625 
Kol. Cesarza Franciszka sel za 

100 zł. 5'/, pr. 106:60 10%:60 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł, mk. 

(ostempl. akeye). . 8520 86:20 
Kol. Arcyks. Rudolfa w „pal. koron. 

wolne = odatku 4 p o. EDD GW 
Kol. Ces. Kiżbiety za Bio zł. mk. 

5, pr. (ostempl. akcye) . 431:— 435— 


Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 


Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 101:80 103:50 

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . . 12075  —— 
Kol. czeskiej zach. za 200, 4000 i 

BOOOZEESNON 2... 9725 8025 
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za 

400 kor. 4 pr. . . . . . . . 8560 8660 
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400 

kor. 4 pr. se 6 © © EI EO 
Kol. północnej ces. "Ferdynanda em, 

z r. 1886, 4 pre. . . . . . . 9360 94:60 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

m r. 1887, 4 pre. (ar.) k 95:25 9625 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z r. 1887, % pre, 95:—  96— 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

Z se Wh © dh a o awe a o S VERA 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z x. 1891, 4 pre. . . « s . 98:25 93:25 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. 

z r. 1898, 4 pre. 9225 98:25 
Kol. półnownej ceg. Ferdynanda 'em. 

z r. 1904, 4 pre 92:25 98:25 
Kol. galie, Karola Ludwika 4 pre. 88:80 89:80 


ARE NABOI ZNP O O E 


Koronowa waluta. płacą żądają, 
Kol. lwowsko-czern. API z roku 
1894 4 pr. . 8560 86:60 
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 
gut) za 400 M. 4 pr. . . . 108— 109— 


D. Diug państwa (krajów korony węgierskiej). 
Węg. złota renta 4 pr. . . „ . 10410 
n w wal, kor. 4 pr. 8445 

poź. prem. za 100 zł, (200 kor.) 423— 
50 zł. (100 kor.) 20550 
288— 200:— 


E. Obligacye indomnlzacyjne. 
Węgier za 100 zł. 4 pre. 85:30 86:25 


U 
n 
” ” 


obl. pr. regul. Cisy 4 pre. . 


n 


5% od sprzedaży hrutte przeznaczona na przytułek dla Weteranów 
2 r. 1863 do EO: i pod kontrolą Komitetu osne 


Główny skład, we Lwowie, Pasaż Mikolascha, 


Do nażycia EWA Do Na żądanie cenniki franco. 


Kroacyi i Slawonii 87:—  88— 
F. Inne publiczne pożyczki, 

Poż. reg. Dunaju z r. 1848 los 5 pr. 100—  —'— 

Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los 
ZA 200 kor. 4 pre. . . . 85 8r- 
Gal. poż, kr. z roku 1893 4 pra, 84—  85— 
Gal. obl. prop. z roku 1889 4 pre. 96:85 9735 

Fei: miasta Lwowa z r. 1896 
4p . —'—  83— 
Poż. A prom. ‘za 100 fr. 3 pre. . 11450 12450 
Tureckie obl. prem. kol. za 400 fr. 21260 213-60 

6. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
za 100 zł. nom. 

Austr. zakł. obl. prem. zr.1880 3 pr. 373:— 285*— 
n n 1889 3 pr, 246— 259— 

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4/4 pre. 60 1. . . 9575 9675 
Bukow. zakład kred. ziem. los 5 "pr. 9870 99:70 
Gal. Tow. kr. ziem. 4 pr. los 56 1. 83:75 8415 
own o» kpr. los 41 1. 90-75 9175 
4 pr. starsze . 96:20 97:20 
Banku "gal. "ziem. Ered. 4i pr. 601. 95—  96— 
Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. Be. 5pr. 33:40 9440 
=. aoa o lose 801 487. pre 93:40 9440 
60 1. 4 pr. . 81:50 8850 

Banku "kraj. dla 'Galicyi i Lodomeryi 
kila pr. 51'a lat zwrotne o 9425 95:25 

Banku krajowego oblig. komun, 3 
emisya 42 lat 4'/⁄ pr. 91:50  93— 
Banku Er. obl. kol. żel. BTh L. 4 pi. 82:— 83:50 
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. 93:20 9420 
4 = 50 latw,k. 4 pr. 93:20 94:20 


H. Obligacye z prawem pierwszeństwa 
za 100 zł. nom. 
Kolej Lwów- G z r. 1884 


za 300 złr. i 1875 79:75 
Kolej ię Czerniowce z r 1884 zd 
200 złr. ; . 8575 86:75 
Weg. gal, E ser 1870 na 200 złr. 
pre. . 9975 10075 
Tow żegl. par. po Dunaju za 400 
i 10.000 m. 4 pro. z r. 1882 . 11325 —— 
Tow, żeglugi parow. po Dunaju en. 
z r. 1886 4 pre 3 ) 11250 11350 


~ "ra 


Licytac ye. 
L cz. E, 536/12 
Bdykt licytacyjay. 
Na żądanie Lóbia Feuereisena, kupca | 
w Bieńkówee ochędzie się dnia 1% grn | 
dnia 1912 o godz. 9 przed południ rem "a 
sądzie niżej wymiesio: ym, w biurse Nr. 9 
licytacya: a) 1/8 ++ 2/45 części pasiedieści 
iwh. 295, 1) 1/3 + 2/12 części gosladłeści 
iwh. 297 z domem Te 180, e) 1/16 + 2/96 
części posiadłości lwb. 299, a) 14 + 2/34 
części posiadłości twh. 30% ks. gr. gm. kat. 
Bieńkówka. 
Nieruchcm ści wystawione na licytacyę 
są ocenione: ad a) na 3 kor. 45 hal, ad b) 
parcela hud. lk. 147 z domem ns 378 kor. 
12 hai. a grunta na 1225 kor. 08 kor, ad 
c) na 1740 kor. 33 bal, ad d) na 19 kor. 
12 hsl. 
Najniź za cena wynosi: ad a) 2 kor. 
30 hal, ad b) co do pare bud. i domu 
186 kor. 56 hal. a co do gruntu 816 kor. 
72 hal, ad c) 1160 kar. 20 hal, ad d) 12 
kor. 74 həl, poniżej tej ceny sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 


(14059 2—2) ; 


[> KT 


į sądzie sie wymie ni 


1863 — 1913. 


Jak Rej M pożarom 
w miastach, miasteczkach 
ipo wsiach? 
Instrukcya ostrożności ogniowej 
dla mieszkańców kraju. 
Po nadesłaniu 90 hal. wysyła (raueo 


Biuro ST. SOKOLOWSKIEGO we Lwowie 
UŁ. a CE 1. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 9 listopada 1912. 


; Pp.: S. br. Moysa z 
Klebasa z Wisdnia 
lmperiai. Pp: J. 


Hotel Gsorgc'a 
Rutnik, K 


Hot l hr. Potocki 


z Rymanowa, Ż Pietruski z Fizoworska. 
Hotel Wiktoria P Z Orski z Bukryj. 
Hotel Saski. P. B. Zardeeki s Łańcuta. 


Koronowa walutw. płacą żądają 
I. Losy (za sztukę). 

Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. T50 31:50 

Zakł. kred. dla handl. Bo 100złr. 479:--. 491" 
Clary 40 zły. m. k. . 190-- 210'- - 
Poży czka miasta Lublany 20 zle, 66'— 78: — 
Czerwonego Krzyża a Tow.10ułr. 5250 5850 
węg. Tow. 5złr. 3155 3775 
Losy fund, Arcyks. Rudolfa 10złr. 82-—.  88---- 

J. Akcye Bauków (za sztukę), 

Banku Anglo-Austr, 240 kor. . . 31875 31975 
Gal. banku dla han. i przem. 200 zèr, 400— 405:— 
Peszt, Banku handlu i przem. . 8677:— 8680-— 
Zakł, kred. dla handlu 500 złu. 60475 605:75 
Weg. Banku kredyt. 200 złr. . 78950  790:50 
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. 183:— 736-50 
Gal. banku hip. 200 złr. . , . . 646—  G46—. 
Bauku dla krajów koronnych 200 zł. 48850 489-50 
„  Austro-węg, 1400 kor.. . . 2045'— 2055 — 
„n Związku (Unionbank) 200 zł, 575:— 576:— 
Czeskiego banku związkowego 100zł, 270:50 271:50 
Zivnostenska banka 100 MÓRG o 6 26450 265:50 


K, Akcye przedsiębiorstw transportowych. 


Bukow. kolei lok. ake. pierw. 200 złr. 439— 445: — 
»  „ ake, zakład. 200złr. 410— 420'— 

Austr. Tow. żegl. na Dunaju500 zł. mk. 1161:— 11%1-— 
Kolei półn. Ces. Ferd, 1000 złr. mk. . 4730-— 4760— 
n . liwów-Bełzee(ake. pierw.) 200 zł. 385— 390 — 
Lwów -Czerniowee -.Jassy 200zł. 50925 510— 
Lwów-Kleparów- "asa lokal. 
400 kor. . . e 1 « « 295:— 


n 
UJ 


305— 


L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych. 
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złe. 97425 975:25 


Prag. Tow. żelazn. przem. 500 złr. . 3363:— 3363— 
Tow. ko alń węgla w Brix 100 złr, 770:— 173: — 
Trifail. Tow. kop. węgla W dów o 229'20 231— 
Galio, karpac. naft. Tow. 500 kor. . 745— 755'— 
Schodniey 500 kor. „. 448:— 422— 
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków 290:— 294: — 
M. Weksłe. 

Niemieckie Banki, . . . . , 11785 118-05 
Włoskie Banki . . . + + + 948714 95:05 

| Londyn za 10 funt, szt. 4 s. -BEZO ŻĄDAJ, 
Paryż za 100 franków : -. 9592Y 96121 
Petersburg za 100 rubli 4/3 pre. 254— 25475 
Szwajcarskie Banki . . . . . B557, 9575 

N. Walut Ye 

Dukat cesarski . . o JUE] 11:47 
Austr. PUEN 8 guld. złota moneta OZ =; > 
20-frankówka 19:19! 19:23; 
20-markówka 23:58 23864 
Rossyjski półimperyał : ="— — 
Niem. banknoty za 100 marek 11:623 118 ORIA 
Włoskie kane” za 100 lir . 94:80 95:10 
Ruble : ` i 254— 25450 


WY AO ZA EA AITO TERAN TUT aAA A A 27 DEB AAE 1. AEAN I: Sma a 


U BE aE H AB GB 


| tych realncści dokuiii(zyciąc tabolsrap, 


z JOdE katestrziny, poozały ocenienia i 
t. d.), picże każdy tuający ehęć kupienis, 
przej zé podczas godzinach urzędowych w 
Śp w biurzę Nr 2 


O. k. Będ vowiatowy, Oddział III. 
Maków, dnis i9 października 1912. 


L, cez. E 691/12 (5) 
Sdyki licytacyjny 
Dnia 6 grudnia 1912 o godzinie 9 rano 
w sądzie tutejszym biuro Nr. 8 odbędzie się 
przymusowa licytacys połowy realności whl. 
2070, 2911 i 4124 ks. gr. gminy kat Jawo- 
ców, składającej się z parcel gruntowych o 
ob:zarze 10 morgów 972 s kw., oszacwanej 
na 5170 kr, z uajniższą ceną 1150 kor. 
1 bal 
Zatwierdzone warunki licytacyjne i od- 
nosząte się do tych nieruchomości dokumen- 


(13966 3—3) 


ta. moż. mający chęć kupss przejrzeć pod- 


czas godzin urzędowych, w biurze Nr. 3. 
e za Uey- 


M OREW ktoryeh 
tecys byiaby niedoyuszezajnj 
dn sądu najpóźniej prey ma 
ayia, vej roszonmie to 
ruelioysocuj mis mogiyiy z być y LA 

Osuby, dla których jakie prawa luk cię- 
bary na powyższych nieruchomościsrh istnie- 
ja, bądź w toku postępowania licytacyjaego 
powstaną. zawiadamiane będą o dalszych wy- 
durzeniazh tego postępowania jedynie przez 
przybicie ua tablicy sądowej, jeśli nie mis- 
szkają w okresu sądu uiżej tutejszego i nie 


er 


wskażą temuż sądowi pernomocnika do dorg ` 


czerń w siedzibie sątu *utejszego. 
C. k. Sąd powiatowy, Ośda:aż V, 
Jaworów, dnia 14 wrześzia 1912. 


L. ez. E. 1717/12 (3) 

Edy 

Na wniosek Wł: sa Katers 2 Żyw- 

ca odbędzie się dnia 18 listopada 1912 o 9 

rano w tut. Sądzie, biuro Nr.5 lieytacya po- 

łowy realnośri lwh 1147 i 1800 gm. Żywiec 

z pare gr. 2596, 2597, na których stoi willa 
i budynżi gospodarcze 


(13976 3—3) 


—- : i 


Warta ŚĆ szacunkowe Byd teal 
ności wyncsi 13.800 kor 
Najniższa oferta 6360 kor 
Warunki licytucyjne, wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tut. Sądzie. 
0 m s powistowy. Oddział VI. 
, dnia 26 września 1912. 


L. cz. E. 437/12" 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 10 grudnia 1912 o godz. 9 rano 
ah się w sądzie nżej wymienionym, 
binro Sr. 1 Jieptacya e lwh 182 Łę- 
towicć, składającej się z parcel grunt. l. 212 
i 218 ora: regin. ih. 525 tajże gminy, skła- 
dającej się z pare. grt. |. 1064 o łącznej po- 
wierzchni 807 sążn:. 

Rsalneść pierwsza ocenioną jest na 600 
kor., zaś druge na 140 kor 

Najniższa cena wynosi za pierwszą 400 
kor, a za drugą 94 kor. 

Warunki licytacyjne i inne dokumente, 
odnoszące się do powyższej realności można 
przejrzeć w sądzie niżej wymienionym ped- 
czas godzin urzędowych, 

C. k. Sad powiatowy. 

Wojniez, 1 p:źduiernika 1912 


(14075) 


7 


(14078 En ns i koronę i we wadyum wynoszące 
| S/a kwoty SB TSE wyrażeniem cen jedno- 
j stkowych vistyiko cyframi als i iśerajmi. 


Prawa, wobec których niniejsza licyta- 
cya byłaby niedopuszczalną należy zgłosić do 
sądu majnóżniej pizy terminie licytacyjnym, 


L. 24.895/12 , E i 
Obwieszczenie licytacyi. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Brzeż 
wiadomości, że w celu wydzierżawienia prawa poboru podatku konstucyjtego ni où mię 


snech podaje nins jszsem do powszechnej 


„ch dzierź ta. 


Oferent winien ns blankiecie na wia- 
śeiwem miejscu podać nazwe «xamieniożomu 
szutrowiska i ofierowaną ecne jednostkową 


inaczej roszczenia te eo do samej nierucho- 
mości nie mogłyby być podnoszone 
Osoby, dla których jakie prawa lub cię- 


b) wina, moszezu winnego i owocowego w niżej wyszczególnien a okres: bez żadnych  dopisków, wreszcie położyć | żary pewyższych nieruchomościach istnieją, 
wnych rozpisuje drugą publiczną licytscyę i rewnocześnie trzecią poblia, zną i ;tecyę ust JĄ | datę i podpisać oferte imieniem i nazwi- | bądź w teku postępowania lieytacyjnego po- 
z dopuszczeniem ofert pisemnych. Druga lieytacya odkędzie się dns 19 lis.zpsda 1912. | skiem. wstaną, zewiadomiane będą o dalszych wyda- 


Gdyby w dniu tym który ż przedmiotów dzierzawnych nie został %ydrierżawieny, 0 


ogbe- 


dzie się trzecia i ostatnia licytacya dnia 3 grudnia 1912 na niewydrierżłąwione przy diu- 


giej lizytacyi przedmioty. 


Czas trwania dzierżawy obejmuje bezwarunkowo lata 1918, 19141 1915 lub rok 1913 
z milezącem przedłużeniem na dalsze dwa lata t. j. 1914 i 1915. 


Oferty nis dotyczę że wyłzczeje rowworu 
materyału Gosterezcnegu kcieją % posz iezegół- 
nych steacyj kolejowych po g.Śświdcy, wzyję 
dnie piecach skladowy-n wnoszone kyć meją 
na xażdy kamieniołom lub szutrow:sEc 0S0- 


rzeniach tego postępowania jedynie prze- 
przybicie na tablicy sądowej, jeżeli nie mie- 
szkają w ¿kregu sądu tutejszego i nie wska- 
żą temuż sądowi pełnomotnika do doręczeń 
w siedzibie sądu zamieszkażeg0. 


Ostemplowane oferty pisemne w kopertach opieczętowanzch i nalzżycie zaadresowa- | py... jeżelipy zaś oferta obejmowsia kiika C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
nych z dokładnem podaniem przedmiotu dzierżawy i ssopatrzone w kwity kasowe dety- | kamiesiołomów lub szutrowisk, wtedy podać w Belz, dnia 50 września 1912. 


czącego Urzędu podatkowego ma złożone wadyum wynoszące 10 pre. ceny wywotania na 

leży wnosić na ręce e. k. dyrektora okręgu skarbowego w Br: eanach najęóżniej do gudz. 
9 rano dnia 19 listopada 1912 względnie dnia 3 grudnia 1912 
Oferty wniesione później bezwarunkowo zostaną odrzucone. 

Kwity kasowe na kaucję trwającej jeszcze dzierżawy, jak niemniei iosy nie będą 

jako wadyum przyjmowane, natomiast książeczki kas oszczędności mogą być przyjmowane 

na wadya pcd warunkami wyszczególnionymi w rozporządzeniu wszystk,ch Ministerstw 


z 4 stycznia 1910 Dz. p. p. Nr. 2. 


Składający wadyum w papierach wartościowych mają w myśl reskryptu e 


k. Mini- 


sterstwa skarbu z 17 pra 1908 1. 10.067 przedłożyć spis tych papierów i iowych. 
potwierdzony przez Urząd podatkowy, w którym te papiery jako wadyum złeżono. 

Warunki licytacyi, jakoteż wykaz miejscowości należących do poiedynezych okręgów 
dzierżawnych można przejrzeć w €. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Brzeżenach, jasoteż 
we wszystkich c. k. Nadzorach straży skarbowej. 


C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 


Brzeżany, dn a 6 listopada 1512. 


L. cz. E. 722/12 (6) (14002 3—8; 


E yk: licytacyjny. 


nienia i t. p.) może każdy, mający chęć 
penia przeirzeć podezas godzin urzędo- 


Riej należy ceay jedzostirowe dia kazdego ke- 
mieniałoma leb szutrow:ska osobno, zazwier- 
Gztenia ufe:4 nastąpi beswarunzowo a 
poszczególzyen kamieniołomów lub szut 
wisk. To samo dotyczy sier ca do semegu 
rozwozu z tą różnicą. że należy je wnosić 
ala każdej stacyi koiejowej osobno. 

Rozst:zygnięcie. ery wynik lisytacyi 
jest korzystny dla Skarbu państ 8, peje 
slnża e. k. Namiesintiżywu, 

Oferty niesporządzone az blenkieżsch 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
gopisii, zostaną ofereptow: zaraz pezez ko- 
misye przeprowadzającą lieytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licyteiyi nio bedą oferty 


Godziny urzędowe tylko w dnie powszedniej 
ud 8 do 12 przed połuduiem i od 24: 6 
po południu, w soboty zaś od 8-€le; do 8-m-j 
wiecz:. rem. 
Licytacye: 
P.niedziałek 11 listopada 1912 od 10 ds 12 


L. cz. X€. 2877/11 (38) 
Edykt lieytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszznia wierzytelności. 
ie wriossk strcay egzekucyjnej Bauku 
krajowego Król. Galicyi i Locomeryi z W. 
Ks. Krakowskim, odbędzie się dma 28 listo- 
psda 1912 o godzenie 9 przed południem w 
biurze Nr. 33 ns zasadzie zatwierdzonych wa- 
zunków licjiacye reatności: 

Księga gruntowa: Siepietnica lwh. 86 
oznaczenie reslności: realnoś: wiejska utwo- 
czona z dóbr tabuiarnych wraz z domem mie- 
Szkaipym i zabudowaniami gospodarczymi i 


(13951) 


Cena wywołania od Wadyum Licytacya odbędzie | przyjmowane. gruntami, w rtosć szacunkowa: 48458 kor. 
tk złożyć się | się w e. k. Dyrekcyi Ze. k. Naraiestnietwa. 55 hal., najaiższa cferta: 65679 kor. 

Okoa SsiMOY mięsa | wina mające . | okręgu skarbowego Lwów, dnia 28 pzź zieznina 1912 Do realności lwh. 86 ks. gr. S.erpie- 
K |i] KE w (ORE Za c. k. Namiestnika: inica mależą następujące przynależności: 28 
= —— TAGE CAGE Ustysnowski w. r. sztuk drzew owocowych szczepow kiika ty- 
Podhajce 1081 |—- | — |-| 1082 e WONI 
2 , sth, (e 
m "R A EE ——_| Druga licytacya dnia || L. ez. E. 146/12 (8j (18971 8—3; | wych, ogrodzenie, ab e na 3460 kor. 
19 listopada 1912 Edyżt Meytacyiny. Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

Przemyślany 9710 | — = = 972 ustna od godziny 9 Na żądanie Aleksandr: Józefa 2 im. | nastąpi. 
ME. = | 3 Ma... 2 JECE rano do 14 w pału- || Pępiaka w Hsrbuzowie odbędzie się dnia 2 Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
dnie poczem nmasiąpi || grudnia 1912 o godzinie 12 przed południem | tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
Rohatyn 8874 | 72 — — 888 otwarcie ofert pise || w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. | owisray, wye oing katasirslny, protokoły oce- 
| AEEA] AE aE EA mnych. || 3 leytacya pzłowy re.lnośc: whl. 928 gm. | nienia i t. 4; może ksżdy, mający chęć ku- 
| Trzecia licytacya dnia || Rowa, na rzecz Ludwika Borkowskiego wpi- T sé podezas godzin urzędowych 
Brzeżany — — 1200 | — 120 3 grudnia 1912 u- || Sanej, wraz ze studiią i cgrovzeniem. w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr 3. 
stna od godziny 9 Nieruchomość te wraz z przydależao Takie prawa, wobec których niniejsza 
L "FE cs rano do 12 w połz. || ŚCismi ocenione jest na 5215 tor. 50 hal w lieytacya byłaby niedopszczalną, należy zgło- 
Bursztyn z 2N 335 | — 34 dnie psczem nastąpi | | szem mieśc: się wartość budynków w kwocie | sić w sądzie najpoźniej na wyznaczonym ter- 
| otwarcie ofert pise- 3584 kor. 50 tal. minie licytscyjnym przed rozpoczęciem licy- 
- m "a= mnych. „ Najniżeza cena wyncsł 2879 kor. 59 h., | tacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co do 
Rohatyn F. F 1110 | — 111 HA tej ceny Sprzedaź nie przyjdzie do A nieruchomości nie miałyby już zna- 
z" | Warunki lieytueyjne może każdy przej- Oseby których jakie praws lub 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie Fi zych zieracaomosc ach bądz 
UWAGA. Dzierżawca podatku spożywczego od wina, moszczu winnego i owocowego niżej s W SE w biuzze Nr. 3, Na. w tiwn postępo- 
ortowiązany jest po myśli ustawy krajowej z 7 lipea 1909 Dz. u. kr. Nr Sad powistowy, Uddziać VI. gowsteną, rswiadzmiane 
102, pobierać dodatek krajowy od tego podatku, jak długo ten dodatek RAT dnia £3 paździeriika 1412. śrzemach tego postępie 
istnieć będzie i za prawo poboru tego dodatku opłacać 30 pre. od czy: || s « urzybieie na tabliep 
szu dzierżawnego, który za „prawo poboru podatku samego umówiony z0- | Jass wie miesziają w ekregu sadi 
stał Zmiana tego dodatku krajowego ma mieć ten sam skutek, co zmiana (13941 3—8)| issi wyżneni: CH i mie, weiaia temai By 

tsryfy podatku spożywczego. Sądowa hzla aukcyjna we t.wowie Wi | 

sm. ul. Podlewskiego 1. 6. seki tine E 


0. k. Sąd vowiatowy, Oddział III. 


Jasł., dwa 18 paździ rnika 1912. 


L cz. E. 619/12 (5) 
Edykt licytacyjny. 


(14008; 


Na żąd»nie Abrahama Mendla Tartsko- | wyst w sadzie niżej wymienionym w biurze godz. przed potndeiem: różne insSZy Dnia 27 listopad» 1912, o godzinie 9 
wera kupra w Brodach, odbędzie się dnia 2| Nr. 8, ny i prz.b ry iutrol:gatorskie oraz rcz- | przed połudziem w sądzie niżej wymienio- 
gruduia 1912 o godzine 9 przed południem i prewa, wobec których weis maite merle i sprzęty domowe. nym, w biurze Nr. 10, odbędzie się lieytacya 

w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. j meðoprsrersino. usin | Wtorek 12 listopada 19i2 od 10 do 12 „ałej resluości objętej wyk. mp. 1. 1284 ks. 
III w Ł: maty ie licytacya 54/66 części lwh. jpóźsiej przy wyd mät a godz. przed południem: rmaszyBa do|gr. gm kat. Zbaraż wraz z przynależnościami. 


295 om. S'anisławczyk wraz z przynależno- 
ściami, składającemi się z płotu i bramy. 
Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest ocenioną na 1698 kor., przynale- 
nosci zań na 12 kor. 29 hal. 
Najniższa cena wynosi 1136 kor. 86 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


BTOGOJ 


J4GIŁE. 

Te osoby, dla kżórych jakie prawa ink 
sięśsry mu powy yaszych nierushejościach badz 
ie iak istuieją, bądź w toku posie: 


szycia, pianino, 130 paczek herbaty, 
oraz rozmaite meble i sprzęty dcmowe 
Środa 13 listopada 1912 od 10 do 12 godz 
przed południem: kasa, oraz rozmaite 
meble i sprzęty domowe. 
Czwartek 14 listopada 1912 od 10 do 12 
godz. przed południem: pianino, garde 


Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest oceniona na kwotę 1915 koron 

Najniższa cena wynosi 957 kor. 50 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
iej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 


skutku. wania ioytecyincgo powstśnś, za wiadazniwi s roba, maszyna do pisania, srebro Sio- | istny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 

Warunki lieytacyjne, która „się zatwier- | Ggdę 0 dalszych wydarzeniach tago posis- lowe, maszyna cyhndrowa szewska juis i ù d.) może każdy, mający chęć kupie- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości go- | sowania jedytie przez pezybiske cy kasa, różne książki, oraz rozmaite me R podezas godzin urzędowych w 
ku uwanda (wyciąg tabułarzy, wyciąp katastral- sądowej, | jaś nie malesziaję w a iu ble i sprzęty domowe. sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 10. 
NY. protokoły ocenienia i t. d., może każdy tutejszogo i i sie z ie Piątes: 15 listopadz 1912 od 10 do 12 Takie prawa, wobec których niniejsza 
mający anęć kupienia przejrzeć podczas go- mocntka fo doręczań, w mie? deike sądu zemie- godz. przed południem: książki, oraz | zcytacya byłaby niedopuszezeluą, należy zgło- 


dzin uczęd towych w sadzie niżej wymienio- 
py. w biurze Nr III. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Łopatyn, dnia 10 października 1912. 


L. cz. E. 901/12 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Chaima Sussmana, zasta- 
pionego przez adwokata dr. Feuersteina, od- 
będzie się dzia 28 listopada 1912 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wy- 
mieniouym, w biurze Nr. 8 licytacya: 1/4 
części realności objętej lwh. 1438 ks. gr. 
gm. kat, Medenice i 1/4 części realności ob- 
jętej lwh 125 ks, gz. tejże gminy kat. wraz 
u przynależnościami, składającemi się z 106 
drzew, W czem 25 owocowych i 30 m. szt3- 
chet 1 m. wysskich, 

Nieruchomości wystawiono na licyiseyę 
gą ocEBIOLE na 3757 kor. 50 b. (1/4 z 14.030 
kor.), przynależności zaś na 50 kor. (1/4 z 200 
koron) 

ajii iżs2a cena wynosi 25388 koron 32 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 


(14060 2—3) 
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sakada 

Wyznaczenie terminu iicytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych cząstek 
nierunieruchomości. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Medenice, dnia 28 października 1912. 


I. IX. b. 1208/12 (23981 2—3) 
Obwieszczenie. 

W celu oddani: w _ prze lsiębiorstwo 
dostawy szutru na $-ścińce państwowe w 
brzeżańskim okręgu kucownicż m w BAI 
1918 i 1914, odbędzi: się 3 g udaia 1912 | 
w e. k. Starostwie w Brzeżanach lieytacya 
ofertowa. 

Koszia fiskalne szutru w roku 1918 do- 


ae mèble i sprzęty domowe, 
Sobota 16 listopada 1912 od 4 do 8 godziny 

wieczorem: gramofon, fortepian, waga 

decymal: a. Oraz tanie rozmaite meble 

i sprzęty domowe. 

sprzedać się mające przedmioty MOSĄ 
być ogbw.ne w hau przed lieytacyą w go- 
dzinach urzęda wych. 

Lwów, dzia 5 listopada 1912. 


L. cz. E. 1417/12 (4) (13993 
misykt lieytacpiny, 

Dnia 16 gtudnia 1912 o godzi. 8 przed 
południem w sądzia niżej wymienionym, w 
EEE Nr. 5 w Bełzie odbedzie się liegta- 

: BJĄ części realności lwh. 1180 ko. gr. 
pi. "kat, Bəiz, składającej się z jednej par- 


1—3) 


stawić się mającego wynoszą za 8210 m* szu- | celi budowlane; obszaru 47 gW. s., a na niej 


tru 67.225 kor. 80 hal. 

Ogólne i szczegółowo warunki przed- 
siębiorstws, przegląd dostawić się mają*ewo 
szutru i wzór oferty przejrzane być mog% w 
godzinach urzędowych w wymienionem e. k. 
Starostwie, gdzie także w wyżej Osnzczowym 
dniu najpóźniej do godziny 12 w południe 
wnoszone być mają oferty, sporządzone na 


| znajduje się chałupa 


biachą kryta, chlewek 
i SZOPA, gontem kryte. 


"Nrerucbotiość wystawiona na licytacyę, 


jest eceniona na 6045 kor. 


Najniższa cena wynosi 3022 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skatku. 


Warunki lieytecyjne, które niniejszem 
blankietach urzędowych, których Siarostwo | się zatwierdza i odnośne dokumenta można 


bezpłatnie udzieli, a zaopatrzone marką stem- | przejrzeć w tus. biurze Nr. 5. 


„Gazeta Lwowska“ Nr, 259 z dnia 10 listopada 1912. 


we do sdu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, iesczej roszczenia tego 
rodzaju en do samej nieruchomaści nie mo- 
styby być już ze skutkiem podaoszone. 

Xe osoby, dla Których jazie prawa lub 
vigžary RA powyższej nieruchomości bądź 
gaecnie ivg istaieją, bądź w toku postero- 
Wanin ficytae 5inego powsisag, za „wiadamiana 
będs o dalszych RE R tego postę: 
powania jedynie prer przypićcia ne twbiicy 
sądowej, i nie mi josikają w GKIĘZU S£GR 
zej i ; iei WMU AS. 
1 w siednikia 


AR 
lowi pelnos 
min pamiesrmadey 

(0 lie Sąd powiatowy, Oddział I. 
Zbaraż, dnia 17 października 1912. 


Ł. ez. E. 1528/12 (4) (13994) 
Kdykt licytacyjny. 

Dnia 16 grudnia 1912 o godzinie 930 
przed połuduiem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 5 w Bełzie odbędzie się 
licytacya połowy realności obj lwh. 1041 
gm. kat. Bełz, składającej się z 10 parcel 
gruntowych o łącznym obszarze 10 morgów 
511 s. kw. Na jednej z parcel gruntowych 
pobudowany jest dom mieszkalny z brusów 
sosnowych na podwalinach, słomą kryty wraz 


chlewki. 

Połowa nieruchomości lwh. 1041 gm. 
Bełz wystawiona na licytacyę jest ocenioną 
na 5560 kor. 

Najniższa cena wynosi 2780 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
się zatwierdza i odnośne dokumenta można 
przejrzeć w tus. biurze Nr. 5. 

Takie prawa. w sbeo ztórych niniejsze 
łieytacys byłaky niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacze- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeże- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla Których jazie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieję, bądź w toku poszępo- 
wania licytacyjnego powaizną, zawiadariane 


rh 3 5 
będą o dalszych wydarseniach bago poste- 
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L. cz. E. II. 1578/12 (12) i E IL 1843/12 (2) 
{14035 1—3) 
Edgkt licytscyjny. 

Na żądanie Galicyjskiego ziemektago 
Banku kredytowego Tow. ake. we Lwowie i 
Władysława Henniga wa Lwowie wierzycieli 
pto 174900 kor. z pn. i 30.000 kor. « pn. 
odbędzie się dnia 20 grudnia 191% o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
niońym w domu przy ulicy Bernsteina l. 10, 
w oddziale Nr. IE, ticytacra realnośśj lwh. 
2772 i 2774 Dz. I. ks. gr. gm. m. Lwowa 
i realności obj. lwi. 767, 2507, 2642, 2778 
i 2775 I dz. ks. gr. gm. m. Lwowa wraz 
z przynajeżnościami. . > 

Nieruchomości te wysta»ione na liey- 
tacyę ocenione są następująco : a 

1. wartość realności lwh. 2742 i 2774 


amanan A Z EE Z O ER 


dz. I. ks. gr. gm. miasia Lwowa na 258.592 
kor. 24 hal., 
2. wartość realności lwh 767 dz. I 
ks. gr. gm. m. Lwowa na 20,174 kor., 
3. wartość realności 2507 dz. I. ks. gr 
gm. m. Lwowa na 63.530 kor. 40 hal, 
4. wartość realności lwh. 2642 dz. I. 
ks. gr. gm. m. Lwowa na 26 65% kor. 72 hsl., 
5, wartość reainości lwh. 2773 dz. I. 
ks. gr. gm. m. Lwowa na 408 kor, 
6 wartość realności lwh. 2775 dz. I 
ks. gr. gm. m Lwowa na 440 kor. 
Łączna zatem wartość wszystkich real- 
ności wynosi 369.794 kor. 86 kor. 
Najniższa cena kupna wynesi dla real- 
ności lwh. 2772 i 2774/4. ks. gr. gm. m. 
Lwowa wynosi 129.296 kor, 13 Dal., 
dla realności lwh. 767/1. 10.087 kor., 
dla realności lwh 2407JI. 31.765 kor. 
20 hal., 
dla realności lwh. 2642/1. 13 827 kor. 
36 hal., 
dia realności lwh. 2773/1. 201 kor., 
dla realności lwh. 2775/1. 220 kor. 
Poniżej tych cen sprzedaż nie przyjdzie 
do skuikn. > 
Wzrunki licytacyjne, które się niniej- 
szem Zatwierdza przełożone odnuśni8 du re- 
aluości lwh. 277% i 2784 $. dz ks, gr. gm 
m, Lwowa przez wierzyciela gale ziem ki 
Bank kredytowy, odnośnie zs$ do m alność: 
lwn. 767, 2507, 2642, 2873. 2176 przez wia- 
rzyciela Władysława Hen:iga 1 ożnoszące Się 
do tych realności doxumenta moze każdy. 
mający chęć kupiexia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych, w sądzie niżej wyæienio- 
nym, w biurze Nr. II. 
Takie prawa, wode” 
sza lcyiwcja Myinty niadeg 
miużosić 4 
mym termi 
aia tego redzaju ¿ 
zie mogłyby być í 
azORE. 
Te cschy, dla których jakie przen iub 
ciężary na powytszyeh nieruchozecść ach vafi 
okeenie ini istnieją, badź w toku postepa 


it 


y bt 


wania licytacyjuego gowsianą, sawiadamiaxe 
będą o dsiszych wydarzaniaca tego posiepo- 
wania jedynie przes przybieie aa tablicy SĄ 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sson ni 
żej wymienionago i mie wskażą (azaań sa 
psłnomocnika do doręczań, w sisdnihie tą 
zamioszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Lwów, dnia 28 października 1912. 

, p 


L. cz. R. XX. 7/10 (113) 
Edykt lieytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wier:yteiności. 
Na wniosek i) Mendla Foigeabauma 
wł. domu bankowego we Lwowie przez adw. 
dr. H. Feigenbaume we Lwowie i 2) Banku 
krajowego Król. Galicyi i Łodomeryi z W. 
Ks. Krakowskiem przez adw. dr. Godlewskie- 
go we Lwowie strony egzekwującej odbędzie 
się ania 8 grudnia 1914 o godz. 10 przed 


(14638 1—3) 
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ze studnią, oraz stodoła, szopa, stajnia i| południem w biurze Nr. XX. na zasadzie 2a- | Xorycruuon, madewaTe uańnisnikme Ha 


twierdzonych warunków licytacya realności 
iwh. 629 ks. gr. gm. stoł. m. Lwowa lt. 
722 3/4 ŻIE. dz. 
Wariość szacunkowa nieruchomości : 
45.619 kor., przynależności 777 kor. 25 hal. 
Narziżeza oferia 22.973 kor. 17%, hal. 
przy utrzymaniu służebności urząśzenia ka- 
nala z realności lk. 723 8,4 we luwowie, ra- 
zem 45.946 kor 35 »al. 
Poniżej najniższej oferty Sprzedaż nie 
nastąpi. 
C, k. Sad powiatowy, S. L, Oddział XX. 
Lwów, dnia 23 października 1912. 


L. cz. E. XIV, 2044/11 (25) 
Edykt licztacyjay. 

Na wniosek strony 8gzekwijącej Hen- 
ryka Aschkenazego. odbędzie się dnia 3 gru- 
dnis 1912 o godzinie 30 przed południem, w 
biurza Nr. 50, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya nustętujących realności 
Gusty Goldberg : 

a) 1/2 realności lwh. 182 ks. ort. gm. 
kat. Dąbie, składzjącej się z parceli !k. 693/1 
rola obszaru 4567 m. kw. w przysiółku Besnaz. 

Przynajeźności byak, 

b) 1/2 realności ish, 257 ks grt. gm 
kat, Danie, składającej się z parcel 485/1 i 
486/2. Pole orne. 

Przyneleżności brak 

Wartość szacunkowa realcości: 
723 kor. 


r 
SAR 


(13956) 


Bd a) 
85 kal. ad b) 292 kor. 50 bal. 
lniższa eferta: ada) 529 kor. 16h, 
ad b) 195 kor 
Poniżej nejniższej oferiy sprzedaż nie 
nastapi. 
©. k, Sad powiatowy eyw., Oddział XIV. 
Kraków, dnia 18 października 1912. 


L. cz. E. 156/12 (4) (14074) 
Na żądanie Maiera Chisla Parzera w 
Wielicz:e odbedzie się Folia 27 listopada 1912 
e godzinia 9:30 przed południem w sądzie 
nżej wymienionym, w biurze Nr. 15 liży.a 
ma realności lwh. 51 ks. gm. kat. Bo- 
gucico, stanowiącej realność wiejską z bu- 
dynkami. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceciona na 1600 kor. 
Najniższa cena wynosi 1067 koron, po- 
niżej te; ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie niniejszem zatwierdza i odnoszące się 
do tej nierucbumości doknmen może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dziv urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr, 14, 
U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Wieliczka, dnie 30 sierpnia 1912. 


1. 


L. cz. E. IV. 2852/12 (4) (13992) 
Edykt lieytaeyjny. 

Na żądznie Wolfa Nattla odbędzie się 
duia 13 grudnia 1912 o godzizie 11 przed 
pułud. w sądzie niżej wymierionym, w biurze 
Nr. 122 Leytacya pułowy realności iwh 1538 
ke. gr. gm. Nowy Sącz, składajacej się z par 
erli buuswianej, 2 groniowych, domu jedno 
piętrowego, oficyp i budynku gospoda c:84> 
drownienego Ber..ardz Kindermanna własnej. 

Nieruch=mosć wystawion: na lieyt:cyę 
jest ceeniupa na 26.580 kar. 

Najmzsza cens wynosi 18 290 kon, po- 
ciżej te ceny sprzedaż nio przyjdzie do 
skutku. 
Racal HavteLĘIRE i udiezącć Si 
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k. Sai powistowy, Odział IV. 
Rowy gez, dnia 23 październi:a 1913. 


4. en. E. VII 2610/12 (6) 
Oro.Jromese rteperopry. 

Zua 9 rpymua igi: o 9 romni we- 
pea DosyądeM B Hu3me v.iaTepim CyN, 
KkomHaTa 4. 7 Bixóyje c nepek, "1101 
peaJbEOCTAM BEK. riu. 4. 16 i 12 Buk, rin 
q. 112 ka. rp. rpom. Kpyrexb Berzkniń, 

Hpoąqarm ca Małoda HEXBHIEHMICTE 
1. a. 16 e oniega na 1480 kop. a nupuna- 
Jeeaicrk Ha 487 kop. pasom 1917 kop. 
O4HAKOW HO IIoTpydeHio Tarapiz, korpi Ó8 
BJZHCJICHH B NiAy Kylda HaóyBmni BUHeH 
upzaarz B KBori 1100 kop. sicrae Bapriers 
817 kop. a 2. moAosuga Buk riun. 3. 112 a 
oniaema Ha 822 kop. 25 cor. m0 rorpygeHio 
Tarapis 120 kop sierae Bapriers 702 Rop. 
25 CoT 

Hańnzama nozaga BuHOcHTB: ad 1. 
544 kop. 66 cor., ad 2. 468 «op. 17 cot, 
IIORMBMe TOi KBOTEM He BiXÓyąe CH upora. 

_ Yceaosia neperopry i rpaMoTm, BiĄHO- 

cHqi CH A0 HXBMRUMOCTEŃ MODYTE TI, MO 
MAIOTB OXOTY KylOBaTZ, N6perLIAAYTZ B 
HMsule O8HadeHiM cyqj, komAaTra 4. 14 mig- 
qac TOĄMH ypAXOBKX. 

Ipasa, Eorpi ów upoqam poózru He- 
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AHH CyĄ0BIM, BUSHATEHIM gO ueperopry, 
mepeg Iieperoprou szroHocuru E cyqi, 6o 
HHaKuie INO 40 HEXBMKHMOCTE CAMOI Be 
6labme He woryTE óyrm uiągomeki. 

O JAIEZ BHNAĄKAX IOCTYNOBAHA 
iepeToproBoro yBixouAaTu CA ye Ocom, 
AIA KoTpax Ni Toż yac MO AO HeABMEH- 
MOCTE kick upaBa aĝo TArapi CyTb yera- 
HOBJIeHi a60 BE TOKY IOCTYNOBAHA MepeTop- 
TOBOTO ycTAHOBJIeRi ÓyNYTB, B TIM BENAJKCY 
TIABKO UPHÓZTEM E CYXĄI, SK ÓH OHZ aFi He 
MEMEAJK E OÓJACTH HH3NIE OSHATEHOTO CYAY, 
aBi He BCKASAJE IOIWEHHO NOBHAOBJACTĄA 
ZA AOpydEHE MEMKAKYOTO B NICHEBOCTH 
cyny. 

I. k. Cyg nosiroszń, Bixxta VIII. 

Ilepeuzmas, gua 24 woBrEa 1912. 


L. cz. E. 2889/12 (6) 
Edykt lisytacyjny 
Na żądanie Mojżesza Bilberberga i Jó- 
zefa Monderars w Bochni odbędzie się dnia 
9 grudnia 191% o godz 9 przed południem 
w sądzie niżej wyjmienionym w biurze Nr. 12 
lieytacya realności lwh. 199 ks, gr: gm. kat 
Jodłówka objętej, składającej się z parceli 
bud. o obszarze 50 Ssążni kwadr. domu dre- 
wnianego o 8 ubikacyach, chlewów i 22 
parcel gruntowych o łącznym obszarze 4% 
mərgi 379 sążni kwadr. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 2812 kor. 55 hal. 
Najniższa cena wynosi 1878 kor 37 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki licytaeyjne, które się obeenie 
zatwierdza i odnoszące się do tej nierucho- 
ości, dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny. protokoły ocenienia it. d.), może 
zażdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
asas godzin urzędowych w sądzie miżej wy 
mienionym, w biarze Nr. 12. 
C. k. Sąd powiatowy. Oddział VII. 
Bochnia, dnia 19 paźdz ernika 1912. 


(14122) 


L. cz. E. VI. 2505/12 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Władysława Chodorowskie- 
go w Makowie, odbędzie się 29 listopada 
1912 o godz 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 lieyta- 
cya realności lwh. 807 gm Tarnów. 

Nieruchemość wystawiona nx licyiacyę 
ocenioną na 24.014 kor. 25 hal. 

Najniższa cena wynosi 12008 koron, 
poniżej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy 
mejący chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
aym, w biurze Nr. 8. 

C. k Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Tarnów, dnia 80 października 1912. 


1. ez. E. IX. 1865/12 (7) 
Edyki lieytacyjny. 

Na żądanie Maryi Witek w Krowodrzy 
vdbędzie się dzia 12 grudnia 1912 o godzinie 
10 przed po/udniaem w sądzie niżej wymie 
nionym, w biu:ze Ùr 44 w Krakowie licyta- 
esa połowy re»lności lwh 896 ks. gr gm. 
Mogiła skł:d»jącei się z roli. 

Nieruchomość w -staw.ons na licytacyę 
nzeniopna jest na 975 koron. 

Najniższa cena wynosi 650 kor. po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjńe i odnosząca się do 
te mieruchomaści dokumentu (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t d.), może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dxie n żej wymien'onym, w biurze Nr. 44 

tv, k. Śri powistowy, Oddział IX. 

Kraków, dnia 7 paźdsiernika 1912. 


(14420) 
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L. cz. R. 514/12 (4) 

Baski Jieytacyjny. 
! W dnia 11 stycznia 1918 o godzinie 
(9 raso cdbędzie się w sądzie tutejszym, w 


j pturze N. 4 lieytzcya 8/4 części resiności 
lwh. 1262 gminy Maniowy. 
| Cens siacnnzrowa 30 kor. 
aer w biurze Nr. 11 lieytacya re- 
alności obj. lwh. 191 ks. gr. gm. Złoczów 
| wraz z przynależnościami, składającemi się z 


(14:26) 


przejrzeć można w tuteiszym sadzie w binrze 
Nr. 5. 
O k. Sąd powiatowy, Oddz. Ti 
Krościenko. dnia 15 października 1912. 


L. cz. E. 2072,12 (9) 
Kdykt licytacyjny. 

Ne żądanie Scheindli Bressler w Zło- 

czowie odbędzie się dnia 29 listopada 1912 

o godzinie 11 pszed południem w sądzie niżej 


Najniższa cosa wynosi 200 kor. 
(14124) 
: parkeun murowanego i dasak. 


Warunki lieytacyjne i inne dokumenta 
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cyę, jest ocenioną na 23.847 kor. 50 hal., 
przynależności na 25 kor. 80 bal, 

Najniższa cena wynosi 11.936 kor. 25 h., 
poniżej taj ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Worunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tej nia- 
ruchomości dormenta (wyciąg tabularny, wy- 
cjąg katestralny. pretokoły oceniania it. d.), 
może każdy mający chęć zupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IIL 
Zioczów, dnia 21 października 1912. 


L. ez. BE. 1641/12 (10) 
Edykt licytacyjny. 
Na» żądanie Dawida Sternholla w Gor- 
liceach zastąpionego przez adw. Biauste'na, 
odbędzie się dnia 15 listopada 1912 o go- 
dzinie 10 przed południem w tym sądzie 
biuro Nr. il licytacya 4/9 części realności 
lwh. 47 gminy Siary objętej, które są oce- 
nione na 1038 kor. 
Najniższa cena poniżej której sprzedaż 
nie przy:dzie do skutku wynosi 692 kor. 
Warunki lieytacyjne, która równocze- 
šunis się zatwierdza i odnoszące się do 
ej nierucebowości dckumenta (wyciąg tabu- 
lamy, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t.d), może każdy, mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podezae godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym. w biurze Nr. 1i. 
prawa, wobec których nimej- 
z68 byłaby niedopiszczalną, należy 
azu najpóźniej przy wyznECzo- 
1a licytacrjinym, Iuaczej roszeze- 
odzaju to do samej nieruchomości 
być już za skutkiam podno- 
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O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Gorlice, dnia 30 września 1912. 


b. cz. KB. 288,12 (7) (14129) 
Daia 11 grudnia 1912 o godz. 10 przed 
południem biuro Nr. 7 w sądzie niżej wy- 
m.snionym, «dbędzie się lieytzcya 2/8 części 
realności lwh. 665 kg. gk. Lisko. 

Wartość szacunkowa tych części 4000 
KOTOR. 

Najniższa cena wynosi 2000 kor. 
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie niżej wymienionym 
biuro Nr. 7. 

C. k. Bad powiatowy, Qddziaż IV. 
Lisko, dnia 4 listopada 1912. 


L, ez. E. 2723/12 (4) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Eliasza Bressa w Nesowie, 
odbędzie się dnia 17 grudnia 1912 o godzi- 
nie 10 przed południem w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 4, IL. iicytacyz 136 
części reainości lwh. 154 gm. Zawałów. 
Niernchomość wystawiona na licytacyę, 
jest veenioną na 212 kor. 06 hal. 
Najn:ższa cena wynosi 141 kor. 371/, h, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, 
Warunki Geztacyjse i odnoszące się žo 
zej uieruchomości dosumernta (wyciąg la- 
bnlsray, wyciąg katasiralny, protokoły oce- 
uienia i t. d.) może każdy, majacy chęć ka- 
pema przejrzeć podezas godzin urzędo- 
wych w aądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 8, II 
Taie prawe, wobec których niniej- 
mg kigytzzya byłaby siedonuszezainą, nalety 
„głosić do sąćn «zjnóżniej przy wyznacze- 
tarminmice GBytssyinym, inaczej TOSKErIe 
go de same: miesuchamości 
yć już «e skutkiem podne= 


(14133) 


będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy są- 
dewei, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
tutejszego i nie wskażą temuż sądowi pełno- 
mocnika do doręczeń w siedzibie sądu za- 
mieszkstego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Podhajca, dnia 11 października 1912. 


D. cz. HB. 2156/12 (4) (14134) 
Zobowiązany Israel Basyk w Haliczu. 
Kdykt lieytacyjny. 
Na Żądanie Dimy Mande! zam. Basyk 
w Haliczu, odbędzie się dnia 1% grudnia 
1912 o godz. 10 przed południem w sądzie 
u'żej wymienionym, w biurze Nr 4, II. liey- 
tacya połowy realności lwh. 110 gm. Zawa- 
łów wraz z przynależnościami, składającemi 
się z parkanu 85 m. długiego z dębowych 
desek. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 3167 kor. 50 h. z przyna- 
leżności zaś na 127 kor. 50 hal. 
Najniższa cena wynosi 2172 kor. 66 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 


Nieruchomość ta wystawiona na lieyta ` skutku. 


Warunki lieytacyjne i odnoszące się du ; moe cbowiązującą obwieszczenie e. k. Mini- 


9 


Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 


tej nieruchomości - dokumenta (wyciąg taka- | sterstwa rolnictwa z 29. sierpnia 1912 l. | prawę na dzień 22 listopada 1912 o godz. 
larny, wyciąg katastralny, prokały ocenienia $ | 

i t d) może każdy mający chęć kupienin. 
przejrzeć podezas godzin p Ke r adie 
ix. 


niżej wymienicnym, w biurze 
Takia wobec któr 
sza lieriacya 


6 


Te osoby, dle których jakie prawa lub 
ciężary na powyńszej nieruchomości, badź 
obeanie iuż istnieją, hądź w toku posteno- 
wania lieytacyjaego powstaszą, zzwiądamisye 
będą e dalszych wydarzsniach tego postę” 
powania jedynie przes przybicie na tahliey 
sądowej, jeśli nie mieszkają w ckręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sg- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
gdn zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Podhajce, dnia & października 1912. 


L. ez. E. 519/12 (10) (14130) 
Dnia 11 grudnia 1912 o godz. 1l przed 
południem w sądzie niżej wymienionym biuro 
Nr. 7 odbędzie się licytacya 2/8 części real- 
ności whl. 202 kg. gk. Bermichowa górna. 
Wartość sżaturkowa 224 kor. 66 h. 
Najniższa cena 149 kor. 78 h. 
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie niżej wymienionym 
biuro Nr. 7. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lisko, dni 4 listopada 1912. 


L. cz. E, 586/12 (8) (14128) 
Dnia 11 grudnia 1912 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, biu- 
ro Nr. 7 odbędzie się licytacya 3/86 części 
realności lwh. 19 kg. gk. Paszowa. 
Wartość szacunkowa 116 kor. 64 hal. 
Najniższa cena 77 kor. 76 hal. 

„ Warunki lieytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć m żna w sądzie niżej wymienio- 
nym, biuro Nr. 7. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Lisko, dnia 20 października 1912. 


Rozmaite obwieszczenia. 


(13380 3—3) 
Ogłoszenie. ; 

„Dnia 29 października 1912 wpisano 
na listę adwokatów dr. Władysława Roga 
z siedzibą we i.wowie i dr. Jana Semanu- 
ka z siedzibą w SŚniatynie. 

Adwokat dr. Jzxób Behr zgłosił zamiar 
przesiedlenia się z Rawy ruskiej do Lwowa. 
Z Wydziału Izby adwokatów. 

Lwów, dnia 4 listopada 1912. 


L. cz. ©. I. 334/11 
Bdykt. 
„. Przeciw Stefanowi Bigusowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 4u- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Sieniawie 
przez Anne Sutkową pozew © zniesienie 
wspóśwłasności realności lwh. .26 gm. Mo 
łodycz. 

Ns „odstawie pozwu wyznaczuno Toz- 
prawę na dziea 3 grudmia 1912 o godz, 8 
rano. 

(elem strzożenia praw nieobecnego usta- 
nawis się p. dr. Schnecbauma adw. w Bie- 
niawie, kuratorem. 

Texajo kurator zastępywać będzie nie- 
obeenego w rzecznej sprawie Aż lego kesi 
ZEBBiWY, dopóki on w sądzie się 
łosi, b:b pełnomocnika mie zamisnaje 
Ü. k. Bd powisiowy, Oddziaź I 
Sieniawa, dnia 7 października 1912. 


(14067) 


AG 


L. XVIIL 13.441/88. 
Obwieszezenie 
e. k, Namiestnietwa we Lwowie z 9. li- 
stopada 19123 1. XVII. 13.441/38 w spra- 
wie obrotu zwierzętami z taństwem nie- 
mieckiem. 

C. k Ministerstwo rolnictwa wydało 
pod dniem 29. października 1912 l. 46.241 
następujące obwieszczenie: 

„Na podstawie § 5. ogólnej ustawy o 
chorobuza zaursżźhwyćh zwieszęcych z 6. 
sierpnia 1809 Dzpp. Í. 177 i rozporządzenia 
ministeryżlnego z 10. lutego 1910, Dzpp. 1. 
37, tudzież ns podstawie artykułu 5. umowy 
weterynaryjnej z Państwem niemieck:6m z 
26. stęczaia 1905 i punktu 8. dotyczącego 
proiokołu kcńtowego Dz. pp. 1. 25 ex 196, 
zakazuje się aż do odwołżnia z powcdu pa- 
ln:ąc.j sryszczycy przywozu zwierząt ra- 
ciecowych hodowianych i użytkowych do 
królesb„ í krajów Zzevstapionych w Radzie 
Państca z następującego okszaru Pań- 
stwa niemieckiego, a mianowicie z okręgu 
ROS (Regierungsbezirk) Cassel w Pru- 
Biecn. 


Wskutek niniejszego obwiesączenia traci 


37.922. 

Przekroczenie tych przepisów karane 
kędą według postanowień ustawy o ehoro- 
p stadnych z 6. sierpnia 1509, Dz. pp. 1. 
275. 


To podaje się do powszechnej wiado- 
mości w ślad za obwieszczeniem z 4. Wrze- 


jśnia 1912 i. XVII. 8744/86, którem ogio- 


Szono zacytowane wyżej obwsieszezenie mini- 
steryalne z 29. sierpnia 1912 L 37.922. 
Z e. k. Namiestnictwe. 
Lwów, dnia 9. istspeda 1912. 


+ ez. 0. I. 9512 (4) 
Be EL 

Przeciw Wiadys:«wowi Cemerysowi z 
Trzebosi, zamieszkałem: w Ameryse, które- 
go miejsce pobytu jest nieznazes, waiesiony 
został do e. k. sądu powiatowego w Soko- 
łowie przez Józefa Uemerysa syna Jana 
z firzebosi pozew o 90 dolarów, czyli 450 
koron. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roze 
prawę na dzień 11 września 1912 o godz. 9 
rano, b. Nr 19 

Celem strzeżenia przw Władystawa Co- 
merysa ustenuwis Się p. Józefa Cemerysa 
syna Stanisława w Trzebosi, kuratorem 

Tenże kurator zaszęwywać będzie Wła- 
dysława Uemerysa w rzeczonej sprawie na 
jego koszt 1 niebszpieczensuwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi, lub peźnomocnika nie 
zamia uje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddziaź I. 

Sokołów, 80 pażdziernika 1912. 


L. ez. C. H. 302/12 
Edykt. 

Przeciw .Iwanowi fymoczko ż Ludko- 
wa, którego miejsce pobytu jest niezaane, 
wniesiony został do c. k. sądu powiatowego 
w Radymnie przez Matwija Obera pozew © 
545 kor. zpn., oraz przez Antoniego Sawułę 
do 1. ez. ©. II. 308/12 pozew © zapłatę 740 
kor. zpn. 

Na podstawie tych pozwów wyznaczo- 
no audyencyę do ustnej rozprawy na dzień 
18 listopada 191% o godz. 9 rano w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. © w gió 
waym budynku sądowym. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. Jana Szczygielskiego w Ludko 
wie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w Sądzie się 
we zgłosi, iub peźnomocnika mie zaimanuje. 

Ü. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radymno, 28 października 1912. 


(24068 


(14066) 


L. eż. ©. 250/12 (14058) 

Przeciw Franciszkowi Jurczykowi z 
Osieka, którego mniejsze pobytu jest niezna 
ue, wniesiony zesvał do c. £. Sędu powiato 
wego w Kęiach praz Zacharyssza Eisnvta 
z Usiżuą pozew o 768 kor. 86 hal. 

Na podstawie pozwu wyznaez6no roZ- 
prawę ba dzień 19 listopada 1912 o godz 
9 rago. 

Celom sirzeżenia praw dłużnika usta: 
mawia się Franciszka Niemca w Osieku, Ku- 
£a£0: 6M. 

Jenże kurator sastępywać będzie Eran- 
c saga Jurczyka W tzeczówej sprawie na jego 
soszt 1 niebszpieżz:ństwo, dopóki cz w sądzie 
sig Bie zgłosi, tub pełavmucnika nie zam 
m.:sżuje. 

u, k Sąd powiatowy. 

Kęty, dnia 11 pazdziernika 1912. 


L. cz. O. JI. 519,12 (1) (14064; 
Edyzkt. 

Przeciw Janowi Dudzikowi, ostatniemi 
czasy w OChyszówkach, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego w Mszanie dolnej przez 
Antoniego Dudzika pozew o 670 kor. spn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono s&u 
dyeneyę do ustnej rozpaawy na dzień 19 
listopada 35123 o œ. 9 rano do tego sądu, 
b. Nr. 8 | 

Celem strzeżenia praw Jara Dudzika 
ustunawie się p. dr. Wiadggławi Wędry. 
chowskiego adw. w Mszanie goiaej, kura- 
toren. s 
Tek: Kkurator zastępywać będzie Jana 
Dadzika + rzeczonej sprawie na jegs koszt 
i niebezpieczeństwo dopóki om w sądzie się 
cie zgłosi, iub pełnomocnika nie zamianuje. 

U. k. Šad powiatowy, Oddział II. 

Mszana dolna, 80 paździerzika 1912. 


L. cz. U. IM 13212 (3; 
Gar kt 
Przeciw Annie Fr zam. Fiareńezak z 
Paszowej, której miajs«: gobytu vst nisrna- 
ne, wniesiony został 6» č k. sądu powiato- 
wego w Lisku przez Józefa Dwalita z Pa- 
szowej pozew o zapłatę 300 kor. zpn. 


(14056) 


9 rano, b. Nr. 9 

Celem strzeżenia praw powyż wymie- 
nionej pozwanej ustanawia się p. dr. Toma- 
sika adw. w Lisku, kuratorem, 

Tenże kurator zssiępywać będzie swoją 
kurandkę w rzetzonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie 
się nie zglos‘. iub pełiiomoenika nie za- 
mianuje. ` 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Lisko, dnia 2 listopada 1912. 


L. ea u. II, 845/12 (1) (14087) 
1 Gl ei 
Przeciw Józefowi Proćko z Uberee, 


ztórzeo miejsce nobysu jest nieznane, wnis- 
siony został Go c. £. sądu powiatowego w 
Lisku przez Józefa Adamiska z Uheree po- 
zew 0 własność częsci lwh. 77 i 354 gm. 
Uherce. 

Ns podstswie pozwu wyżnacżsno roz 
prawę na dzień 22 listopada 1914 o godz. 
Y rano, b. Nr. 9. 

(elem strzeżenia praw powyż wymie- 
uionego póawsnego ustanawia się p. dr 
Fichruańna adw. w Lisku, kuratorem. 

Tenże kurator zasiępysać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego kosut : 
uieoszpieczeństwo, dGayóki on W si sie 
ale gelosi, lvo potiomosnika cie zamianuje. 

U. k. Sad powiatowy, Oddział HI. 

Lisko, dnia £ listopada 1912. 


Gz 


L. ez. C. IL 498, C. IL. 493, C. II. 494/12 (1) 
(14062) 
Edykt. 


Przeciw Nusenowi Lass, którego miej- 
sco pobytu jest nieznane, wniesione zostały 
do e. k. sądu powiatowego w Mościskacn 
przez Chaima Demenherscha kusea w Mo 
ściskzeh pozew o zwrot weksla, iub zapłatę 
600 kor. przez Jazówa Qzyasza Garbera k:p 
ca w Mościskach pozew o zro weksli, lub 
zapłstę 309 kor. 1 600 kor. przaz Tobiasza 
Grufta dziesżaweę dóbr w Sarnikachk pozew 
o zwrot weksla, iub zapłatę kwoty 900 kor. 

Na podstawie tych pozsów wyznaczoną 
została rozprawa ma dzień 8 listopada 1912 
o godz. 10 rano, b. Nr. 21. 

Celem striożenia praw tegoż ustanawia 
się p. dr. Gustawa Piseka adw. kraj. w Mo- 
ściskach, kuratorem 

Tenże kurator zzstępywać będzie po- 
porwanego w rzeczonej ‘prawie na jego koszy 
i nieb»vpieczeństwo, dopózi on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zam:enuje 

G. k Sąd powiztewy. Oddzist IL. 

Mościska, dnia 6 listopada 1912. 


L. ez. ©. XV. 1167/12 (1) 
Edykt. 

Przeciw Edwardowi Jampoier, którego 
miejsce pubytu jest nieziane, wpiesiony to- 
stał do e k. adu powiuowego S I we 
Lwowie przez firmę A. H. Zipper pozew o 
928 kor. zpn. 

Na podsiw:ie puzwu teg? wyznaczono 
rozprawę na dzi-ń 29 listopada 1912 o g. 
8 rans, sila Nr. 2. 

Galan strezeżeni+ prar pozwanego usta- 
namia się p. adw. dr. luasi-a Zona we 
Lwowie, kurato em 

Tesz: tur sešpywac dędzie po 
zwanego w rzeczouei sprawie Ux jego KOS% 
i n:ebezpieczeństwe, dosócj on w Sądzis stę 
ale zgłosi. lub pełzemoeniwa uie zamianuje 

G k Sąd powłtatewy. B. L Oddz, XV. 

Lwów, dnia 30 października 14.2 


(14037) 


L. ez. O. Ii. 461,12 (1) (14004) 
Edykt 

Przeciw Wojciechowi Pytlowi, którego 
miejsce pobyt» jest nieznane. wniesiony 20- 
siał do e. k. sadu powiatowego w Przewor- 
sku przez Szywowa Pytle pozew o 810 kor. 

Na podstawie gozwu tego wyznaczono 
audyenc;ę rs dzień 5 listopada 1912 o g. 
9 rano w Sądzie tute;szy m. 

Celem strzeźanie praw Wojciecha Py- 
tla ustanawis się p. dr. Ksrpfa adw. w 
Przeworsku. kurator=m. 

Tenże kurator zastępyaać będzie Woj- 
ciecha Pytla w rzeczonej Sprawia na jego 
xoszi i niebazpieczeńs'wo, depóki on w s% 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomzeniza nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd pow'atowy, Oddział IT. 

Przeworsk, 29 październiks 1912. 


2. er. Gg. I 358,12 (2) (14028) 


Kdyk t. 

Przeciw Aiskszndrowi Belina z Pru- 
sieka, którego zaiejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony zosta4 do c, k. sądu obwodowego 
w Sanoku przez Eugenio z Wasilkowskich 
Kuzianową pozew o 2423 kor. i 2423 kor. 
w pn. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
I. audyencyę na dzień 14 ligtspada 1912. 

Celem strzeżenia praw Aleksandra Be- 
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liny ustanawia się p. dr. Ornsteina adw. w 
Sanoku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Ale- 
ksandra Belinę w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwe, dopóki on w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuie, 

U. k. Sad obwodowy, Oddział I. 

Sanok, dnia 24 października 1912. 


L. VII. a. 4775/3 
Obwieszezenie. 

Na podstawie $$ 12 i 14 rozporządze- 
nia ministeryglnego z dnia 2 stycznia 1907 
Dz. p. p. Nr. 6 c. k. Namiestnictwo podaje 
do wiadomości, że przewodniczący Wydziału 
kondycyonujących magistrów farmacyi w 
obrębie gremium sptekarzy Galeyi zacho- 
dniej w Krakowie mr. Jan Zagórski i czło- 
uek tegoż Wydziału mr. Ludwik Georgeon 
zrezygnowali ze swych godności, pierwszy 
z powodu wzęcia apteki w dzierżawę, a 
drugi z powodu zmiany kondycji. 

Wskutek tego powoł:no losem na człon- 
ków Wydziału dotychczasowych zastępców: 
1) magistra farmacy: Bolesława Masłowskie- 
go, 2) mawist a furmacyi Stefana Rydla. 

Nastęcnie wybrano 1) przewodniczącym 
Wydzisłu p. mra Markiana Łomnickiego za- 
jętego w aptece K. Wiszniewskiego. 2) za- 
stęgce przewodniczącego p. mra Stefana Ry- 
dla zajętego w aptece p. Schneidra w Kra- 
kowie. 

Lwów, dnia 2 listopada 1912. 

Za c. k. Namiestnika ; 
Ustyanowski m. p. 


(14080) 


L. ez. Cw. III. 6104/12 (4) 
Edykt. 

Przeciw Mozesowi Spindlawi przedtem 
w Kałuszn. którego miejsce pobytu jest nie- 
znale, wziesiony został do e. k. sądu tut. 
przez Herscns Rossnbauma pozew o 2000 
Ton. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty deia 81 sierpnia b. r. 

Calm strzeżenia praw pozwanego usia- 
aawia się p. dr. Izaka Reissa adw. we Lwo- 
wie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo. dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pałnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd kraiowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Lwów, dnia 23 października 1912. 


L. ez. Og. II. 770/12 
Ed 


(14089) 


(1) (14138) 
ykt. 

Przeciw Towarzystwu kasowamu stow. 
zarej z ogr. poręką we Lwowie, Józefowi 
Zwiebel i Majerow: Weiss, których miejsce 
pobytu jest, nieznsne, wniesiony został do 
c. k. sądu krajowego eyw. we Lwowie przez 
dr Anzelma Lutwaka adw. we Lwowie po- 
iew 0 z”płatę 6464 kor. 41 bal. zpn. 

Na vodstawie pezwu wyznaczono I. au- 
łyencyę na dzień 12 listopad: 1912 o g. 
9 race, 

Celem sirzeżenia praw pazwanych usta- 
nawia sią p. dr. Maryana Kobylańskiego 
adw., we Lwowie kuratore:o. 

T-nże kurator żasiępywsćc kodzie po- 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
1 niebezpieczeństwo, d:póki om: w sądzie się 
üle zgłosią, iub pełnomocn:ka nie zamianują. 

C. k. Sąd krajowy cyw.lny. Oddział LI. 

Lwów, dnia 7 listo„ada t912. 


z 


ù. ez. O. IL 401/12 (1) (14072) 
Bdykt. 

Przeciw Agacie Jata z Dzikowa, której 
go miejsce p:bytu jest nieznane, wniesiony 
został do e k. sądu powiatowego w Tarno- 
brzegu przez Józefa Farbmana i Jonasa 
Morheita pozew o 89% kor. zp. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 15 listopada 1912 o godz. 930 rano, 

(elem  strzeżenia praw Agaty Jata 
ustanawia się p. adw. dr. Rebens w Tarno- 
brzegu, kuratorem. 

Tenże kurator zssiopywać pędzie po- 
wyższą w rzeczonej sprawia xa jej koszt 
i niebesriecneństwe , dopóki ora w sądzie 
się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Tarnobrzeg, 15 października 1812, 


E. ez. Cw. II. 7728/12 (1) 
dykt. 

Przeciw Kisigowi Fuchsowi i Jakóbowi 
Mosesowi Riitel, których «vejsee pobytu jest 
nieznane, wviesiony został do e. k. szdu tut. 
przez Zakład kredytowy dia handlu i prze- 
mysłu pozew o 1200 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty dnia 23 października 1912, 

Celem strzeżenia praw pozwanych usta- 
nawia się p. dr. Salomona Reissa adw. we 
Lwowie, kuratorem. 


(14085) 


10 


Tenże kurator zastępywać będzie po- | L. 146191/11. (14081 1—3)? 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt | Konkurs. 
i niebezpieczeństwo, dopóxi oni w sądzie Na posadę ekspedyente przy c. k. urzę- ; 
się nie zgłoszą, lub pełzomocnika nie za-| dzie pocztowym w Majdanie średnim z po- 
mianują. borami III. klasy 3 stopnia ryczałtem 899 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, kor, rocznie na służącego i ewsentualnem wy- 
Oddział OI. nagrodzeniem 1200 kor. rocznie za codzienną 
Lwów, dnia 28 października 1912. jazdę posłańczą z Majdanu średniego, Pary- 
szeza i Tarnowicy leśnej i z powrotem. 
Pedaniz należy wnieść do e. k Dyre 
keyi poczt i telegrafów, najpóźniej do 18 li- 
stopada b. z. 
Lwów, dnia 5 listopada 1912. 
©. k. Prezydent: 


Konkursa. 


L. cz. 16849/12 (13984 2—3) 


Koakurs. Wopaterni. 
Na posadę radcy sądu krajowego i na- T oi 
czelnika sądu powiatowego, ewentualnie na l 
posadę sędziego powiatowego i naczelnika | L. 1714/12 gaosi 
sądu w Grybowie rozpi uie się konkura z ter- Kunkurs I 


Celem obsadzenia posady sztygara przy I 
i și K. Zarządzie sahnarnym w Kosowie, wzgię- 
dzie powiatowym opróżnić się mogącą posa- | dnie takiejże posady przy innym Zarządzie 
dę wnosić należy w przepisanej drodze ełuż- | salinarnym w Galicyi lut w Kaczyce na Bu 
bowej do Prezydyum sądu obwodowego w | kowinie opróżnić się mogącej, z którą to po- 
Nowym Sączu sadą połączone są systemizowane psbory służ- 
Prezydyum e. k. sądu krajowego bowe I. stopnia płac sług salinarnych, roz- 
wyższego. pisuje się konkurs z terminem 5 grudnia 
Kraków, 5 listopada 1912. 1912. i i e 
aN ł Ubiegający się o tę posadę winni wnieżć 
|w powyższym ierminie własaoręczaie gisane | 
L. Prez. 899 (6/12) (40046 ż—-3)|i należycie udokumentowane Swe podania de | 
Ogłoszenie. c. k. Zarząda salinaraggo w Rosowie w prze- 
W sądzie powiatowym w Brzesku jest 


pisanej drodze służhowaj, ci zaś którzy nie 
do objęcia natychmiast posada tymczasowego | są jeszcze w służbie państwowej w drodze 
pomocnika kaneelaryjnego na przeciąg 2 

miesięcy z płacą 2 kor. 50 hal. dziennie. 


odnośnega c. k Starostwa powiatowego, wagle- 
Kandydaci piszący na maszynie, mają 


minem do 28 listopada 1912. 
Pođsnia o powyższą lub w innym s4- 


dnie c. k Dyrekeyi polieyi we Lwowie lub 
Krakowie i wykazać, że władają językami 
pierwszeństwo. krajowymi, jake też językiem niemieckim w 
C. k. Sąd powiatowy. słowie i piśmie, że są fizycznie zdółni do 
Brzesko, dnia 6 listopada 1912. służby salinarnej względnie kopalnian:j, że 
TEY E ukończyli z dobrym postępem szkołę górni- 
czą i że odpowiadają ogólnym wymogom 
przyjęcia do służby państwowej. 
Kompetenci nio pozostający w służbie 
państwowej winni zatem przedłożyć nadto 
dowody poddaństwa sustryackiego, nieprza- 
kroczonego 40 roku wieku i dotychczasowego 
zatrudnienia. 
C. k. Zarząd salinarny. 
Kosów, dnia 6 listopada 1912. 


L, cz. 16893 (13985 2—8) 
Konkurs. 

Przy Sądzie powiatowym w Gorlicach 
jest do obsadzenia posada kancelisty. 

Podania o powyższą lub przy innych 
Sądach opróżnić się mogącą posadę kanceli- 
sty, do której msja pierwszeństwo wojskowi 
ceertyfikatyści, wnosić należy do dnia 12 gru- 
dnia 1912 do Prezydyum Sądu obwodowego 
w Jaśle. 

Kandydaci winni wykszać uzdstnienie 
do prowadzenia ksiąg gruntowych świade- 
ctwem ze złożonego egzaminu. 

Prezydyum Sądu wyższego. 

Kraków, 5 listopada 1912. 


L. cz. Prez. 626 6/12 
Konkurs. 
W sądzie tutejszym jest do obsadzenia 
posada tymczasowego pomocnika kancelaryj- 
nego. , 

e Wymogi: znajomość języka polskiego i 
niemieckiego, menipulacyi sądowej oraz bie 
głość w pisaniu na maszynie. 

Podania udokumentowane własnoręcznie 
napisane naieży wnosić do 15 listopada 1912. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Dębica, dnia 8 października 1912. 


Wag, t 
nuratele. 
P 149/12 47j (14005 2—3) 
Obwieszezsnie. 
Bel ę Dacho Stifel felse Hsipera zaru- 
bnieę w Uhwicjowie, nzaano umysłewo chorą, 
Kuratorem ala niej ustanowiono Zaiela 
Hziperna z Onołojowa 
U. k. Bad powiatowy. Uddzinł I 
Radziechów, dnia 25 września 1912. 


(14124) 


L. 3988/18 (14012 2—3) 
Konkurs. 

W myśl reszryptu Wydziału kra'owego 
z dnia 8 października 191% LW. 132.426 
rozpisuje się konkurs na posadę lekarza 
okręgowego dia okręgu Uście zielone, który 
obejmuja następujące miejscowości : 

1) Barsnów, 2) Bobrawniki 3) Krasie- 
jów, 4) Ludzie, 5) Ł»zarów.a, 6, Łuka, 7; 
Mięjzyzórz, 8) Niskoiysy, 9) Trościen'ee, 
10; Uście zielone, 11; Zadszów  tkKecem oj L. cz. 
ludności 14.017, 

Siedziną |leksrza jest Uś e zielone | 
Apteka, poczta, usząd tele, rofiecny w raie: 
scu. Stacya Korościatyn 15 kim. oddslone 
od Uścia zielonego. 

Warunki : 

1 obywatolsiwo sustryackie, 

2. dyplcm dożtura medycyny, ugra- 
wniający do wykonywania praktyki iekar- 
skiej, 

3. niesksziteliy chzraktex, 

4. znajomość języków krajowych, 

5. nieprzekrociony wiek lat 40, 

6. praktyka najmniej 2-letnia w zawo- 
dzie lekarskim. 

Między kandydatami pierwszeństwo bę- 
dą mieli ci, którzy wykażą się 2-ietnią słu- 
żbą przy szpitalu powszechnym powszechaym 
po uzyskaniu dyplomu doktora, lub egzami- 
nem fizyksckim. 

Do powyższej posady przywiązana jest: 

a) płaca roczna 1200 kor., 

b) ryczałt na objazdy 603 kor. rocznie. 

Stabilizacya daje prawo do emerytury 
w myśl ustawy z 12 maja 1909 Dz. u. kr. 
Nr. 68. 

Podania należycie udokumentowane 
wnosić należy do Wydziału powiatowego w 
Buczaczu po dzień 30 grudnia b. r. 

Wydział Rady powiatowej. 

Buczacz, dnia 1 listopada 1912. 


L. cz. P. 827/12 (11) (14136) 
Kdykt 

Za marnotrawnego uznano Cbryżantego 
Łosiuka w Oleszowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Nykołę Mi- 
chajluka syna Mykiety w Oleszowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłumacz, dnia 27 października 1912. 


L. cz. P. IV. 89/12 (14076) 


Edyki. 
Za marnotrawcę uznano Antoniego Zdo- 
rowego w Olejowie. 
Kuratorem jego ustanowiono p. Ro- 
muałda Borremskiego w Olejowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Zborów, dnia 7 czerwca 1912. 


L. ez, L. 13/42 (5) 
Edyki 
Za umysłowo chorego uznano Michała 
Szymko gospodarza z Zyndranowej, 
Kuratorem jezo ustanowiono Iwana 
Ciurę gospodarza w Zyndranowej. 
©. k. Bad powistowy, Oadzisć L 
Dukla, dnia 17 psździeraika 1912, 


(14048) 


L. 3575/12 (14083 1—3) 
Konkurs. 

Celem obsadzenia posady zastępcy pro- 
kuratora państwa w VIII. kiasie rangi w 
Krakowie lub przy innej prokuratoryi pań- 
stwa w okręgu krakowskiego e. k. Sądu kra- 
jowego wyższego, rozpisuje się konkurs. 

Podania należy wnosić w drodze prze- 
pisanej do e. k. Nadprokuratoryi Państwa 
Krakowie, najpóźniej do 26 listopada 1912, 

C. k. Nadprokuratorya Państwa. 

Kraków, dnia 8 listopada 1912, z Wierzbowea. 

A | II. Katarzyną Ferkaniuk ż. 
; Moskalówki. 


Michała z | 


L. cz. P. 122/12, P. 148/12, P. 50/12 (14055) 
Edykt. 


| Zawieszono kuratelę nad: 
I. Stefanem Andrusiakiem s. Hrycia 


III. Tymofijsem Tyukalukiem s. Jury; 
z Jaworowa. i 
©. x. Sąd powiatowy. Gddzisź V. | 
Kosów, dnia 11 października 1912. í 


Lsez. BP, UR 
Edykt 
Za  mzarnotrawcę uznano (Oharłamcija 
Romanów w Brzezie. 
Kuraterem jego ustanowiono Fedia Hry- 
niów w Braszie. | 


(14045) | 


O. k. Szd powiatowy, Oddział IV. 
Bolechów, 10 października 1912. 


L. ez. L. 2811 (7), P. 260/12 (7) (14054) 
Bdykt. 

Za marnotiawcę uznano Ku- 
ztronie w Suchodołe. 

Kuratorem jego ustanowiono Franci- | 
szka Jagiełę w Suchodole. 

*. R. gd powiatowy, Cddział I 

K osno, dnis 2 października 1912. 


Józef» 


Firmy. 
L cz. Firm. 438 i2 

Stow. HL. 170. 

Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Nsleży wgjssć do rejestru stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Nowy Sącz. 

Brzmienie firmy: Spółka kredytowa ko- 
lejarzy, stowarzyszenie zarejestrowane z ogra- 
niezoną porgką. 

Dała statutu: Nowy Sącz, 24 września 
1812. 

Przedmiot przedsiębiorstwa : 

a) udzielanie swym członkom kredytu 
na umiarkowany procent za poręką wekslową 
lub skryptowa, 

b) przyjmowanie wkładek i dogodne 
ich oprocentowanie. 

Czas trwania: nieograniczony, 

Dyrekeya: Wilhelm Dubowski, Roman 
Brenisław Romański, Jan Kajanek jako dy- 
rektorzy, zaś Łukasz Fedak, Stanisław Izdeb- 
ski i Jan Polak, jako zastępcy dyrektora. 

Podpis firmy (F.Z): pod firmą stowa- 
rzyszenia podpis jednego dyrektora i jednego 
zastępcy. 

Ogłoszenia w jednym z dzienni : ów kra- 
kowskich. 

Udziały członków: najniższy 5 kor., 
ilość udziałów nie jest ograniczona. 

Odpowiedzialność: do wysokości dwu- 
krotnej dekiarowanego udziału. 

Towarzystwo przystępuje do Związku 
stowarzyszeń zarobkowo -g spodarczych. 

Data wpisu: 29 paździeraika 1912. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Nowy Sącz, dma 19 października 1912. 


(13665 3—3) 


d. en. Pipm. 363 i 380/12 II. 84 (14021) 
duiam i AOXATKH X0 BUMCAHMX Bike QipM 
CTOBAPHINEAB. 

Buucano B peecrpi cToBapumeHE 34- 
poókoBuX i TOeNOĄapeKHX, 

Ocigok eroBapaineHA : H6.10HiB. 

Qipma sByguT*: Cniska omaqaocru i 
uo3uq10R B HIÓA0H0Bi, croBapumeHe sapee- 
CTpoBaHe 3 HEO0ÓMEREA 0 NOPYKOK. 

1. Hen Kapeknmi BucrynuB: Bacus 
Bozsap, zorerepimauń HacToaTeJE sapaNy. 

2. Haenom qupekuni suópasuń: Ile- 
tpo IlaBxinyko Isama, rocnoąap B ronga- 
ToBi. 

Jlara snucy : 13 Bepecaa 1912. 
II. k. Cyg okpywanń AKo TOproBeJsHufń 

Bixąia II. 
Rosouna, gna i8 BepecHa 1912. 


H. en. ipm. 365/12 (14022) 
Bouc Qipma sapoóKoBoro i rocnoqapckoro 
CTOBAPHINEHA. 

Buncano go peacrpy aapoókoBnx i 
TOCIIONAPCKMX CTOBAPAMEE L. 

Ocir0k eroBapumeHa: 
NoBiT. CHATWH), 

©ipua 3BygHIE: CNIIKA KpPEXUTOBO- 
TOproBeJlsRa  DJacHa /lomi1*, crozapumese 
saneecTpoBąF? 3 UÓMEWEHOK IIOpYKO' B 
Opemiu. i 
Jara era*yTy: 19 eepmma 1912. 

ilpezmer uiutpueMersa: (© yaxta 
rocnoxżpcki CHIE CBOIX Tenis sg. E_ go- 
6poóury 1epe3 YpAXKYBARG CKA B 3HApsi- 
AB Tocjorapckux, HABOBIB, Biwa, macina, 
iiepeTBopioBaRH€ IpogykKTİE TrocIOqapcKHX, 
JPAMKYBAHE MJIUBIB JAA Meena aólka, 
KylIOBAHe, apeHĄOBaHG i ÓYKOBAAGE gomis 
MeIMKAJISHHx | HaÓYBaRE TPYMTIB ENIAKHA- 
MH CHJAMA CBOIx YJEHIB. 

dac rpeBana ueoóuwexcenuń. 

Jlapekqua : Jiqwarpo JIMeArTpyk, enpas- 
HHE, Ilerpo I'puropoBuu, kaczep i Tamo- 
giń IIasmiok, KHHTOBOJENE, BCI PIIBHHKH B 
Oporna. 

Niznac pipmu: Mig $QipMoto croBapR- 
DIEAHH NINTACH XBOX YAGHIB yuUpPaBK, INO 6! 


Ope.renś (Cyg 


yCJIBIGM BAWHOCTHE 30Ó0BAGRHK CTOBADH- 
Mens. 

Oroxomens: Hepes momimene Ha Ta- 
6JHNH B J OKAM CTOBApHNIERA B pagi Io- 
Tpeón 06IÆHHKOM BciM ueHaM aó0 B OĄMIńŃ 
3 JBBIBCKAX TacoHAcHk, 

Yair arenis 10 kop. 

BiąBigaABHiCTEŁ : II4TBKparHa T. e. xo 
IAT5pa30B0i BHCOTH BAABJIEAOTO YAÏJNY. 

Jlara Buncy : 18 sepecna 1912. 

I. £. Cya okpyskanń ako TOproBeJEHnk 
Bixzia II. 
Koxromua, zaa 18 sepecaa 1912. 


Hd. en. ipm. 1043 Cros. III. 240 (13783) 
dwinu i Zoqarku 40 BIIMcaRHx BÆe hip 
ETOBapuDmeRB. 

BuicaH0 B pegcrpi cToBapumeHE 3a- 
poókOBAx i rociroqapekax. 

Ociq0k croBapumena : JIaBpukiB. 

©ipua BBYTHTE: „CaMOIOMOIIB*, oô- 
qeCTBO  POoCHOXAPCKO-TOPPOBEJABH0-KPEXZATO- 
BOE B JlaBpukOBi, TOBapumieerBo sapeeerpo- 
BAHOE 3 OÓMEJREHOK IIOPYKOW. 

1. Trenu qapekqni BRerynaJru: Be- 
Hog MoxHankik, Cemko Caso i Mapko Cazo. 

2. HUsream qupekrqut Buópami: Zenon 
Moxgannuń, ziioBoqdukom, IlamramehMoR 
Manxpuk, gacnepon, Euisian Ilexank, cue- 
TOBOXOM, BCI B JIAaBpUKOBI. 

Jlara Bumcy : 20 uepsma 1912. 

II. x. Cya kpaeBuń ako ToproBembAnk 
Bixzix IV. 
JIEBIB, qua 13 uepsaa 1912. 


L. ez. Firm. 326/14 Pojed. I, 36 
Wykreślenie firmy. 
Z rejestru firm pojedynczych wykre- 
słono: 
Siedziba firmy: Kołomyja. 
Brzmienie firmy: Markus Herman. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: Ajencya 
handlowa. 
Z powodu śmierci firmanta i zaprze- 
stania prowadzenia przedsiębiorstwa. 
Dzień wpisu: 20 lipca 1912. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IT. 
Kołomyja, dnia 20 dipeca 1912. 


(14028) 


L. eż. Firm. 1138/12 B. I. 52 (14098) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm 
pojedynczych i spółkowych. 

Do rejestru B. wciągnięto co nastę- 


puje: 
| Siedziba firmy: Kraków, Rynek główny 


Brzmienie firmy: Ustredni banka će- 
skych sporitelen Filia w Krakowie. 

Wystąpil: członek rady zawiadowczej 
M. U. dr. Gustaw Halk prymaryusz po- 
wszechnego szpitala w Domażźlicach. 

Dzień wpisu: 6 października 1912, 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział ITI. 
Kraków, dnia 5 października 1912. 


L. cz. Firm. 1037/12 Stow. II. 235 (14013) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrz: stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziha stowarzyszenia: Lubaczów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo oszczę- 
dności i kredytu w Lubaczowie, stowarzysze- 
nie zarejestrowane z nieog'aniczoną poręką. 

Zmiana siatutn: Nadzwyczajne walne 
zgromsdzenie członków w dmu 17 grudnia 
1911 uchwaliło zmiane $$ 4, 12. 13, 17, 24, 
35, 36, 42, 59, 67 177 statutu w brzmieniu, 
jak w odpisie odaośnego protokołu przecho- 
wanego w zbiorze załączek, 

Ustąpił członek dyrekcyi Mendel Adler 
wybrany, 2:8 zastępcą Markus Strossberg 
kopiec w Budomierzu. 

Data wpisu: 11 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 8 czarwca 1912. 


L. ez. Firm. 1067 Stow. III. 4 (13576) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszen 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Zimnawódks. 

Brzmienie firmy: Spółks oszczędności 
i pożyczek w Zimnowódee, «tow. zarej. z 
uieogr. poręką. 

1. Ożłonkowie dyrekcyi wystąpili: Jó- 
zef Prystajko i Stanisław Baranowski. 

2. Członkowie dyrekcyi wybrani: Fran- 
ciszex Michalski przełożonym, a Paweł Ba- 
ranowski członkiem zarządu, obaj rolnicy z 
Zimnowódki. 

Dsta wpisu: 15 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 8 czerwea 1912. 


L. cz. Firm. 356/14 Stow. I. 59 (13671) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Dynów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo zaliczko- 
we w Dynowie, stowarzyszenie zarejestrowa- 
ne z ograniczoną poręką. 

Zmiana: $$ 53 i 58 statutu, z których 
§ 58 opiewać będzie. 

Udział każdego członka ustanawia się 
najmniej na 10 kor. i najwięcej na 2000 kor. 
Dalszego brzmienia zmienionych paragrafów 
nie ogłasza się, ponieważ nie zawiera posta 
nowień, k óre ogłoszone być winne. 

1. Członek dyrekcyi Alfons B-ensch wy- 
stąpił. 

2. Członkiem dyrekcyi wybrany: Sta- 
nisław Kodlewiez z Dynowa. 

Data wpisu: Sanok, d. 14 września 1912 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 2 września 1912. 


L. cz. Firm. 1079 Stow. III. 292 (13773) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpiszć w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Sokołówka ad 
Bóbrka. 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Sokołówce koło Bóbrki, stow. 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką. 

1. Członek dyrekeyi wystąpił: Li on 
Illaszewicz, przełożony zarządu. 

Członkowie zarządu wybrani: ks. Ta- 
deusz Kuntze, wikaryusz i katecheta w So- 
kołówce. 

Data wpisu: 15 czerwca 1912. 

O. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV. 

Lwów, dnia 8 czerwca 1912. 


L. ez. Firm. 650/12 Spół. U. I. 59 (13848) 
„ Wpis firmy spółkowej. 
Wpisano do rejestru dla firm spółko- 


wych. 

Siedziba firmy: Drohobycz. 

Brzmienie firmy: „Jama*, spółka z cgr. 
odpow., po niemiecku: „Jama“, Tiefbohrge 
sellschat mit unbeschrankter Haftung 

Przedmiot przeds biorstwa: prowadze 
nie przeds eb orstwa wiertniczego i prowa- 
dzenie wszelkich interesów w dziedzinie, han- 
dlu i przemysłu górniczego, a zwłaszcza na 
ftowego 1 to tak we włassnem imieniu i na 
własny ra"hunek, jakoteż we formie interesu 
komisowego lub powierniczego. 

Forma spółki: kontrakt spółki z daty 
Drohobycz 9 bpea 1912 Lr. 4274. 

Kapitał zakładowy: 30.000 kor. w go- 
tówee złożony. 

Upoważniony do zastępstwa: zawia- 
dowea Samuel Poch, przemysłowiec w Dro 
hobyczu. | 

Podpis firmy: pod brzmieniem firmy 
podpisuj» SIę zawiadowca. 

Data wpisu: 14 sierpnia 1912. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II. 
Sambor, dnia 14 sierpnia 1912. 


L. cz. Firm. 1172/12 Oddz. C. I. 71 
(14100 1—3) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupeów po- 
„ Jedynczych spółek. 

Do rejestru oddział C. wciągnięto eo 
następuje: 

Siedziba firmy: Kraków 

Brzmienie firmy: Bracia Wróbel, spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością w Kra- 
owie. , 

Rozwiązanie spółki: Uchwałą walnego 
gromadzenia spółki z dnia 22 czerwea 1912 
Postanowiono: rozwiązać spółkę Bracia Wró 
el, zarządzić likwidacyę tejże spółki, zam a- 
Rowąć |ikwidatorami tejże spółki: dr. Ta 
euszą Bednarskiego i Maryana Szydłowskie- 
go, którzy uprawnieni będą kazdy z osobna 
do Zastępstwa i podpisywania firmy Spółki 
2 dodątkiem: „w likwidacyi*. 

Dzień wpisu: 12 października 1912, 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 12 października 1912. 


L. cz. Firm, 1045/12 Stow. V. 59 (13577) 

pis firmy stowarzyszenia zarobkowego 

i gospodarczego. 

Należy wpisać do rejestru stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Rawa rnska. 

Br” denie firmy: Związek kredytowy 
dla dropngo handłu i drobnego przemysłu, 
stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką w Rawie ruskiej, po niemiecku: Kre- 
ditgenossenschatt für Kleinhandel und Klein- 
gewerbe, registrierte Gennossensehaft mit 
beschränkter Haftung in Rawa ruska, 

Data statutu; Rawa ruska 14 maja 1912. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: udzielanie 
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kredytu członkom i obracanie ich kapitałami 
w granicach ustawy. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya składa się z najmniej 5 człon - 
ków, wybieranych przez walne zgromadzenie 
na przeciąg 3 lat. Na okres piarwszy wy- 
brani: dr. Adolf Segal, adwokat krajowy 
przewodniczącym, dr. Emanuel Rose, lekarz 
miejski i dr. Karol Wilhelm Becker, kandy- 
dat adwokacki, zastępcami przewodniczących, 
Bendel Stockhammer, Juda Zinger, Izak Ber- 
ger, Juda Gross i Leib Siebzehner, kupey, 
członkami dyrekcyi, wszyscy w Rawie ru- 
skiej zamieszkali. 

Pod wypisanem lub wyciśniętem pie- 
częcią brzmieniem firmy podpisuje się prze- 
wodniczący lub jeden z zastępców jego, tu- 
dzież łącznie jeden członek dyrekceyi. 

Ogło zenia obwieszeczane będą przez je- 
dnorazowe ogłoszenie plakatami. 

Udział członka wynosi 10 kor. 

Odpowiedzialność: ograniczona do wy- 
sokości podwójnej kwoty równającej się de- 
klarownego udziału 

Data wpisu: 15 czerwea 1912 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 8 czerwca 1912. 


L. ez. Firm. 572/12 C. I. 52 (' 4027) 
Wpis do rejestru handiowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru Oddział C. wciągnięto co 
co następuje: 

Siedziba firmy: Drohobycz 

Brzmienie firmy: Spółka dla przemy 
słu drzewnego spółka z ograniczoną odpo 
wiedzialnością w D-ohobyczu, po niemiecku: 
Holzindustriegesal schaft mit bes: hrankter 
Haftung in Drohobycz 

Przedmiot przedsiębiorstwa: Fksploata- 
cya drzewostanu nab:te:o ol pp. Franciszka 
i Wincenty z Kwiecińskich Turowskich kon- 
traktem kupna i sprzedaży we formie aktu 
notaryalnego z drty Sambor, 17 lipca 1907 
l. rep 6958, a położonego w Farnawie ni- 
żnej, ewentusine dalsze zakupno innych 
drzewostanów w celu eksyloatacyi, lub też 
drzewa na metry kubiczae, przerabianie drze- 
wa ze wspomnianego drzewostanu, lub też 
z innych nabyć się mających drzewostanów 
nabytego na metry kubiczne drzewa w tar- 
taku w Tarnawie niżnej, lub w innych na- 
być się mających, względnie w obcych tar- 
takach, prowadzenie tych tartaków, handel 
drzewem i materyałami budowlanymi prze- 
rabianie i wyrabianie wszelkich produktów 
będących przedmiotem przemysłu drzewnego, 
wkońcu przedsiębranie i wykonywanie wszel 
kich czynności, które służą do prowadzenia 
tego rodzaju przedsiębiorstwa lub tymże po- 
zostają w związku. 

Forma spółki: kontrakt z daty Droho- 
bycz. 21 czerwca 1912 L rep. 3683 

Kapitał zakładowy: 100 000 kor. wnie- 
siony przez odstąpienie spółce przez wszyst- 
kich spólników odpowiednio do ich udziałów 
przedsiębiorstwa przemysłu drzewnego obej- 
mującego nabyty w Tarn«wie niżnej drze 
wostan. tartak parowy z wszelkimi prawami 
z aktu notarysłnego z daty Sambor 17 lipca 
1907 l. rep. 6958, któ e to przedsiębiorstwo 
zgodnie oceniono na 100.000 kor. 

Uprawnieni do zastępstwa: Leib D'e- 
mandstein syn Józefa kupiec w Drohobyczu, 
Leon Medling=r kopiec w Samborze, Joachim 
Herbst kupiec w Drohobyczu i Bernard Z ff 
prokurzysta powszechnego Banku depozyto 
wego filu we Lwowie. 

Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy 
podpisu ą wszyscy zawiadowcy. 

Czas trwania: nieograniczony, 

Dzień wpisu: 17 lipea 1912. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Sambor, dnia 17 lipca 1912. 


G. Z. Firm 852/12 Stow. II 7 
Lóschung einer Firma. 
Zu lós-hen ist im Genosenschaftsregi- 
ster: Kolomes. 
Sitz der Genosenschaft: Kolomea 
F:.rmawo* 'aut: H.ndels u. Gewerbe 
Bank registrirce Genosenschaft mit beschr. 
Haftung in Liquidation in Kolomea. Bank 
handlowy i przemysłowy, stowarzyszenie za- 
rejestrowane  ogranicz»ną poręką w likwi- 
dacyi w Kołomyi. infelge Aufló chua: der 
Genossenschaft und benóster 1, qnidation. 
Datum der E:ntraguug: 18, September 
1912 
| 


(14019) 


K. k. Kreis- und Hanae icht 
+ Abteilung II. 
Kolomea, am 18 September 1912. 
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G Z Firm. 424;12 
Eintragung der Firma eines 
Einzetkaufmannes 
Eingetragen wurde in das Register 
Abt. A 
Sitz der Firma: Kolom*a. 
Firmaworilaut: Isidor Baiser ViehhAan- 
dier zu Kolomea 
B-triebsg-genstand: Viehhandel. 
Inhab:r: lsidor Beiser in Kolomea. ! 


(14020) 


„Gazeta Lwowska* Nr. 259 z dnia 10 listopada 1912. 


Datum der Eintragung: 4 Oktober 1912. 

K. k. Kreis- ałs Handelsgericht, 
Abteilung II. 

Kolomea, den 4 Oktober 1912, 


Z. Firm, 243,12 Rg. A. 52 
Lózschung einer Firma. 
Gelóscht wurde im Register Abt. A. 
Sitz der Firma: Biała. 
Firmawortlaut: Jakob Better. 
Betriebsgegenstand: Uhr - Silber- und 
Goldwaarengeschaft infolge Geschaftsaufió- 
sun Z. 
i Datum der Eintragung 10 Oktober 1912, 
K. k. Kreis- ais Handelsgericht, 
Abteilung II. 
Wadowice, am 10 Oktober 1912. 


(13854) 


L. ez. Firm. 1066 Rg. © 217 (13776) 
Wpis zmiaa do rejestru handloweg» firmy 
spółkowej, 

Do rejestru firm spółkowych należy 
wciągnąć co następuje: 

Siedziby fi my: Plae Maryaeki 7. 

Brzmienie firmy: Brutto Proeente G. 
m. b. H. 

Udziały brutto spółka z ogr. odpowie- 
dzialnością. 

Forma spółki: Spółka opiera się odtąd 
także na kontrakcie żdziałaaym w formie 
aktu notaryalnego z daty Lwów, 29 maja 
1912 L rep 374 zmieniającym brzmienie 
$ 16 kontraktu poprzedniego z 10 lutego 
1912 L. rep. 46369 w myśl ts. poleceń 
z daia 5 maja 1912 1. cz. Firm. 823 Rg. 
C. 217. 

Dzień wpisu 12 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 5 czerwca 1912. 


L. ez. Firm. 1065 Rg. O. 215 (13777) 
Wpis zmian do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru fi m spólkowych należy 
wciągnąć co następuje: 

Siedziba firmy: Lwów, pl. Maryacki 7. 

Brzmienie firmy: „Petroleumwerte G. 
m. b. H. Wal ry naftowe spółka z ogr. od- 
powiedzialnością. 

Forma Spółki: Spółka opiera się odtąd 
także na k ntrakcie zdziałanym w formie 
aktu notaryalneg> z daty Lwów, 29 maja 
1912 L. rep. 378 zmieaiajacym brzmienie 
$ 16 kontraktu poprzedniego z 10 lut+go 
1912 L. rep. 46.370 w myśl ts. polecenia 
z dnia 23 kwietnia 1912 1 ez. firm. 784 
Rg. C. 215. 

Dz eń wpisu 12 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział 1V. 

Lwów, dnia 5 czerwca 1912. 


L. cz. Firm. 900/12 Rg. A. I. 875 (18772) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej 

Wpisano do rejestru handlowego dla 
firm pojedynczych. 

Siedziba firmy: Zagródki (sp. Szczerzee). 

Brzmienie firmy: „Młyn motorowo -ro- 
powy Henryk Sehilling*. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: w brzmie- 
niu firmy. 

Właściciel: Henryk Sehilling w Za- 
gródkach 

Dzień wpisu: 11 maja 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 7 maja 1012. 


L. ez. Firm. 992/12 Stow. V. 53 (13768) 
Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Należy wpisać do rejestru stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: „Kasa wzajemnej po- 
mocy obywateli okręgu 1V. we Lwowie, sto- 
warzyszenie zarejestrowane z ograniczoną po- 
ręką. 

c Data statutu: 27 kwietnia 1912. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: podniesie- 
nie zarobku i gospodarstwa swych członków, 
preoa udzielenie im kredytu na umiarkowany 
procent i na warunkach możliwie dogodnych. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: składa się z 3 dyrektorów 
i 8 zastępców wybranych na 6 lat przez 
radę nadzorczą z pośrod członków stowarzy- 
szenis. Na pierwszy 6 letni okres wybrani: 

1. Zygmunt Pomiankowski urzędnik To 
warzystwa asekuracyjnego, 

2 Emil Sikora, urzędnik Towarzystwa 
ubezpieczeń robotników od wypadków, 

3. Maksymitiaa Jahl majster komi- 
niarski ; 

zastępcami zaś: 

1 Kazım erz Skulski nauczyciel, 

2. Maryan Szurlej urzędnik Banku kra- 
jowego. 

3 Antoni Duda, właściciel pracowni 
kamieniarskiej, — wszyscy we Lwowie. 


Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy 
kładą swe podpisy dwaj członkowie dyrekcyi, 
lub jeden członek dyrekcyi, lub jeden czło- 
nek dyrekdyi i jeden zastępca. 

Ogłoszenia umieszczane będą w czaso- 
piśmie, wybranem przez radę nadzorczą, który 
to wybór poddany będzie do wiadomości 
członków przez pisemne ogłoszenie w biurze 
Towarzystwa. 

Udział członk:: 5 kor. 

Odpowiedzialność: daiszą kwotą ponad 
udział do jednokrotnej wysokości swych 
udziałów. 

Data wpisu: 5 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział TV. 

Lwów, dnia 29 maja 1912. 


L. cz. Firm. 375/12 Stow. III, 26 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Nowym Sączu ogłasza, że na walnem zgro- 
madzeniu członków Towarzystwa kredytowego 
dla handlu i przemysłu, stowarzyszenia zare- 
jęstrowanego z ogranieioną poręką w Msza- 
nie dolnej w dniu 19 listopada 1911 i 2 
września 1912 odbytera, uchwalono zmianę 
$$ 11, 18 i 41 statutu. 

C. k Sad obwodowy, Oddział 1V. 

Nowy Sącz, dnia 5 października 1912. 


(13392) 


L. ez. Firm. 279/12 Rg. A. 48 (13485) 

Wpis do rejestru handlowego firmy 

pojedynczej. 

Należy wpisać do rejestru A. 

Siedziba firmy: Klimkówce powiat są- 
dowy Nowe Sioło. 

Brzmienie firmy: Leon Altstädter spe- 
kulacyjne kupno i parcelacya gruntów wię- 
kszy h posiadłości w Woli Matyaszowej i 
Glinn+ m. 

Właściciel: (I.) Leon Altstadter. 

Dzień wpisu: Sanok, 20 lipca 1912. 

C. k Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Saa k, dnia 6 lipca 1912. 


L cz. Firm. 1059/12 Sp. II. 186 (13578) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzy- 
szeń zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia : Gródek Jagiel- 
joński. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo kredy- 
towe w Gródku Jagiellońskim stuw. zarej. 
z ogr, por. 

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili, Aron 
Perlberger, Jakób Tiger, Wolf Rubinstein, 
Maurycy Korpus, Dawid Biegeleisen, Juda 
Wachs. 

2 Członkowie dyrekcyi wybrani: Aron 
Perlberger dyrektorem, Moses Stubenhaus 
zastępcą dyrektora, Wolf Rubinstein kasye- 
rem, Fischel Singer zastępcą kasyera, Dawid 
Biegeleisen kontrolorem, Juda Wachs za- 
stępcą kontrolora. 

Data wpisu: 15 czerwca 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 8 czerwca 1912. 


L. cz. Firm. 556/12 Oddz. B. I. 16 (13590) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru B. wciągnięto co nastę- 
puje: 

Siedziba firmy: Drohobycz 

Brzmienie firmy: Etspozytura powsze- 
chnego Banku depozytowego filii we Lwowie, 
w Drohobyczu, po niemiecsu: „Expositur der 
allgemeinen Depositenbank Filiale Lemberg 
in Drohobycz*, po rusku: „Ekspozytura Za- 
halnoho Banku depozytowoho Filli u Lwowi 
w Drohobyczu. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: Celem To- 
warzystwa jest dla płynnej gotówki uzyskać 
pewną i lukratywną lokacyę, ruch handlowy 
i ruch ogólny przez udzielenie kredytów po- 
pierać, oraz wykonywać interesa w § 14 sta- 
tutów wys czególmone. 

Forma spółki: Towarzystwo akcyjne na 
podstawie koncesyi udzielonej przez e. k. Mi- 
nisterstwo spraw wewnętrznych z 21, marca 
1871 L. 3922 oraz 6 kwietnia 1871 L. 4546 
dalej zatwierdzonych statutów, oraz aktu kon- 
stytucyjnego z 20 kwietnia 1871, tudzież na 
podstawis zmieni'nych statutów zatwiezdzo- 
przez e. k. Ministerstwo spraw wewnętrznych 
uch«ałą z 22 sierpnia 1882 L. 12860 i z 30 
grudnia 1910 L 49.598. 

Kapitał akcyjny: 26,000.000 kor. roz- 
ł żony na 65.000 sztuk akeyi wpłaconych na 
okaziciela po 400 ker opiewających. 

Zakład filialny powszechnego banku de-. 
poz towego fil i we Lwowie zakt: du głównego 
we Wiedniu, pod firmą Allgemeina Depo- 
sitan Bank in Wien, do zastępstwa zakładu 
głównego jest uprawniona rada zawjadowcza 
składająca się z 5—12 członków wybranych 
przez walne zgromadzenie uprawnionych 
akcyona yuszy na prz-eąg 3 lat., 

Czas trwania: nieoznaczony. 


Czynność rozpoczęto 1 po: 1912 r. 


disuje się w ten sposób, że pod słowami; 
„Powszechny Bank  depozytowy* stampiłą | 
wyciśniętemi lub przez kogokolwiekbądź pi- | 
sanemi dwaj członkowie rady zawiadowczej, 
lub dwaj urzędnicy desygnowani przez radę 
zawiędowczą, lub jeden członek rady zawia: 
dowczej i jeden urzędnik z dopiskiem per 
prokura swoje podpisy umieszczają. 

Prokurę udzielono: Leon Fraenkel ban- 
kier i właściciel dóbr w Czerniowcach i Ju- 
lius Tausik prokurzystia w Stanisławowie, 
którzy upoważnieni są do podpisywania kol- 
lektywnie firmy zakładu filislnego w Droho- 
byczu. 

Ogłoszenia: umieszcza się w urzędowej 
gazecie wiedeńskiej. 

Dzień wpisu: 12 lipca 1912. 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Sambor, dnia 6 lipca 1912. 


L cez. Firm 1115/12 Stow. 1V. 174 (14017) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Sokolniki. 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędnośći 
i pożyczek w Sokolnikach, stowarzyszenie za- 
rejestrowane z nieograniczoną poręką 

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: Józef 
Dudek, Wojciech Gąsiorowski i Marcin Pia- 
stun. 

2 Orłonkowie dyrekcyi wybrani: Ję- 
drzej M.dej, Marcin Gołębiewiez, Kazimierz 
Szponsr, gospodarze w Sokolnikach. 

Data wpisu: 19 czerwca 1912. 

0. k. Bąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV 
Lwów, dnia 17 czerwca 1912. 


L. cz. Firm. 1409 Sp. III. 256 (13780) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych iuż w rejestrze handlowym firm 
kupców pojedynczych i spółek. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnięto 
co następuje: 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy : Pierwsze galic. Towa. 
rzystwo akcyjne rafineryi spirytusu. 

Prokurę: Adolfa Chajesa wykreślono. 

Prokurę udzielono: Henrykowi Frankel 
i Zygmuntow iMenkes, z których każdy firmę 
podpisywać będzie kolektywnie, albo z je- 
dnym z członków komitetu wykonawczego, 
alba z urzędnikiem towarzystwa posiadają- 
cym prokurę, 

Dzień wpisu: 19 sierpnia 1912. 

0. k. Sąd kraiowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 19 sierpnia 1912. 


G. Zl. Firm. 408/12 Rg. B. I. 1 _ (13847) 
nderungen und Zusätze zu bereits einge- 
tragenen Geseilschaftsfirmen. 

%insutragen ist Eingetragen wurde 
im Register fiir Geselischaftsfirmen. 

Sitz der Firma: Hauptniederlassung in 
Wien Zweigniederlassung in B: rysław. 

Firmawortlsut: Galizische Rohól-Trans- 
port und Lager Aktien Geselschaft, polnisch: 
Galicyjska spółka akcyjna dla transportu i 
magazynowania ropy. 

Wilhelm Laupelmiihler Kaufman in Ber- 
lin und Dr. Josef Kamperss in Wien, Conte 
Jsgues de Conti in Wien und Eduard Tho- 
mas Boxall in Tustanowice sind in den Ver- 
waltuogsrat der Gesellschaft mit dem Statu- 
tenmassigen Zeichnungsrechte kooptirt wor 
den. 

Mitglieder des Verwaltungsrates aus- 
getreten: August Rath jun. und Wilhelm 
Woilner. 

Prokura erteilt den Herrn: Herman 
Hass, Direktor in Wien, I. Setlergasse, Jo- 
sef Maks Graf, Disponent in Wien, III. Kol- 
lergacse 17 und Klemens Róńther, Prokurist 
in Wien, lil. [nwalidenstrasse 1 mit der 
Koli:ktivzeichnungs berechtigung. 

Datu: der Eintragung: 10 Juni 1912. 

K. k. Kreis- als Handeisg: richt. 

Abteilung l. 

Sanbor, 10 Juni 1912. 


L. cz. Firm. 980/12 Stow. V. 51 (18979) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Należy wpisać do rejestru stowarzyszeń 
zarobkowseh i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Lwów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo mecha- 
niezne ślusarskie we Lwowie, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką*. 

Data statutu: i wów, 18 marca 1912 L. 
rep. 5265 zmienionego uchwałą Walnego 
Zgromadzenia z dnia 16 maja 1912 L. rep. 
6097. 

Przedmiot przedsiębiorstwa : zakupno na i 
wspólny rachunek surowców, półfabrykatów 
materyałów, warzędzi potrzeenych do wyko- 
nywania przemysłu mechaniczno-ślusarskiego, 
wyrób, nabyw.aniei dalsza sprzedaż na wspól- 
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Podpis firmy: Firmę towarzystwa pod- ny rachunek i niebezpieczeństwo wszystkich , wey masy konkursowej, oraz gdy skutkiem ; w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 


artykułów wchodzących w zakres ślusarstwa. 

Czas trwania: ograniczony na 5 lat i 
kończy się z dniem 31 grudnia 1916, 

Dyrekeya składa się: z dwóch ezłon- 
ków, a to dyrektora i jego zastępcy, wybie- 
ranych na przeciąg jednego roku przez Walne 
Zgromadzenie. 

Na rok pierwszy wybrani zostali: Jan 
Kołodziej, dyrektorem, Władysław Nehrebe- 
cki, zastępcą dyrektora, obaj majstrowie ślu- 
sarscy we Lwowie. i 

Podpis firmy: Pod wypisanem lub wy- 
ciśniętem st.mpilią brzmieniem firmy umie- 
szczają swe podpisy członkowie dyrekcyi, 

Ogłoszenia umieszczane będą w wycho- 
dzących we Lwowie czasopismach „Wiek 
Nowy“ i „Kuryer Lwowski“. 

Udział członka wynosi 550 kor. 

Odpowiedzialność: ponad udział dalszą 
kwotą w wysokości udziału. 

Data wpisu: 31 maja 1912. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 28 maja 1912. 


L. cz. Firm. 1252 Rg. A. I. 321 (18779) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 
już w rejestrze handlowym firm kupeów 
pojedynczych i spółek. 

Do rejestru oddział X. wciągnięto co 
następuje : 

Siedziba firmy : Lwów, ul. Kopernika 11. 

Brzmienie firmy: Iżycki i Ska. 

Przystąpił: Maryan Bruliński, inżynier 
we Lwowie. è 

Wystąpili: Rudolf Weyde i Adam Wey- 
də z dniem 1 lipca 1912 r. 

Odtąd właścicielami są: Włodzimierz 
Iżycki i Maryan Bruliński. 

Uprawnieni do zastępstwa: obaj spól- 
niey łącznie 

Dzień wpisu: 19 lipca 1912. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 18 lipca 1912. 


Upadłości. 


L. cz. S. 28/12 (115) (14088) 

W konkursie firmy Simon Hamber i 
Moses Schilling, jakoteż obu wyż wymienio- 
nych jawnych spólników wyznacza się &u- 
dyencyę do rozprawy celem ustalenia roszczeń 
byłego zawiadowcy masy adw. dr. dr. Was- 
serbergera do wynagrodzenia i zwrotu po- 
niesionych wydatków na dzień 14 listopada 
1912 godz. 9 rano w e. k. sądzie krajowym 
cywilnym we Lwowie ul. Teatralna l. 18 
biuro Nr. 19. 

Na tę audyencyę zaprasza się wierzy- 
cieli konkursowych. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII- 
Lwów, dnia 16 października 1912. 


L. cz. S. 7/9 (244) (14079) 

W konkursie „Wiedeński magazyn to- 
warów komisowych „Dorotheum au Louvre 
0. M Bernfeld* we Lwowie wyznacza się 
audyencyę do rozprawy celem ustalenia ro 
szczeń zawiadowcy masy pana adwokata dr. 
Izydora Fella do wynagrodzenia i zwrotu 
poniesionych wydatkaw na dzień 21 listopa- 
da 1912 godz. 9 przed południem w e. k 
sądzie krajowym cywilnym we Lwowie w 
biurze Nr. 19. 

Na tę audyencyę zaprasza się wierzy- 
cieli konkorsowych. 

0. k Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 30 października 1912. 


L. cz. S. 23/12 (98) (14029) 

W konkursie Mosesa Saloraoa Charapa 
eełem likwidacyi i uporządkowania dodatko- 
wo zgłoszonych wierzytelności, tudzież ta- 
kich wierzytelności, które zostaną zgłoszone 
do dnia 22 listopada 1912, wyznacza się 
audyencyę na 25 listopada 1912 o godz. 4 po 
południu w e. k. sądzie obwodowym w Tar- 
nopolu w biurze Nr. 8. 

Tarnopol, dnia 31 października 1912. 

Komisarz konkursowy. 


L. cz. S. 9/12 (8) 
Ogłoszenie. 
W konkursie nieobjętej masy spadko- 
wej po bł. p. Wilhelmie Oberhardzie w Prze- 
myślu na wniosek wierzycieli, jawiących się 
na audyencyi wyborczej zatwierdzono Zawia- 
doweą masy adwokata dr. Izydora Margulie- 
Sa, zastępcą zaś jego ustanowiono dr. Leiba 
Landau, adw., obu w Przemyślu. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Przemyśl, 2 listopada 1912 


(14026) 


L. cz. S. 17/12 (80) (14030) 

W sprawie konkursowej Suchera Spie- 
gelglasa, gdy zastępca zawiadowcy masy De- 
wid Maurer podaniam do l. cz. S. 17/12 (69) 
dobrowolnie złożył urząd zastępcy zawiado- 


| wyboru członka wydziału Berischa Kiniege- 
jra zawiadowcą masy, opróżniło się miejsce 
(jednego członka wydziału wierzycieli, przeto 
celem dokonania wyboru nowego zastępcy 
zawiadowcy masy, oraz jednego członka wy- 
działu wierzycieli wyznacza się audyencyę 
na dzień 20 listopaca 1912 o godz. 8:30 po 
poludniu w e. k. sądzie obwodowym w Tar- 
nopolu, w sali Nr. 8, na którą wzywa się 
wszystkich wierzycieli konkursowych. 
Tarnopol, dnia 28 październ:ka 1912. 
Komisarz konkursowy. 


L. cz. S. 8/12 (1) (13947 3—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Rzeszowia ze 
zwolił na otwarcie konkursu do majątku 
Etli Weinrebowej kupcowej w Baranowie, 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c k. sędziego powiatowego Ohalearza w 
Tarnobrzegu, zaś tymczasowym zawiadowtą 
masy p. adw. dr. Rebena w Tarnobrzegu. 

Wierzyeiali wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 8 listopada 
1912 o godz. 9 przed południem we. k. 
sądzie powiatowym w Tarnobrzegu przed- 
łożyli dokumenty, poświadczające ich ro- 
szczenia, wystąpili z wnioskami względem 
zatwierdzenia tymczasowego zawiadowcy lub 
zamianowania innego i jego zastępcy i przy- 
stąpili do wyboru wydzisłu wierzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy chcą wystąpić jako wierzyciele konkur- 
sowi z roszczeniami, ażeby roszczenia swe, 
chociażby co do nich spór już zawisł, 
stosownie do przepisów ord. konkurs., zgło- 
sili w e k. Sądzie powiatowym w Tarno- 
brzegu najdalej do d. 2 grudnia 1912 a na 
audyencyi likwidacyjnej, na dzień 5, grudnia 
1912 godzinie 9 przed poł. w tymże sądzie 
wyznaczonej, polikwidowali je i ustanowili 
dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia będą obowiązani tak poszczególnym 
wierzycielom jąk i masie upadłościowej zwró 
cić koszta urosłe przez ponowne zwołanie ogó- 
łu wierzycieli i badanie dodatkowego zgło- 
szenia i będą wykluczeni od podziałów usku- 
teeznionych na podstawie formalnego pro- 
jektu podziału. 

Wierzycielom na audyeneji likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy 
i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 

Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lwowskiej“. 

Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
obrębie lub w pobliżu sądu, mają wymienić 
w zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w 
temże miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur 
sowego ustanowi się dla nich, na ich koszt 
i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla do- 
ręczeń. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Rzeszów, dnia 26 październisa 1912. 


L. cz. S. 14/12 (1) (13986 3—3) 
Edykt konkursowy. 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi ze- 
zwolił na otwarcia konkursu do majątku 
Józefa Brechera i Gerszona Eisnera nieza:e- 
jestrowanych kupców w Kołomyi prowadzą- 
cych wspólny handel towarami bławatnymi. 

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c.k. radcę sądu krajowego Hennera, zaś tym- 
czasowym zawiadowcą masy p. adwokata dr. 
Maurycego Hullesa w Kołomyi. 

Wierzycieli wzywa się, ażeby na audyen- 
cyi, wyznaczonej na dzień 14 listopada 1912, 
godz. 9 przed południem w tym sądzie w biu- 
rze Nr. 74 przedłożyli dokumenty, poświad- 
czające ich roszezenia, wystąpili z wnioskami 
względem zatwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy lub zamianowania innego i jego Za- 
stępcy i przystąpili do wyboru wydziasu wie- 
rzycieli. 

Wzywa się także tych wszystkich, któ- 
rzy cheą wystąpić, jaxo wierzyciele konkrr- 
sowi z roszczeniami, ażeby swa roszczenia, 
chociażby cywyłn, Mich spór już zawisł, 
stosownie de , rripisów orð. konkurs. zgło- 
sili w tym sądzie najdalej do dnia 11 gru- 
dnia 1912, a na audyencyi likwidacyjnej na 
dzień 12 grudnia 1912, godz. 9 vried pr 
łudniem w tymże sądzie wyznacaonej, poli- 
kwidowali je i ustanowili dla nich porządek. 

Wierzyciele, którzy zaniedbają terminu 
zgłoszenia tak poszczególnym wierzycielom 
jak i masie upadłościowej zwrócą koszta uro- 
słe p'zez ponowne zwołanie ogółu wierzy- 
e:eli 1 badanie dodatkowego zgłoszenia i będą 
wykluczeni od podziałów uskutecznionych na 
podstawie formalnego projektu podziału. 

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj- 
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo 


i członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących. powołać ostatecznie wolnym 
wyborem inne osoby, swego zaufania. 
Audyencyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego. 
Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w czę- 
ści urzędowej „Gazety Lwowskiej*. 
Wierzyciele, którzy nie mieszkają w 
Kołomyi, lub w pobliżu mają wymienić w 
zgłoszeniu pełnomocnika dla doręczeń, w tem- 
że miejscu zamieszkałego, w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza kon- 
kursowego ustanowi się dla nich na ich 
koszt i niebezpieczeństwo pełnomocnika dla 
doręczeń. 
C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 
Kołomyja, dnia 30 października 1912. 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 118/12 (2) (13782 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Szymona Menkesa wdra- 
ża się postępowanie celem amortyzacji rze- 
komo przez wnioskodawcę zagubionej ksią- 
żeczki wkładkowej Unii kredytowej we Lwo- 
wie Nr. 1474 na kwotę 1110 kor. i na imię 
Szymcena Menkesa opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, sby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy od 
ostatniego ogłoszenia edyktu w „(Gazecie 
Lwowskiej*, w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasożresu za nieistnie- 
jącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 10 października 1912. 


L. cz. Ne. VI. 98/12 (3) (13816 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyinego. 

Na wniosek p. Władysława Jaremko, 
jako opiekuna małol. Stefanii Królowej wdra- 
ża się postępowanie celem amortyzacyi nastę- 
pującego rzekomo przez wnioskodawcę zagu- 
biouego kwitu depozytowego z daty 12 maja 
1906 wystawi'nego przaz Towarzystwo imie- 
nia Gizeli, wzajemny Zakład ubezpieczeń na 
życie i posagi Generalna Reprazentacya we 
Lwowie, a opiewajacego na złożoną przez 
śp. Karola Króla policę asekuracyjną rzeczo” 
nego Towarzystwa Nr. 29298 na rzecz mał. 
Stefanii Królównej na kwotę 580 kor. płatną 
dnia 1 stycznia 1915. 

Posiadacza powyższego kwitu depozyto- 
wego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
przeciwnym bowiem razie po urływie powyż- 
szego czasokresu za nieistniejący uznsny Z0- 
stanie 

C. k Sąd powiatowy, S. I, Oddział VI. 

Lwów, dnia 14 września 1912. 


L. cz. T. 15/12 (1) (13595 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Amalii Simos w Baliczach 
podróżnych wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawczynię 
zegubionego weksla wystawionego w Bali- 
czach podróżnych pod datą 9 października 
1910 przez Amalię Simon opiewającego na 
sumę 500 kor. płatnego w 6 miesięcy po 
dacie wystawienia, a akceptowanego przez 
Mikołaja Przytoekiego w Baliezach podró- 
żnych. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni po ogłoszeniu, w prze- 
ciweym bowiem razie po upływie powyższego 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 24 września 1912. 


L. ez. T. 106/12 (2) (13942 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Zwierzcbności gminnej w 
Mikowie wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodaweę za- 
gubionej książeczki wkładkowej Galicyjskiej 
Kasy Oszczędności Nr. 160.615 na kwotę 81 
kor. 97 hal. i na nazwisko „Gmina Mików* 
opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy 
od ostatniego ogłoszenia edyktu w „Gazecie 
Lwowskiej“, w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu książeczka ta 
za nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 25 września 1912. 


L. ez. T. IV. 21/12 (2) (13725 3—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Racheli Engländer, żony 
Abrabama, wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następującej rzekomo przez wnio- 
skodawczynię zagubionej książeczki oszczę- 
dnościowej Towarzystwa wzajemnych oszezę- 
dności i zaliczek w Krościenku Nr. 44 na 


kwotę 1000 kor. opiewzjącej, a wystawionej 
na nazwisko Racheli Englaader. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, sby zgłosił się ze swojemi p'a 
wami w ciągu 6 miesięcy, w przeciwnym bo- 
wiem razie po upływie powyższego czasokresu, 
prawa te za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 12 października 1912. 


L. cz. T. II 7/12 (2) (13605 3—3) 
Edykt. 

Na wniosek Aleksandra Morbitzera w 
Dębicy wdraża się postępowanie amortyza 
cyjne co do skradzionego mu rzekomo weksla 
(blankiet wekslowy na 4 gor. ostemplowany) 
przez Maryę Krawczyńską wystawionego, a 
przez Aleksandra Morbitzera akceptowanego, 
zresztą zaś niewypełnionego i wzywa posia: 
decza tego weksla, aby w przeciągu 6 tygo- 
dni od dnia trzeciego ogłoszenia tego edyktu 
w urzędowej „Gazecie Lwowskiej“ licząe, z 
posiadania tego weksla przed tutejszym są- 
dem się wykazał, inaczej po upływie tego 
terminu na wniosek Aleksandra Morbitzera, 
weksel ten jako umorzony uznany zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Tarnów, 16 października 1912. 


L. cz. T. II. 20/12 (5) (13944 3—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Meilecha Guta, eskontera 
w Przemyślu i wskutek rozstrzygnięcia c. k. 
Sądu krajowego wyższego we Lwowie, jako 
rekurgowego Z 1 października 1912 R IV. 
568/12 (1) wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę za- 
gubionego weksla 0 treści następującej: 
„Przemyśl den 24 Juni 1912. Fir Kronen 
880. Vier Monate a dato zahlen Sie gegen 
diesen Prima Weksel an die Ordre Eigene 
die Summe von Kronen dreibundert dreissig, 
den Weri erhalten und ste'len ihn auf 
Rechnung ohne Bericht Herrn Meilech Guth 
in Przemyśl, poczem na:tępuje podpis Mei- 
lech Guth“. 


Posiadacza powyższego weksla wzywa | | 


się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni, licząc po duiu płatno- 
ści tegoż weksla tj 24 października 1912, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po 
wyższego czasokresu weksel ten za nieistnie- 
jący uznany zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V, 

Przemyśl, 12 października 1912. 


nm 
Spadki. 

L. cz. A. 61/11 R. (13864 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Budzanowie po- 
daje do wiadomości, iż dnia 6 grudnia 1878 
zmarła w Czerniowcach Warwara Kowal, 
córka Mirona Kowala i Julianny z Chytreń- 
kich nie pozostawis szy rozporządzenia osta- 
tniej woli. l ” 

Ponieważ potomkowie redziców matki 
zmarłej Julii z Chytreńkich Kowal nie są 
znani, przeto wzywa się wszystkich, którzyby 
zamierzali rościć sobie prawo do spadku po 
rodzieach Julii Kowal, by w przeciągu jednego 
roku od dńia niżej wyrażonego licząc, zgło- 
sili się z prawami swojemi do sądu i wyka- 
zując swe prawa dziedziczenia, wnieśli oświad- 
czenie się dziedzicem, w przeciwnym bowiem 
razie spadek ich, dla którego tymczasem Wa- 
lenty Hoc w Łaskowcach ustanowionym zo- 
stał za kuratora spuścizny, przeprowadzonym 
byłby ztymiitym przyznany, którzy oświad 
czą się dziedzicem i tytuł swego prawa dzie- 
dziczenia wykażą, zaś część spadku nieprzy- 
jęta, zostałaby przez Państwo, jako bezdzie- 
dziczna zabraną. 

Budzanów, dnia 28 września 1912. 


L. cz. A. 262/11 (14) (13797 3—3) 
sprawie spadkowej śp. Mikołaja 
Hamko ogłoszonym w „Gazecie Lwowskiej“ 
dnia 26 czerwca 1912 Nr. 144 edykcie z 
dnia 31 marca 1912 zaszła omyłka pisarska 
odnośnie do nazwiska zmarłego, którą pro- 
stuje się z nazwiska Harasym na Hamko. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Medenice, dnia 1 października 1912. 


L. CARN 145/11 
Pir Edykt. 
„© E. Sąd foyistowy w Rudkach podaje 
do wiadomości, ža Franciszka Feszezak zmarła 
w Dołobowie dnia 26 lutego 1911 i pozo- 


(13637 3—3) 


stawiła pisemne rozporządzenie ostatniej woli | 


z daty Dołobów dnia 15 styeznia 1911, któ- 
rem zapisała Swoją realność pod Nr. 177 w 
Chłopezycach, a obiętą lwh, 63 gminy Chłop- 
czyce nieletnim Antoniemu i Piotrowi Złoto- 
rowiezom po połowie. i 

Gdy nie jest wiadomem, czy i komu 
przysługują prawa do tej spuścizny wzywa 
się wszystkich, którzyby z jakiegokolwiek ty- 
tułu rościli sobie prawa do spadku, aby do- 
nieśli w przeciągu roku, licząc od daty tego 


i3 


edyktu, o swych prawach sądowi, wykazali 
tytuł prawny dziedziczenia i złożyli oświad- 
czenie do spadku, gdyż po bezskutecznym 
upływie zakreślonego czasokresu, zostanie 
przewód spadkowy przeprowadzony tylko z 
tymi, którzy wykażą tytuł dziedziczenia oraz 
wniosą oświadczema i im też zostanie w miarę 
wykazanych praw przyznanym spadek. dla 
którego ustanawia się kuratorem Jana Cha 
brawskiego naczelnika gminy z Dołobowa. 

W braku wykazania praw spadkowych 
i złożenia oświadczeń do spadku w ustano- 
wiovym  czasokresie przypadnie nieobjęta 
część dziedzictwa względnie caie dziddzietwo 
c. k. Skarbowi Państwa jako bezdziedziczny 
spadek. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Rudki, dnia 30 kwietnia 1912. 


L. cz. A. 108/11 (7) (13885 3—3) 
Edykt 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 
C. k. Sąd powiatowy w Nowemsiole 


ogłasza, -że dnia 25 marca 1911 zmarła śp. 
Nascia Chemij z domu Poliszezuk bez pozo- 
stawienia rozporządzenia ostatniej woli. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu usta- 
wowego dtiedzica Petra Chemija nie jest 
znane, przeto wzywa się go, aby w prze- 
ciągu jednego roku licząc od dnia niżej po- 
danego zgłosił się w tutejszym sądzie i 
wniósł oświadczenie eo do dziedziczenia, w 
przeciwnym bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dziedzi- 
cami i z kuratorem Iwanem (hemijem z Me- 
dym*, ustanowionym dla nieobecnego Petra 
Chemija. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Nowesioło, dnia 4 lipea 1912. 


L. cz A. VII 102/12 (5) (13633 3—8) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy w Rawie ogłasza, 
że dnia 15 lutego 1912 w Horodzowie zmarł 
Pawło Porieki pozostawiając rozporządzenie 
ostatniej woli, w którem ustanawia dziedzi- 
ców. 


Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Semka 
Porickiego jest nieznane, przeto wzywa się 
go, aby do jednego roku w Sądzie się zgło- 
sił i wniósł oświadczenie co do dziedziczenia, 
w przeciwnym razie spadek zostanie przepro- 
wsadzony ze zgłaszającymi się dziedzicami i z 
kuratorem Andruchem S:pihą ustanowionym 
dla nieobecnego Pawła Poriekiego. 

C. k Sąd powiatowy Qddzrał VII. 

Rawa ruska, dnia 30 maja 1912. 


L. cz. A. 145/12 (13691 3—3) 
Edyzkt. 

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie nie 
znając sparkobierców zmarłego w Livnie (Bo- 
śnia) 10 grudnia 1911 Mozesa Altmannz wzywa 
tychża, aby do roku zgłosiii się i wnieś!i 
oświadczenie do spadku, którego kuratorem 
ustanowiono adwokata dr. Schandera z Ro- 
hstyna, gdyż inaczej spadek jako bezdziedzi- 
czny Państwu wydanym zostanie. 

Rohatyn, 29 października 1912. 


DONIESIENIA PRYWATNE. 


Ruch pociągów kolejowych 
obowiązujący z dniem i maja 1912 r. 


według czasu średnio-europejskiego. 


Przychodzą do Lwowa: 
na dworzec główny: 
Z Krakowa: 222, 545, 725, 850, 1005, 110*), 130, 200$), 
0, 7254), S25, 950 

*) z Tarnowa. $) od 15 maja do 380 września włącznie 
codziennie. 

t) z Mszany od 15 czerwca do 30 września włącznie 
codziennie. 

Z Podwołoczysk: 720, 1130, 1508), 215, 530, 1030, 10437) 

t) z Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 


codziennie, 
Z Czerniowiec: 1205, 515jj), bź5j), 740. 1025*) 155, 552, 
626, 934 


*) ze Stanisławowa. f) z Kołomyi. ff) z Chodorowa 
w każdy następny dzień po niedzieli i święcie. 


Ze Stryja: 726, 1140, 425, 645, 1018$), 1100 


$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rz. kat. święta. 


Ze Sambora: 750, 955, 210, 830 
Że Sokala: 710, 125, 757 

Z Jaworowa: 812, 420 

Z Podhajec: 1110, 1020 

Ze Stojanowa: 1001, 630 


na dworzec .„Lwów-Podzamcze : 
Æ Pedwołoczysk: 701, 1111, 136%), 200, 510, 1012, 10314) 


f) z Krasnego. *) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 


Z Podhajee: 726*), 1049, 629*), 1001, 12008) 
*) z Winnik, $)Żz Winnik tylko w sobotę i niedzielę. 
Ze Stojanowa: 942, 611, 


ma dworzec .„„Lwów=fyczaków* : 
Z Podhajec : 708*), 1031, 611*), 941, 11438) 
*) z Winnik, $) z Winnik tylko w sobotę i niedzielę, 


FDrc igsgi 


ma dworzec główny : 


Z Brzuchowie: codziennie 655 


eodziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 829, 1100, 342, 
517, 930 


od 1 maja do 303września 743 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 
paia 140 
od 1 maja do 31 maja 342, 930 
Z Janowa: 
codziennie: od 1 maja de 30 września 111, 910 
w niedziele i święts “zym. kai. od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 1019 
Z Lubienia: w niedzierę į święta :zym.!kat. od 12 maja do 
R września 900. 


Z Winni... tylko w sobotę i niedzielę 1216 


Odchodzą ze Lwowa: 
z dworca głównego: 
Do Krakowa: 1235, 340, 822, 835, 2058), 245, 345*), 
WB SZ e 


*) do Rzeszowa. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. j) do Mszany, 


Do Podwołoczysk: 610, 1035, 2168), 227, 250), 840, 1113 


F) do Krasnego. $) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie. 
Do Czerniowiec: 250, 610, 915, 937, 225, 305*), 6284), 
758-1), 1100 
*) do Stanisławowa. f) do Kołomyi. jj) do Chodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem. 
Do Stryja: 600, 730, 1002$), 145, 650, 1125 


$) od 16 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie- 
dziele i rzym. kat. święta. 


Do Sambora: 658, 905, 350, 1056 
Do Sokala: 735, 221, 800, 1135*) 
*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele) 
Do Jaworowa: 840, 545 
Do Podhajee: 555, 453, 
Do Stojanowa: 755, 520 


z dworca „Lwów*Podzamcze : 
Do Podwołoczysk: 625, 1055, 229+), %42, 304), 901, 
1130 


4) do Krasnego, *) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie, 


Do Podhajec: 609, 121*), 515, 10408) 
*) tylko do Winnik, $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę. 
Do Stojanowa : 812, 538, 


z dworca „„Lwów-łyczaków* : 
Do Podhajec: 628, 140*) 536, 10598) 


*) tylko do Winnik. $) do Winnik tylko w sobotę i nie- 
dzielę. 


lokalne. 


z dworca głównego: 


Do Brzuchowie: codziennie 602 
codziennie: od 1 czerwca do 31 sierpnia 722, 1005, 235, 
631, 835 
od 1 maja do 15 września 421 
w niedziele i święta rzym. kat.: od 1 czerwca do 31 sier- 
pnia 1230 
od 1 maja do 31 maja 235, 835! 


Do Janowa: : 


codziennie: od 1 maja do 30 września 1015, 308 
w niedziele i święta rzym. kat. od 5 maja do 8 wrze- 
śnia 126 


Do Lubienia: w niedziele i święta rzym. kat. od 12 maja 
do 8 września 240 


UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się gruby,: drukier., Godziny nocne od 600: wieczorem do 559 rano, są ozna- 


czone podkreśleniem liczb minutowych. 


Pociąg pospieszny, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie Ż16 po fołudniu do Podwołoczysk, odjeżdża z peronu X, 


schody II. 


Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 250 po południu do Krasnego, odjeżdża z peronu położo- 
nego tuż za halą na wschód, wejście przez schody IV., peron 4. 
Pociąg osobowy, odjeżdżający ze Lwowa o godzinie 235 po południu do Brzuchowie, odjeżdża z peronu 3, 


schody IT. 
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TANIA 


BIBLIOTEKA 


DLA WSZYSTKICH. 


24 tomy za 3 kor. 


z przesyłką 3 kor. 80 kal. 


KAROL LIBELT: O miłości ojczyzny. 

WINCENTY POL: Pieśni Janusza. 

ARTUR GLISZCZYŃSKI: Obrazki. 

WŁ K. WOYCICKI: Amerykanin. Powieść z życia 
Kcściuszki. 

H. G WELLS: Wojna dwóch światów. Powieść fan- 
tastyczna, 2 t: my. 

Młoda Litwa. — Nowele autorów litewskich. Prze: 
łożył S He-rhaczewski. 

A. J. KUPRIN: Olesia. Powieść. 

WŁ. TRABOZYNSKI: Dwa powstania poznańskie. 
Bok 1646 i 1848 oraz Proces w Moaticie 

Z BARTKIEWICZ: Nastroje. Nowele różaych autorów. 

W. M. DOROSZEWICZ: Opowiadania. 

HELENA KÖHLAU: Pół-zwierzę. Powieść w 2 tomach. 

LEONIDAS ANDRFJEW: Życie człowieka. W pięciu 
obrazach z prologiem. 

EDMUND BERNSTEIN: Strajk, jego istota i od 
działywanie. 

PIOTR NANSEN: Próba ogniowa. Nowelle. 

WIKTOR DYK: Wstyd. Powieść z czeskiego. 

ARTUR SCHNITZLER: Gdy się duch zamroczy. No- 
welle. 

WŁADYSŁAWA NIDECKA: W imię praw. Powieść 
w 2 tomach. 

Młoda Rosya. Nowella W tłum. H. Oleudzkiej 

Jen. JGN. PRĄDZYNSKI: Czterej ostatni wodzowie 
polscy przed sądem historyi. (Poniatowski, Ko- 
ściuszko, Chłop'eki, Skrzynecki), 2 tomy. 

Poeci-Legioniści. Wybór ich poezyi. (Wybicki, Go- 
debski, Andrzej Brodziński, Reklewski, Gorecki, 
Tymowski i inni). 


Razem 24 tomy za 3 kor. 


Zamówienia i należność przesyłać należy do 


Biura dzienników ST. SOKOŁOWSKIEGO 


we Lwowie, ulica Jagiellońska 3. 


Zamówienia na prowincyę, wysyła się odwrotnie, za nadesłaniem 80 hal. na perto. 


Pięćdziesiąty trzeci rok istnienia. 


TYGODNIK ILLUSTROWANY 


najstarsza I najpoczytniejsza Ilustracya polska. 
Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyj rocznie, 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY" w r. 1912 zamieści najnowszą powieść Wł. St. Reymonta p. t.: 


„Rok 1794'' (czasy Kościuszkowskie). 
Bolesława Prusa: „„PRZEMIANY*'. 


Premia nadzwyczajna „TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO' 


1912. — „Sybir, Wizye Przeszłości' — 1912. 
(SERYA II.) 


Album Kartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO, 
na tle życia wygnańców syberyjskich. 


H radni [2 tomów llustrowanych poświęconych najwybitniejszym powieściom i romansom 
Ciekawe OWIEŚCI polskim i obeym, w ŚRO oka zar bezpłatnie. Każdy tom suto ilustrowany. 
Komplety z lat 1910 i 1911 dla prenumeratorów „Tygod. lllustr.“ tyłke kor. 10*—, w oprawie kor. 16—, 
W r. 1912 Ciekawe powieści drukować będą: Elizy Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze“; Al. 
Dumasa (ry, „Sprzysiężeni* ; W. Karczewskiego „W Wielgiem*; Wineentego Rapackiego „Hanza“; Adama 
Krechowieckiego „Szary Wilk“; Wołodego Skiby „Siedmioletnia wojna“; Karoia Dickensa „Magazyn sta- 
rożytności*; Erokmana Chatrlana „Daniel Rock“; Z. Kaczkowskiego „Zydowscy* 


WARUNKI PRENUMERATY: 


WE LWOWIE: W GALICYI z przesyłką pocztową: 
kwartalnie 6:80 kor, z oprawą książek 8'30 kor. kwartalnie 720 kor, z oprawą książek 870 kor. 
półrocznie 13.60 kor., 5 5 16:60 kor. półrocznie 1440 kor., H 5 -40 kor. 


E 33'20 kor. rocznie 28:80 kor., 34-80 kor. 


Numera okazowe i prospekty bezpłatnie. 


rocznie 27:20 kor., n n " 


Prenumeratę przyjmują: Administracya „Tygodnika Illustrowanego* we Lwowie, 
Ulica Jagiellońska 1. 3, oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 
Wydawcy: Gebethner i Wolf. — Redaktor naczelńy: Dr. Józef Wolff. 


„Meister der Farbe“ 


oryginaine reprodukcye międzynarodowych malarzy 
kompletne roczniki 1906, 1968, 1909 
poleca 


po wyjątkowo niskich cenach 


ST. SOKOLOWSKI Lwów, Jagiellońska 5. 


Ogloszenie rozprawy ofertowej. 


Na mocy uchwały wydziału wierzycieli masy konkurso- 
wej Chasi Zwilling rozpisuje niniejszem rozprawę ofertową 
celem sprzedaży towarów galanteryjnych w inwentarzu 
wspomnianej masy wyszczególnionych z wyjątkiem pozycyi 
już sprzedanych w sprzedaży detajlicznej. 

Towary oszacowane są na 12.271 kor. 80 hal. sprze- 
dane są w drodze detajlicznej towary za kilkaset koron. 

Oferty należy wnieść na piśmie na moje ręce do 8 dni 
od daty tego ogłoszenia i wraz z ofertą złożyć wadyum 
w wysokości 400 kor. 

Wydział wierzycieli zastrzega sobie wolną rękę co do 
przyjęcia wniesionych ofert. Nabywca będzie obowiązany 
zapłacić całą ofiarowaną cenę kupna do dni 8 od zawia- 
domienia go o przyjęciu jego oferty przez wydział wierzy- 
cieli. 

Masa konkursowa Chasi Zwilling nie ręczy ani za ja- 
kość ani za ilość sprzedać się mającego towaru, który 
oglądać można w sklepie masy konkursowej Chasi Zwil- 
ling. 

Tarnopol w listopadzie 1912. 


Dr. E. Demand, 


zarządca masy konkursowej. 


fe ofe. ego ego ogorgo ode. ofe "ofe - ofe. | ofe, 


Telefon 234. Telefon 234. 
Adres telegraficzny : „STADTBUREAU*. 


Ważne dla wyjeżdżających. 


BIURO MIASTOWE 


c. k. kolei państwowych 
we Lwowie, ul. Jagiellońska Nr. 3. 


(Przedtem Pasaż Hausmana 9). 


WYDAJE bilety zestawialne (Rundreise) do wszystkich miast w Enro- 
pie z 60, 90, 120, dniową ważnością z opustem 20%, we Włoszech, 
Francyi i Szwaje»ryi, również bilety zestawialne w jednym kie 
runku do wszystkich zagranicznych miejscowości kąpielowych z 
ważnością 45 dni. 


Powyższe bilety mają to udogodnienie, iż przerywać można jazdę 
we wszystkich miejscowościach bez zgłaszania u naczelnika stacyi. 


CELEM UNIKNIĘCIA ŚCISKU przy kasie na stacyi kolei i złodziei 
kieszonkowych, biuro sprzedaje także bez żadnej dopłaty 
t. j. w tej samej cemie co kasy kolejowe, zwykłe bilety 
jazdy tak zwane kartonowe w jednym kierunku, do wszystkich 
miejscowości w Galicyi, Bukowinie i do większych miast zagra- 
nicznych n. p. Wrocław, Poznań, Berlin, Kołobrzeg, Zoppoty, 
Frankfurt a/M., Bad Salzbrunn, Budapeszt, Abbazia, Wenecya, 
Medyolan, Nizza, Cannes i t. p. Kartonowe bilety nabywać mo- 
żna także o jeden dzień wcześniej. 

Uwzględnia się zniżki kolejowe, legitymacye urzędni= 
cze i bilety wojskowe po za służbą. 


ASYGNATY do wozów sypialnych »Europejskiego Towarzystwa mię- 
dzynarodowego« do wszystkich pociągów w kraju i zagranicą, za- 
mawiać można listownie albo telegraficznie. Przy zamówieniu na- 
leży podać dzień wyjazdu, namer pociągu i rodzaj miejsca, dam- 
skie czy też męskie i gdzie się wsiada. 


KEE ZEK 1: RI. TREC PR ER EK 
TARYFA FRACHTOWA 


ze Lwowa do wszystkich stacyj 
kolejowych w Galicyi i Bukowinie 


przez M. FISCHLERA 


Cena 2 kos. z przesyłką pocztową 2 kor. (0 hal., za 
 airaniem % kor. 55 hal. 


Główny siiad: Riuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, Jagiellońska 1. 3. 


Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne 
miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZNE, 
ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostawą, 

w miejscu lub wysyłką na prowincyę po cenach redakcyjnych 


Agencya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3. 


Ogloszenia do wszystkich pism najtaniej. 


w. galicyjs 


Filie: Hkspozytary: Kapital akcyjny 20,000.000 kor. 3: 


w Krakowie w Stanisławowie =" : 
w Czerniowcach w Podwołoczyskach kezerwy 9,000.000 kor. 


w Tarnopolu w Nowosialicy Listy hipoteczne 200,000.000 kor. 
RA BBR "WW T VE EMAMT SRC 
kupuje i sprzedaje | SG: | 
wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokladniejszym kursie dziennym, nie 
licząc żadnej prowizyi. 
<alecenia giełdowe 
nskutecznia się pod najprzystępniejszymi warunkami i udziela wszelkich informacyj 
co do pewnej i korzystnej Lekacyi kapitałów. 
Wszelkie kupony | wylosowano papiery wartościowe wypłaca sią baz potrącania prowizyi | kosztów. 
Bezpłatne przeglądanie numerów losów i innych papierów podlegających losowaniu. 


Ubezpieczenie losów przed stratą z powodu wylosowania. 
Oddział depozytowy 


przyjmuje wkładki na rachunek bieżący od K. 500— począwszy, oprocentowuje takowe 
po 4k'. od sta, wydaje na wkładki 


EK GE ZĄ EC w EK X. 


E-woty do 5OQOC lzoron wypłaca bez wypowiedzenia. 
Wynajmuje za opłatą kwartalną, półroczną lub roczną 
SGaelindapwwicńi ciecppozyteoe we 
(Safo Deposita) 


BS w kasach stalowo pancernych do wyłącznego użytku: depozytaryusza pod własnym jego kluczem, gdzse bezpiecznie i dyskretnie 


egz 


ğ 
ES 


as 
5 
Z 
ŚR 
PRE 
A 
ĝ 


A 


EN przechowywać można papiery wartościowe, dokumenta i kosztowności. 
Pda bo 

PNE AE Paa? 4 $ UWE ERIR R EAE PARTS 

WOJNY. Wd PRAD WA, Mae Sa, Rze PDZ Naa, 


im saewwsz. nE 


| za pomocą gorącego powietrza 


f Rządowo $% uprawniona 
le 


Fabryka wód mineralnych sztucznych 


i specyalnych leczniczych ściśle podług zasad hygieny, znakomita w smaku i aromacie 


lad 

f . o e: 3 

“ Sei PE 5 codziennie świeżo palona 

tel K. RZĄCA I CHMURSK I teA An i kilo on palonej = 4 NE d EES ER E 1 = 80 hat 
ia w Krakowie, ul. św. Gertrudy I. 4 EJ SĘ "A= 
; wyrabia pod kontrolą Komisyi przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to Towarzystwo 


Wody mineralne f 


odpowiadające składem chemicznym wodom: Bilińskiej, Gieshiiblerskiej, f 


Neo IVe 4 | a ror (667081 


Handel herbaty i kawy 


Kdmanda Riedla 
we Lwowie, Teatralna 3, 


naprzeciw katedry. 


Selterskiej, Vichy, Maryenbadzkiej, Homburg, Kissingen, tudzież 
SPECYALNE LECZNICZE, jak litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaśną, oraz 
normalne wody mineralne z przepisu prof. Jaworskiego. 
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. Cenniki na żądanie franco. 


ś OOPS PE 
„Muzeum pożytecznych rzeczy, mi SĘ 


a || m 
osobliwych ludzi „OSTATNI HAMLET“ 


i zjawisk natury”. 
szkic powieściowy, oraz 5 innych obszernych nowel 
ARTURA SCHRÓDERA 


znanego zaszczytnie krytyka i nowelisty wyszły uakładem księgarni 


ŻIENKOWICZA i CHĘCIŃSKIEGO (Lwów, ul. Teatralna 1). 


py a a 
Treść ; Nasze ulubione trucizny, czyli na czem oszezędzać ? Potworny apetyt. Świat jest pełen nie- 
bezpieczeństw. Lekarz hygienista napomina młodzież, aby nie paliła tytoniu. Rady królowej na 
zły los ludzki. Z tajemnie elektryczności. Szpital roślin. Czy istnieje życie na gwiazdach? Akwa- 
rymu w żołądku. Ludzie, którzy się urodzili kilka razy. Ogniotrwały kapitan. Wódka pali się w 
mózgu pijaka fioletowym płomieniem. Nowa filharmonia, czyli jak upiększyć śpiew naszych pta- 
kow pokojowych i polnych według metody hr. Dr. Baringtona, wiceprezydenta król. Towarzystwa 
Nauk w Londynie. Wł. Taczanowski a metoda hr. Baringtona, Piorun z jasnego nieba przyczyną 
pożaru. Dachy słomiane i drewniane uczynić ogniotrwałemi. Dym z kominów przyciąga pioruny. 
W sprawie ochrony od pożarów. Tlen w płynie jako bezpłatne lekarstwo i Środek do przedłużenia 
życia. Jakiego patryotyzmu nam potrzeba? Wdzięczne pole działania dla władz, Elektryczność 


Cena 5 koron — stron 380. 


Mabo TE OTET E o ea a nale - ca a" S 
ame Ea e ki a a E > 
mówi Kazanie we śnie, Napomnienie dla młodzieży. Zły Jos spotyka tylko społeczeństwa wa dliwe Pe zalety e wytworny język, AE niezmiernie dg 
nad wszystkiemi MORE dó emi aby im a T A daj rę. interesującą, żywą, świetną obserwacyę, plastykę it. d. 8 
Cena z przesyłką pocztową 1 K. 66 hal., za zaliczką 2 K. 10 hal. > kJ 

Do nabycia w biurze St. Sokołowskiego. — Lwów, Jagiellońska i. 8 ' »Ņ (53333 5 TE D o 


< Fa 3 SE) > r ` > AP RAN 5 
a Pelzca się i nadal wzgiędom P. T. Publiczności wraz z,filig Hetmańska 10. 


„oniezny kwiat” 


ANECZNY” 


Na wzór w Paryżu, Berlinie i t.d. istnicjących urządzony. 
Już otwarty. 
Wsp NE pros sram ina ek ych o Ga 9 wieczorem. 


toaletowy. — Wszędzie do nabycia. 
KUBERA 80 h. — PUSZKA 1-60 K. 
„Skład ul. „ RECHENA, A, Lwów, | ul. ul. Halicka. 


E y 
| 
| $ 


L. 2614/1912 III. 


Wydział Kasy Oszczędności miasta Zywca na posiedze- | ę A „R W 
niu w dniu 26-go października 1912 odbytem, uchwalił | © X N X U 
! "A ERN N 

podnieść od wkładek REENNOS 

stepę procentowa | AASTA A 

| AAAA S Š 

w | RSA SS 

Z A "lo AOIR RAAS 

| WOŻYKO SJ "UN "80 MD 

NIE RN NW US 

RENNES 

NYSY L 

RDZSEREJĘ 
UD NA AV 
6 3 WEZ 


sg 


a to: 
od nowych wkładek i od kwot do istniejących już książe- 
czek wkładkowych obecnie dokładanych 


odl dnia i zsiepańda 1912: 
zaś od wszystkich dawuiejszych wkładek, po dzień 31-go|4 
października 1912 lokowanych, 


dopiero od dzia 1 stycznia 19153. 


TABLICE i NAPISY 


z metalu lane oraz mosiężne 
grawirowane dla pp. adwo= 
j katów, lekarzy, biur i t. Pss 
tablice graniczne i drogo- 
p wskazy dla Rad powiatow.. 
odznaki dla s.raży 
wykonuje najtaniej 


MAKS GLASERMAN, rytownik. 


Lwów, ul. Sykstuska 19, telefon 1585. 
Odznaczony MEDALEM RZĄDOWYM. 
Cenniki bezpłatnie. 


| najnowszy, wedle prawideł nauki sporządzony | 


krem do rąk i twarzy 


Najbardziej hygieniczny, współczesny środek 


=== Kopernieki i Syn. 


| ni między godz. 2— 


i została wskutek demolasyi budynku przeniesiona na ul. 
eA MAkademicka B, — róg ul. Chorażczyzny. 


Gstatnie nowości. 
Nadszed! 
świeży transport 
najnowszych 

lornetek à 

w dużym wyborze i najnowszych , 

wzorach. Geny najniższe (z per- 
łowej masy od 16 kor.) 


optycy i s a) 
Lwów, pl. Halicki 1. 1. 


Ogłoszenie. 


Stowarzyszenie KLUB TRUSKA- 
WIECKI z siedzibą w Truskawcu, zo- 
stało uchwałą Walnego Zgromadzenia 
z dnia 45 września 1912 rozwiazane. 


Zarząd. 


ELDOLANA 


światowej sławy mydło piękności. — Usuwa 
wszelkie piegi, zmarszczki, pryszcze, pla- 
my i t. d. i nadaje cerze Świeżość i gład- 
kość, Do nabycia we wszystkich aptekach, 


drogueryach i odnośnych handlach. Cena za 
puszkę z opisem K. 1°50 i K. 1. Odbiorca 
może wygrać 100 franków. | 

PARE Ea GRROCZNE 


Lwów, ul. Akademicka 3 
Największy magazyn jubilerski i Zaj aletrzówóki 
Juliana Dąbrowskiego 
kupuje | sprzedaje stare srebro, zę I kamienie. 
Zlecenia załatwiać można 
pocztą i przez korespondencyę. 


naturalne czyste niezaprnwisue alkoholami, wọ- 
gierskie, austryackie, francuskie, reńskie, hi- 
szpażcie w aajlepszej jakości po cenach naj- 
abnauruh poleca handel hurbaty, kawyjiwina 


EDMUNDA _RIEDLA, LWÓW. 


a realność około 7 morgową z go: 
Spr zedam mem mieszkalnym i budynkami 
że w Brzachowicach. — Bliższa wiado- 
mość: Lwów, o O) 12, w Zarządzie drukar- 


4 po południu. 


JEDYNY RUSKI HOTEL 


Wydział Kasy Oszczędności miasta Żywca. 
Żywiec, dnia 26 października 1912. 


Studencki. Bielewicz. 


Bönm. Hetel. 


Towarzyst wo Wzaj jemnego go Kredytu w Krakowie 


zarejestrowane Stowarzyszenie z ograniczoną odpowledzialnością, 


MOE T LE E EE 


j oby chszas na 45, pirocenEanych, na 


a to od i iGiopla b. r. 


(Przedruk nie będzie płacony), 


Cena £ kor. 


podniosło procent od wkładek i rachunków bieżących |g s 


m T 


przepiękne południowe położenie, widok na morze, obszar około 25 AR 
z winnicą. parkiem szpilkowym, drzewami orzechowemi, figowemi, migda- 
łowemi etc., bardzo nadajaca się nasaatoryum — do Sprzeziania. 
Bliższa wiadomość: Biuro dzienników Sokoiowskiego. — Jagiellońska ]. 3. — Lwów. 


JTER I0LI8NA SOLIKA 


" we Lwowie, ul. Salieskieci 1. 4 


ŻUTJer kolejowy 


poleć 54 


Restauracya w Hotelu p a 
Lwów, pl. Maryacki 5 


ume, 


IK Zo 


AE e c T 
e drukarni Wł, Łozińskiego (pod zarządem J. Niedeępada), ul. Gzarajeckiegs |. 12. -- 


(i nie 2 Gi 


jowe i zagraniczne. 


mmm ZGROZO A raS 


a buia doborowa, ceny nmiar- 
abonament przyjmuje 
sie. Piwo piłzneńskie, wina kra- 


NARODNA EBOSTYNNYCIA 
we LWOWIE 
róg ul. Kościuszki, Sykstuskiej i św. Michała. 
Mesiauracya. 


Elektryczne oświetlenie, elektryczna wentylacya, telefon, łazienki. 
CENY UMIARKOWANE. Pierwszoerzędne urządzenie. W domu krawiec, szewc, fryzyer. 


Kawiarnia. 


| Dr. Stanislawa Wanmskiego 
PRAWO KOBIET W PAŃSTWIE AUSTRYAGKIEM 


zbiór 

Ustaw i rozporządzeń ustawodawstwa austr. dotyczących 

kobiet w porównaniu z prawem francuskiem i niemieckiem. 
Do nabycła w blurze dzienników 

Stan. Sokołowskiego we Lwowie, Jagiellońska I. 3. 

Z laiia EPozląma 1 kor. 45 hal. 


TUR RLE 7 TORY KWC OWEÓCZETE: 
cena 40 halerzy. 
| EJ 


Biuro dzienników St. iowa Lwów, Jagiellońska I. 3. 


pole a na sezon zimowy wszelkie gatunki futer: dam- 

skie i męskie podług najnowszych fąsonów, oraz ko- 

lie, czapki i zarękawki. Żakiety damskie z baran- 

ków krymskich, Źrebiąt, astrachunów, oraz materye 

najnowsze nu wierzchy w największym wyborze, - 
Ceny umiarkowane. 


J. Mang i F. Wolf 


właściciele restauracyi w Hotelu Francuskim 
i Kawiarni Imperiai 
przy uł. Karola Ludwika 5. 


Telefon 527, 


o 


